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Policja w stanie pogotowia

Dziś we Francii
strajk powszechny

P A R Y Ż  P A P . Praktycznie już w czoraj o godzinie 20 rozpo­
czął się w e Francji zapowiedziany na dziś s tra jk  powszechny. 
Pierw si przerw ali pracę kolejarze paryskich lin ii podmiejskich. 
W  godzinę później przerw ali pracę kolejarze lin ii dalekobież­
nych, a następnie ustal dopływ prądu elektrycznego do zakła­
dów przemysłowych oraz instytucji państwowych, spółdzielczych 
i  prywatnych.

DO  S T R A J K U  p rz y łą c z y li s ię , 
pocztow cy, p ra co w n icy  gazów 
n i, m e tra , autobusów , l in i i  lo tn i­
czych „ A i r  F rance ” , s zp ita li, wo 
doc iągów  i  zak ładu  oczyszczania 
m iasta .

Dziś rano  rozpoczęła się p rz e r­
wa w  dostaw ie  p rądu  do m iesz­
kań  i do s tra jk u  p rz y s tą p ili tak  
sów karze, u czn io w ie  i s tudenci 
oraz p ra co w n icy  b an ków  i  kas 
oszczędnościowych, w ie lk ic h  do­
m ó w  to w a ro w y c h  i  re d a k c ji 
d z ien n ikó w . T e le w iz ja  i rad io  
przez ca ły  dzień nadaw ać będą 
ty lk o  m uzykę  z p ły t  i t rz y k ro t­
n ie  k ró tk ie  d z ie n n ik i in fo rm a c y j 
ne.

D Z IŚ  R A N O  w  ea le j F ra n c ji k o ­
m u n ik a c ja  m ie js k a  i k o le jo w a  p ra k ­
ty c z n ie  n ie  fu n k c jo n o w a ła . W  w ie ­
lu  re jo n a c h  u s ta ł d o p ły w  -prądu i ga 
zu. N ie  p ra c u ją  p o czty , s t ra jk u ją  m e  
ta io w c y , b u d o w la n i, ch e m ic y , p ra ­
co w n ic y  b a n k ó w  i w ie lk ic h  dom ów  
to w a ro w y c h . W  w y n ik u  s tra jk u  p ra ­
c o w n ik ó w  d ru k a rń , n ie  u k a że  się 
w e  F ra n c ji a n i je d e n  d z ie n n ik .

Ż O N A  A la na  De lona  —  
a k to rk a  N a th a lie  D e lon  (z 
le w e j), i  Susan S trasb e m  w  
scenie z now ego f i lm u  „S io  
s try ” , kręconego we W ło ­
szech przez reżysera Rober 
to  M a le n o tti.

(C A F -U P l-T e le fo to )

Gzy Nixon odwiedzi
Jugosławię?

W A S Z Y N G T O N  -  B E L G R A D  P A P . 
Z  B e lg ra d u  i W aszy n g to n u  nadeszły  
sprzeczne w ia d o m o śc i co do ew en ­
tu a ln e j w iz y ty  p rezy d en ta  U S A  N i-  

‘ k o n a  w  Ju g o s ław ii.

A g e n c ja  F ra n c e  Presse p o w o łu ją c  
się na źró d ła  d obrze p o in fo rm ow an e  
donosi, iż  w  czasie ro zm ó w  z ju g o ­
s ło w ia ń s k im  po d se kre ta rzem  stanu  
d o  sp ra w  za g ra n ic zny ch  P a v ice v i-  
eem , am ba sa d o r U S A  w B e lg ra d z ie  
E lb r ic k  p rze k a za ł rzą do w i ju gosło ­
w ia ń s k ie m u  lis t p re zy d e n ta  N ix o n a  
a k c e p tu ją c y  zaproszenie .

N a to m ia s t dobrze p o in fo rm o w a n e  
źró d ła  B ia łego  D o m u  p o dały  w  po­
n ie dz ia łe k , do w ia d o m o śc i, iż  m in io  
o trzy m a n e g o  p rzez  N ix o n a  zaprósz*» 
n ia  od p rezy d en ta  T ito , n ie  odw iedzi, 
o n  w  n a jb liżs zy m  czasie Ju gos ław ii.

Policjanci na diecie
N O W Y  J O R K  P A P . S ze f c h ica go w ­

s k ie j p o lic ji d ro g o w ej w y d a ł za rzą ­
dzen ie , zgodnie  z k tó ry m  w aga fu n k  
c jo n a riu s za  k o m p a n ii ru ch u  n ie  m > 

. ż e  p rzek ra cza ć  200 fu n tó w  (90 kg ).
S pośród 44 p o lic ja n tó w , k tó ry c h  zw a  

• żono w  p ie rw s zy m  d n iu  „ a k c ji od ­
c h u d z a ją c e j“ . 23 m ia ło  nadw agę i 
o trz y m a ło  ro zka z  p rze jśc ia  na d ie tę  
S ze f p o lic ji d ro g o w ej w  C h icago  w a  
ży M  kg .

W ładze  p oczyn iły  p rzyg o to w a ­
n ia, by panow ać nad sy tua c ją : 
postaw iono  w  stan pogotow ia  
całą p o lic ję  paryską  i śc iągn ię to  
p o s iłk i z przedm ieść, a n aw e t z 
p ro w in c ji.

W ładze  s ta ra ją  się p rzec iw dz ia  
łać s tra jk o w i, zw łaszcza w  ko ­
m u n ik a c ji,  gdzie p rze rw a  w  
p ra cy  je s t n a jb a rd z ie j w idoczna  
i d o tk liw a . Zapow iedziano  w ięc 
u ru cho m ie n ie  czterech  n ad zw y­
cza jnych  l in i i  w  m ieście  i  d w u ­
dziestu  pod P aryżem , o bs łu g i­
w a nych  w y łą czn ie  przez cięża­
ró w k i w o jskow e. P rze jazd  będzie 
bezp ła tny , a le w iększość F ra n ­
cuzów  z b o jk o tu je  p raw dopodob ­
n ie  tę  g ra tisow ą  k o m u n ika c ję .

W iru s  z H ongkongu ustępuje

W  w oj. szczecińskim  
odwołano stan epidemii

O D  3 B M . w  Szczecinie obser­
w u je  s ię  system atyczny spadek 

• lic z b y  zachorow ań na g rypę. W  
ub. sobotę i n iedz ie lę  do M ie j­
s k ie j S ta c ji San. E p id . zgłoszono 
1099  n ow ych  chorych. O gółem  
o d  począ tku  e p id e m ii chorow a ło  
w  naszym  m ieśc ie  ok. 66 tys. 
osób.

R ó w n ie  po m yś ln e o b ja w y  obser­
w u je  się  w  W o je w ó d zk im  S zp ita lu  
Z a k a ź n y m , do któ re go  le k a rze  k ie ­
r u ją  coraz m n ie j p ac je n tó w  z  p o - 
g ry p o w y m i p o w ik ła n ia m i. Ju ż  &  '.ej 
c h w ili  są w  s zp ita lu  w o ln e  m ie jsca , 
a  od p rzyszłego  ty g o d n ia  b ęd z ie  się 
l ik w id o w a ć  poszczególne o d d z ia ły ,

T A K Ż E  w  poszczególnych po­
w ia ta c h  naszego w o je w ód z tw a  
od k i lk u  d n i n o tu je  się znaczny 
spadek lic z b y  zachorow ań. W  
zw ią zku  z tym , ja k  nas p o in fo r­
m o w a ł W o je w ó dzk i P ań s tw o w y 
In s p e k to r S a n ita rn y , lek . med. J. 
M a rko w icz , od ju t ra  o d w o łu je  
się stan e p id e m iczn y  we w szyst­
k ic h  pow ia ta ch  w o j. szczecińskie 
go. Rozważa się ró w n ie ż  m o ż li­
w ość o d w o ła n ia  stanu  e p id e m ii 
w  Szczecinie, co nastąp i p ra w ­
dopodobn ie  w  p rzysz łym  tygo d ­
n iu . (hs)

W s tre fie  K a n a łu  Sueskiego
sp o kó j p e łe n  n a p ię c ia

Nadal szaleje pożar
egipskich rafinerii

K A IR  PAP. Jak donoszą agencje prasowe, w  poniedziałek i 
dziś rano w  strefie K anału Sueskiego panował spokój, aczkol­
w iek  napięcie nie uległo zmniejszeniu. Jak stw ierdza kairski „Al 
A h rą m ”. wojska egipskie pozostają w  nieustannym pogotowiu, 
ponieważ sytuacja „grozi w  każdej c hw ili nową i  gwałtowną  
eksplozją”.

Gdzie wylądują
amerykańscy

kosm onauci?
N O W Y  J O R K  P A P . D ziesięciodn io ­

w a  po d ró ż  „ A p o llo —9“  z b liża  się ku  
ko ń c o w i. Z g o dn ie  z p ro g ram e m , po­
ja z d  ko s m ic zn y  p o w in ie n  w odow ać  
w  środę n a A tla n ty k u *  J e d n a k  w  
ty m  re jo n ie  -  na p o łu d n io w y  zachód  
od B e rm u d ó w  — p a n u je  fa ta ln a  po­
goda. O cean jest w zb u rzo n y , a w ia tr  
osiąga szybkość 60 w ę z łó w .

N a to m ia s t ze s ta tk ó w  p o szu k iw a w ­
czy ch  n a O c ea n ie  S p o k o jn y m  dono­
szą o p an u ją c e j tam  p ię k n e j pogo­
d zie . J a k  o św iad c zy ło  k ie ro w n ic tw o  
lo tu  „ A p o llo “  as tro na u c i o trzym u ją  
n ie u s ta n n ie  in fo rm a c je  n iezbędne dla 
e w en tu a ln e g o  lą d o w a n ia  w  in n y m  
n iż  za p lan o w a no  m ie jscu .
D z iś  as tro na u c i k o n ty n u u ją  fo togra  

fo w a n ie  w y b ra n y c h  części p o w ie rz ­
ch n i k u l i  z ie m s k ie j.

Wzrost cen 
w Europie zuch.

R U C H  C E N  w  E u ro p ie  za­
c h o d n ie j u le g ł o s ta tn io  w y ra ź ­
n em u  przysp ieszen iu , p rz y  czym 
o db yw a  się on z re g u ły  je dn o ­
s tro n n ie  —  w  górę. W  osta t­
n ic h  8 la ta c h  in de ks  cen de ta ­
lic z n y c h  w  N R F  z w ię k s z y ł się 
o 24 p roc., w e  F ra n c ji —  o 33 
proc., w  A n g l i i  —  o 35 proc. 
D ane te p oda ł os ta tn io  lo n d yń ­
s k i „T h e  E conom is t” .

P O Ż A R  w y w o ła n y  przez iz ra ­
e lsk ie  p oc isk i w  sobotę i  n ie ­
dzie lę  w  ra f in e r ia c h  w  p ob liżu  
Suezu. szaleje nadal. C h m u ra  dy 
m u unosząca się nad in s ta la c ja ­
m i w idoczna  je s t z odległości 
w ie lu  k ilo m e tró w .

P O S IE D Z E N IE  L IG I  
A R A B S K IE J

M IN IS T R O W IE  S p raw  Z a g ra ­
n icznych  13 k ra jó w  arabsk ich  
s p o tk a li się w  p on ie dz ia łe k  w ie ­
czorem  w  K a irz e  d la  o m ów ien ia  
s y tu a c ji i p rzedsięw zięc ia  k ro ­
kó w  w  celu sku teczn ie jsze j w spół 
nej a k c ji k ra jó w  arabsk ich . Ze­
b ra n i m in u tą  ciszy u c z c ili pa ­
m ięć gen. R iada  poległego na 
p o lu  b itw y  w  czasie os ta tn ie j 
p ro w o k a c ji z b ro jn e j Iz ra e la . M i­
n is te r S p ra w  Z a g ran iczn ych  J o r 
d an ii, A bd e l N onem  R ifa i o- 
św ia d czy ł, iż  poczynan ia  Izrae la  
zaprzepaszczają szanse p oko jow e  
go ro zw ią za n ia  k o n f l ik tu  i do ­
dał. że państw a a rabsk ie  muszą 
być  p rzygo tow ane  do pod jęc ia  
n iezbędnych  decyz ji, k tó ry c h  bę­
dzie  w ym agać obecna sytuac ja .

REPRESJE IZ R A E L S K IE

IZ R A E L S K IE  s iły  bezpieczeń­
s tw a  z b u rz y ły  w  pon ie dz ia łe k  9 
dom ów  na o kupow anych  te ry to ­
r ia c h  J o rd a n ii. D om y te, zn isz­
czone na rozkaz kom endan ta  w o j 
skowego, na leża ły  do osób podej 
rża n ych  o dz ia ła lność  w  a ra b ­
s k im  ru ch u  oporu.

W ie tn a m
nadal widownią 
zaciętych walk

Dnie straty OSA
P A R Y Ż  -  L O N D Y N  -  H A N O I P A P. 

W ie tn a m  P o łu d n io w y  je s t nad a l w i­
d o w n ią  zac ię ty ch  w a lk . D ziś  rano , w  
17 d n iu  o fe n s y w y  g e n e ra ln e j, sity  
w y zw o le ńc ze  zb o m b a rd o w a ły  stano ­
w is k a  a m e ry k a ń s k ie  w  b y łe j sto licy  
ce sarskie j, m ieśc ie  H u e . E ksp lo d o ­
w a ło  ta m  5 ra k ie t. P o n a d to  p a rty ­
zan c k ie  pociski u g o dz iły  35 o b ie k ­
tów  s tra te g iczn y ch  n ie p rz y ja c ie la . S ł 
ly  w y zw o le ńc ze  o s trze liw a ły  m . in . 
bazę „m a rin e s “  w  A n  H o a , zb io r­
n ik i z p a liw e m  w  N h a  B e, bazę a r ­
ty le r i i  a m e ry k a ń s k ie j w  G o D a u  H a. 
J a k  się w y d a je , po se kto rach  sajgoń  
sk im  i D a N an g , c ięża r w a lk  p rze­
suną ł się obecnie na te re n y  ce n tra l­
nego p ła s k o w y żu . W o k ó ł m iasta  K o n  
tu m  t rw a ją  n ie p rze rw a n ie  zaża rta  
w a lk i.

D o p iero  dziś o św ic ie  zak o ń czy ły  
się w a lk i w  p ro w in c ji T a y  N in h , 
gdzie p a rty za n c i za a ta k o w a li lądo­
w is ko  h e lik o p te ró w  a m e ry k a ń s k ic h . 
O d d z ia ły  U S A  ponidsły ta m  s tra ty  
szacow ane n a  5 z a b ity c h  i  20 ran ­
nych .

H a n o js k l d z ie n n ik  „ N h a n  Dan*« 
stw ierd za  m . in ., że s iły  zb ro jn e  F ro n  
tu  W y zw o le n ia  N aro d o w e g o  w y e lim t  
n o w a ły  z w a lk  1270 A m e ry k a n ó w *  
zn is zc zy ły  179 p o ja zd ó w  w o js k o w y c h  
o ra z  39 sa m o lo tó w  w  D ong  D u  — 
g łó w n e j b az ie  a m e ry k a ń s k ie j 25 d y­
w iz j i  p ie ch o ty . • .

Golda Meir
premierem Izraela
L O N D Y N  P A P . A g en c ja  R eu tera  

donosi z Je ro zo lim y , że  p rezy d en t  
Iz ra e la  S za zar za k o ń c zy ł w  po n ie ­
d z ia łe k  ko n s u lta c je  *  p rzyw ó dc am i 
p a r t ii p o lity c zn y c h  i  zap o w ied z ia ł, że  
w e w to re k  p o w ie rz y  G o ld z ie  M e ir  
m is ję  u tw o rze n ia  now ego  rzą du .

J A K  IN F O R M U J E  d z is ie js z y  
„G ło s  S zczec ińsk i” , E g z e k u ty ­
w a  K W  P Z P R  w  S zcze c in ie  ro z  
p a tr y w a ld  w c z o ra j d w a  p ro b le ­
m y :  s ta n  z a b e zp ie cze n ia  m ie ­
n ia  sp o łe c z n e g o  w  p rz e d s ię ­
b io rs tw a c h  i  in s ty tu c ja c h  w o j.  
s z c z e c iń s k ie g o  o ra z  p rz e b ie g  ze 
b ra ń  p o d s ta w o w y c h  o rg a n iz a ­
c j i  p a r ty jn y c h ,  n a  k tó r y c h  o -  
m a w ia n o  z a d a n ia  p a r t i i  w  d z ie  
d ż in ie  g o s p o d a rk i,  w y n ik a ją c e  
z u c h w a ły  V  Z ja z d u  P Z P R .

E g z e k u ty w a  K W  p o s ta n o w iła  
w y s ła ć  d o  p o d s ta w o w y c h  o r ­
g a n iz a c j i  p a r t y jn y c h  l is t  w  
s p ra w ie  Z ab e zp ie cze n ia  m ie n ia  
sp o łe czn e g o . S tw ie rd z a  o n  m . 
in . ,  że  n ie z b ę d n e  je s t  u k ró c e ­
n ie  w y s tę p u ją c e g o  g d z ie n ie ­
g d z ie  l ib e ra ln e g o  s to s u n k u  do  
z ło d z ie i m ie n ia  s p o łe czn e g o  i 
w in n y c h  m a rn o tra w s tw a .

♦  Kim są admirałowie Buiidesmarine? ♦  Czarna lista na co dzień ♦  Oto klub dla was!Dziś w 
num erze :
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Zakładowe programy rozwoju
żywienia załóg
Zaostrzenie związkowej kontroli 

realizacji obowiązków 
administracji zakładów pracy
W A R S Z A W A  P A P . Rozw ój żyw ien ia  zbiorowego w  zakładach 

pracy jest ostatnio przedmiotem szczególnej uwagi zw iązków  za­
wodowych. N a jbardzie j są zainteresowane tą sprawą kobiety pra  
cujące zawodowo, bowiem je j  rozw iązanie byłoby znacznym u ła t­
w ieniem  w  prowadzeniu gospodarstw domowych.

sków, w  k tó ry c h  m ożna b y  nabyć 
a r ty k u ły  spożywcze p ie rw sze j po 
trzeby.

P os tu low ano  zaostrzen ie  zw iąz 
k o w e j k o n tro li re a liz a c ji obo­
w ią zkó w  a d m in is tra c ji zak ładów  
pracy w  zakresie  ż y w ie n ia  za­
łóg. N iezbędna jes t też społecz­
na k o n tro la  ja kośc i i cen p os ił­
kó w  w  s to łów kach  i  bufe tach , 
p row adzonych  przez przedsię ­
b io rs tw a  gastronom iczne  i  in s ty ­
tu c je  w yspecja lizow ane.

Na S rebrny Jubileusz P R L

Zobowiązania rybaków, 
marynarzy i studentów

Z A Ł O G A  lą d ow a ja k  i p ły w a ją c e  
P rze d s ięb io rs tw a  P o ło w ó w  D a le k o ­
m o rs k ic h  i U sług  R y b a c k ic h  „ G r y f ”  
n ie je d n o k ro tn ie  d a ły  w y ra z  sw em u  
za a n g ażo w a n iu  i p a tr io ty z m o w i. O d ­
p o w ia d a ją c  na ape l H u ty  „ W a rs z a w a “  
p rac o w n ic y  „ G r y fa ”  p o stan o w ili d la  
uczczen ia  25-lcc ia P R L  w y p ro d u k o ­
w a ć ponad p la n  100 ton  ko n s erw , 
100 ton m a ry n a t, 150 ton  in n yc h  
p rze tw o ró w  ry b n y c h  ja k  m ą czk a  
ry b n a , p iro s iło ry b , t ra n  tec hn iczn y , 
w y re m o n to w a ć  w  zak re s ie  k las y  
ro czn e j tra w le r  B-14 i lu g ro tra w le r  
przezn a cza ją c  na ten  cel 20 tys; rbg , 
w  o kre s ie  od m a ja  do w rze ś n ia  w y ­
re m o nto w a ć  d o d a tk o w o  20 tys . szt. 
beczek i  w y k o n a ć  je d e n  w ło k  pe -

ła g ic zn y . P o n a d to  załogi poszczegól­
n yc h  k o m ó re k  p ro d u k c y jn y c h  i u -  
s lugow ych  zo b o w ią za ły  sic do  w y ­
k o n a n ia  w ie lu  d o d atko w y ch  p rac  
re m o n to w o -k o n s e rw a c y jn y c h , p rz y ­
go to w a w c zyc h  i m o d e rn iza c y jn y c h . 
W  czy n ie  społecznym  zo b o w ią zan e  
się p rzep ra co w ać  1434 rbg .

D o  zob o w ią zań  załogi lą d o w e j do ­
łą c z y li się ta k że  ry b a c y  z je d nostek  
p ły w a ją c y c h : s /t „O lza ” , m *t „ B a r -  
w e n a ” , m /t  „ G ra n ik ” . M . in . za ło ­
ga „ O lz y ”  zo b o w ią za ła  się p rz e k ro ­
czyć p lan  p o łow ów  o 5« ton ry b . 
Z a ło g i p rze b y w a ją c e  n a d a lek ich  ło ­
w is ka ch  a t la n ty c k ic h  p o d e jm u ją  o- 
becnie zo b o w ią zan ia , je d n a k  z ł 
w zg lędu  n a trudności tec hn iczn e  zo­
b o w ią za n ia  te  n ie  d o ta r ły  jeszcze dc 
p rzed s ię b io rstw a .

Z BOCIANIEGO  
GNIAZDA

S T A T K I N A  W E J Ś C IU

m /s  „ Ś w ie t l ik ”  z  Z a c h . A n ­
g lii z  d ro b n ica .

s/s „ P s tro w s k i”  z  D a n ii  pod  
balas tem .

s/s „ O p o le ”  z D a n ii pod b a ­
la s tem .

s/s „ B ie ls k o ”  z  D a n ii  pod  
b alas te m .

s/s „ B ry g a d a  M a k o w s k ie g o ”  
z D a n ii pod b a las te m .

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU

m /s „ Z ie m ia  W ie lk o p o ls k a ”  
do D a n ii z w ę g lem , 

m /s „ In a ” do A n g lii z m ą cz­
k ą  z ie m n iac zan ą ,

m /s  „ W o d n ic a ”  do A n tw e r ­
p ii  v ia  G d y n ia  z d ro b n icą .

s/s „ P s tro w s k i”  do D a n ii  z 
w ę g lem .

W  P O R C IE :

W  ub. tyg o d n iu  p rze ła d o w a ­
no w  p o rcie  241 tys . ton  to w a ­
ró w  w  t y m : 127 tys. ton  w ę g la , 
7,9 tys . to n  ru d y , 60.9 tys . ton  
in n y c h  to w a ró w  m a sow ych  i 
ponad  37 tys . to n  d ro b n ic y . P o ­
zostałość s ta n o w iły  p rze ła d u n k i 
zboża i  d rew n a .

Młodzieżowy
teleturniej

marynistyczny
W A R S Z A W A  P AP . L ig a  O bro ­

ny K ra ju ,  p rzy  w sp ó łp racy  re ­
d a k c ji p ro g ra m ó w  k o nku rso w ych  
T V , o rg an izu je  szósty z  ko le i 
m łod z ie żow y  te le tu rn ie j m a ry n i­
s tyczny  z c y k lu  „Polska leży  
nad Bałtykiem ”. H asłem  tego­
roczne j im p re zy  je s t „Gospodar­
ka  morska w  25-lecle P R L ”, a 
je j  ce lem  — sp op u la ryzow an ie  
m o rs k ic h  osiągn ięć gospodar­
czych P o ls k i L u d o w e j w  m in io ­
n y m  ćw ie rćw ieczu , na jnow szych  
tradycji naszych s ił zb ro jn y c h  na 
m orzu , a także  upow szechn ienie  
■wśród m łodzieży ogó lnych  w ia ­
domości • m aryn is tycznych .

W  T E L E T U R N IE J U  uczestn iczyć  
b ęd z ie  m ło d z ie ż  w  w ie k u  14—19 la t 
— u c zn io w ie  s zk ó ł o g ó lnokszta łcą­
cy c h  i  za w o do w yc h  o ra z  tec hn ikó w , 
a  ta k ż e  c z ło n k o w ie  k ó ł i  s p e c ja li­
s ty czn yc h  k lu b ó w  L O K .

W  ra m a c h  tu rn ie ju  odbędą się 4- 
B topniow e e lim in a c je :  szko lne i k lu ­
b o w e , p o w ia to w e , w o je w ó d zk ie  i m ię  
d z jw o je w ó d z k ie . Z a d a n ie m  e l im in a ­
c j i  je s t w y ło n ie n ie  trzec h  3-osobo- 
w y c h  d ru ż y n , k tó re 4 w  czerw cu  — 
w  o kre s ie  obchodów  „ D n i M o rz a “  — 
ro ze g ra ją  p rze d  k a m e ra m i te le w iz ji  
f in a ł tu rn ie ju .

Ś m ie tan a
na dalekie rejsy
J U Ż  w k ró tc e  spó łdzie lczość m le ­

cza rs k a  ro zp o c zn ie  p ro d u k c ję  śm ie ­
ta n y , k tó ra  b ę d z ie  za c h o w y w a ć  
św ieżość co  n a jm n ie j p ó ł ro k u . B ę ­
d z ie  to  s p e c ja ln ie  p rzy g o to w a n a  
ś m ie ta n a  — o  za w a rto ś c i 20 p roc. 
t łu szc zu , p o zb aw ion a  s k ła d n ik ó w , 
k tó r e  w  in n y c h  w a ru n k a c h  p o w o ­
d u ją , że ju ż  po  k i lk u  go d zin ac h  
t r a c i  ona s ło dy cz, za c zyn a  b y ć  w o d ­
n is ta  i  kw aś n a .

Sposób p rzy g o to w y w a n ia  „ t rw a ­
ł e j ”  ś m ie ta n y  o p rac o w an o  w  z a k ła ­
d z ie  m le c z a rs k im  w  S łup s ku . T a m  
też, po u d a n y c h  p róbac h , p rzy s tą p i 
s ię  do je j  p rz e m y s ło w e j p ro d u k c ji.

P rz e w id u je  się, że  śm ie tan a  k o n ­
se rw o w a o d p o w ie d n io  o p a k o w a n a , 
z n a jd z ie  s z e ro k t*  zas tosow anie  zw ła  
szcza w  k u c h n ia c h  na s ta tk ac h  
o ra z  podczas d & fts zy c h  w y p ra w  tu ­
ry s ty c z n y c h .

P A N O R A M A  T A T R  z lo tu  p ta ka  — na p ie rw szym
p lan ie  G iew on t.

Pocztówka z Zakopanego

V marcowym słońcu

M O Ż L IW O Ś C I p o p ra w y  ż yw ię  
n ia  załóg p ra cow n iczych  ro z w a ­
żano w  p on ie dz ia łe k  na posie­
dzen iu  K o m is ji C R Z Z  d/s K o b ie t 
P racu jących .

W  to k u  o b rad  se k re ta rz  C R Z Z
l. S roczyńska p o in fo rm o w a ła  o 
p o d ję te j o s ta tn io  u chw a le  P re ­
z y d iu m  i K o m ite tu  W y k o n a w ­
czego C R Z Z  w  sp ra w ie  dalszej 
p o p ra w y  zakładow ego ż y w ie n ia  
załóg p ra cow n iczych . U ch w a ła
m. in . zobow iązu je  zarządy g łów  
ne z w ią zkó w  zaw odow ych  do zło 
żenią w  te rm in ie  do 15 k w ie tn ia  
b r. sp raw ozdań z re a liz a c ji u - 
c h w a ły  V I  K ong resu  Z w . Z a w o ­
dow ych  w  sp ra w ie  re w in d y k a c ji 
pom ieszczeń p rze w id z ia n ych  na 
s to łó w k i, za ję tych  przez a d m in i­
s tra c ję  na in ne  cele. Do końca 
b r., zgodnie  z uchw a łą , p o w in n y  
pow stać zak ładow e  p rogram y 
ro z w o ju  żyw ie n ia  za łóg w  la tach  
1970—75, za tw ie rdzo n e  przez sa­
m orządy  ro b o tn icze  o raz ko leg ia  
z jednoczeń i m in is te rs tw

Za  je dn ą  z n a jp iln ie js z y c h  po 
trze b  u zn a li cz ło nko w ie  k o m is ji 
u re g u lo w a n ie  zasad fin an sow a ­
n ia  s to łów e k  i b u fe tó w  w  za k ła ­
dach pracy. C hodzi tu  zwłaszcza 
o o p ła ty  za je dn o da n iow e  p o s iłk i 
regeneracy jne . Ich  ceny n ie  po­
w in n y  p rzekraczać kosz tów  w łas 
nych  su ro w ców  zuży tych  do p rzy  
rządzan ia  p o s iłkó w

L ic z n i d ys k u ta n c i z w ra c a li u - 
wagę na konieczność ro z w ija n ia  
p ro d u k c ji w y ro b ó w  g a rm a ż e ry j­
n ych  i  p ó łfa b ry k a tó w  spożyw ­
czych oraz ich  sprzedaży w  za­
k ła d a ch  pracy. Celow e je s t także 
u ru ch a m ia n ie  w  zak ładach  k io ­

SESJA pośw ięcona b y ła  m . in . 
o p raco w a n iu  p la n ó w  dz ia ła ln o ś ­
c i In te rw iz j i  na d ru g i k w a rta ł 
b r. W  zw ią zku  z 25-leciem  P R L , 
T e le w iz ja  Po lska  p ra gn ie  ja k  n a j 
szerzej i  n a jw sze ch s tro n n ie j za­
p rezen tow ać k ra j nasz za g ra ­
n icą.

K o m is ja  Techn iczna  Rady, k tó  
re j p rze w od n iczy  p rze ds ta w ic ie l 
p o ls k ie j T V  inż. R yszard D zw o- 
n ik , za jm o w a ła  się w  P radze 
p ro je k te m  w ys trze le n ia  sa te lity  
k o m u n ika cy jn eg o , przeznaczone­
go d la  w szys tk ich  k ra jó w  In te r ­
w iz j i.  S a te lita , zw any „ In te rs p u t 
n ik ” , u m o ż liw i jednoczesne prze 
ka zyw an ie  k ilk u  p ro g ra m ó w , w  
ty m  ró w n ie ż  te le w iz ji k o lo ro w e j. 
S pecja lne  k a n a ły  d źw ię kow e  w y  
k o rzys tyw a n e  będą p rzy  nada ­
w a n iu  bezpośredn ich  ko m e n ta ­
rzy. P rzy pom ocy „ In te rs p u tn i-  
k a ”  m o g lib yśm y  o trzym a ć  znacz 
n ie  szyb c ie j re la c je  f i lm o w e  z 
tych  re g ion ó w  św ia ta , z k tó ry c h  
obecnie  d oc ie ra ją  do nas z du ­
żym  opóźnien iem , np. z D a le k ie ­
go W schodu.

P rze ds ta w ic ie le  te le w iz ji ra ­
d z ie c k ie j p o in fo rm o w a li,  że „ I n -

PO F A T A L N Y M  3 - ty g o d n io w y m  
o k re s ie  n ie p o g o d y , k ie d y  to  u l i ­

ce Z a k o p a n e g o  p r z y p o m in a ły  rw ą c e  
p o to k i a n a d  m ia s te m  w is ia ła  ś c ia ­
na  c h m u r , od  4 b m . p a n u je  tu  p ię k ­
na , s ło n e c z n a  p o g o d a , a w ie lu  w c z a ­
s o w ic z ó w  t t u ry s tó w  z d ą ż y ło  się  
ju ż  o p a l ić  na  b rą z . O c z y w iś c ie  n a j­
w ię kszą  p o p u la rn o ś c ią  c ie szą  s ię

te rs p u tn ik ”  m ó g łby  być  um iesz­
czony w  p rzes trzen i kosm iczne j 
ju ż  w n a jb liższym  czasie. M oż­
na będzie z n iego ko rzystać je d ­
nak d op ie ro  po zb ud ow an iu  spec 
ja ln y c h  s ta c ji o db ie ra jących  sy­
gna ły sa te lity .

„ Z i o ł a  P ły t a * *
dla Jaremy 

Slępowskiego
W R O C ŁA W  P AP . Z n an y  a k ­

to r  te a tra ln y  i  f ilm o w y , pop u ­
la rn y  p iosenkarz Ja rem a  Stę- 
pow ski zosta ł lau rea tem  nag ro ­
dy P o lsk ich  N agrań  — „Z ło te j 
P ły ty ” , P ie rw szy  lo n g -p la y  z je ­
go p iosenkam i p t. „S zem rane  tan  
go”  rozszedł się w  ilo śc i ponad 
250 tys ięcy egzem plarzy.

W ręczenie  Ja re m ie  S tępow - 
skiem u „Z ło te j P ły ty ”  o db y ło  się 
w  pon iedz ia łek 10 bm., w  czasie 
konce rtu  w  O perze W ro c ła w ­
sk ie j.

d w ie  w y p ró b o w a n e  ł n ie z a w o d n e  
„ p a te ln ie ”  — p o łu d n io w e  zbocze  
G u b a łó w k i i t r y b u n y  s ta d io n u  po d  
K r o k w ią .  N ie c o  a m b itn ie js i  c e p ro -  
w le  d o c ie ra ją  ,.a ż ”  n a  K a la tó w k i,  
a le  p r a w d z iw i  a m a to rz y  g ó r  c ią g n ą  
d o  D o l in y  O lc z y s k ie j lu b  te ż  id ą  na  
p ię k n y ,  d łu g i  sp a ce r d o  H a l i  G ą­
s ie n ic o w e j g d z ie  o d re s ta u ro io a n e  po  
p a m ię tn y m  p o ż a rz e  s c h ro n is k o  im .  
M a r iu s z a  Z a ru s k ie g o  aż p ę k a  w  
s z w a ch  o d  i lo ś c i b iw a k u ją c y c h  tu  
m iło ś n ik ó w  n a r t .  N a d  ic h  b e z p ie ­
cz e ń s tw e m  c z u w a ją  r a to w n ic y  ta ­
tr z a ń s k ie j g r u p y  G O P R -u . k tó rz y  
m a ją  w  ty m  se zo n ie  —  c h o c ia ż  p a ­
m ię ta jm y  że d o  je g o  k o ń c a  jeszcze  
d a le k o ! — n ie c o  m n ie j  r o b o ty ,  g d y ż  
w y p a d k ó w  je s t  m n ie j  n iż  w  a n a lo ­
g ic z n y m  o k re s ie  r o k u  u b ie g łe g o . Co  
z re s z tą  w c a le  n ie  zn a c z y  a b y  te g o ­
ro c z n e  l ic z b y  n ie  b y ły  a la rm u ją c e :  
d o  k o ń c a  lu te g o  r a to w n ic y  in te r w e  
n ie m a li  w  651 w y p a d k a c h , p r z y  c z y m  
w  l ic z b ie  t e j  z a w a rte  są ta k ż e  i  za 
c h o r o w a n ia :  ,,h r a b in a  z H o n g k o n g u ”  
n ie  o m in ę ła  i  s c h ro n is k , a w ie lu  
c h o r y c h  z p o w ik ła n ia m i m u s ia n o  
tra n s p o r to w a ć  d o  z a k o p ia ń s k ie g o  
s z p ita la . J e ś l i  c h o d z i o w y p a d k i  
n a r c ia r s k ie  to  z a n o to w a n o  ic h  o k .  
130, p r z y  c z y m  r e k o rd o w y m  po d  
t y m  w z g lę d e m  b y ł d z ie ń  7 lu te g o ,  
k ie d y  to  s ta c ja  G O P R -u  w  K u ź n i­
ca ch  z a n o to w a ła  6 p o w a ż n y c h  w y ­
pa dk ie m  i  2 m n ie js z e . J e ś li ch o d z i 
o  w y p a d k i  ś m ie r te ln e  to  z a n o to w a ­
n o  d o ty c h c z a s  3 — te  ty m  zgo n  je d ­
n e g o  n a rc ia rz a  na  z a w a l se rca  w  
K o tle  G ą s ie n ic o w y m . J e d n ą  z o s ta t­
n ic h  in te r w e n c j i  r a to w n ik ó w ,  b y ła  
a k c ja  n ie s ie n ia  p o m o c y  k a s k a d e ro w i  
( d u b le r o w i)  f i lm o w e m u , k tó r y  — ja k  
w ia d o m o  — s p o d l z w y s o k o ś c i o k . 
20 m e tr ó w  w y k o n u ją c  a rc y n ie b e z -  
p ie .czny  s k o k  z ja d ą c e g o  w a g o n ik a  
k o le jk i  l in o w e j .  O b e c n ie  d u b le r  — 
m g r . K . F u ch s  c z u je  s ię  ju ż  c a ł­
k ie m  d o b rz e  ( !)

A  C O  S Ł Y C H A Ć  N A  K R U P Ó W ­
K A C H ?  R u c h  i  g w a r  n ic z y m  na  
n a d m o rs k im  d e p ta k u  w  p e łn i  la ta .  
K a w ia r n ie  i  b a ry  o b lę żo n e , w  do ­
s k o n a le  z a o p a trz o n y c h  s k le p a c h  t ł u ­
m y  — w id a ć  iż  te g o ro c z n i/  sezon  
je s t  tu  z n ó w  r e k o rd o w y .  O b o k  p o l­
s k ic h  tu ry s tó w  b a rd z o  d u ż o  p r z y b y ­
sz ó w  z N R D , sa ta k ż e  W ę g rz y  i C zc- 
c h o s lo w a c y , a p rz e d  ..O rb is e m ”  p a r  
k u je  w ie le  w o z ó w  ze s z w e d z k im i 
z n a k a m i r e je s t r a c y jn y m i.  O p ró cz  
p ię k n a  g ó r  i  . .g ó ra ls k ic h  ta ń c ó w ”  na  
p a rk ie ta c h  „ J ę d ru s ia ”  c z y  . .W a t ry ” , 
in n y c h  a t r a k c j i  n a d a l tu  je d n a k  n ie  
m a m y  im  d o  z a o fe ro w a n ia  — je ś l i  
n ie  l ic z y ć  o c z y w iś c ie  d o ść  l ic z n ie  tu  
re p re z e n to w a n y c h . p o lu ją c y c h  na  
d e w iz o w y c h  g o śc i . ,c ó r  K o r y n tu ’ ’  i 
n a tr ę tn ie  ż e b rz ą c y c h  C y g a n e k .

N A  K O N IE C  d w a  s ło w a  o n a j­
w ię k s z y m  sza le  o s ta tn ie g o  se zo n u  — 
k o ż u s z k a c h . P e łn o  ic h  u k u ś n ie rz y  
(c e n y  o d  5 6 ty s . z ł)  z ty m  i ż  o -  
b e cn ie  n a jm o d n ie js z e  są te  n a j ­
p ro s ts z e , z w ie lk im i  k o rn ie rz a m i.  
n a w ią z u ją c e  w  s w y m  k r o ju  i fa s o ­
n ie  do  p rostych , fu rm a ń s k irh  k o ż u ­
c h ó w . d e m o n s tro w a n y c h  o s ta tn io  z 
w d z ię k ie m  p rze z  b o h a te ró w  „ W s z y s t  
k ie g o  n a  s p rze d a ż ” ,  (M S )

„Inferspułnik“ wkrótce na orbicie

Projekt wystrzelenia
satelity komunikacyjnego 
dla Interwizji

W A R S Z A W A  PAP. W  Pradze zakończyła się X X X V I I  sesja 
Rady In te rw iz ji. O  je j  w ynikach poinform ował przedstawiciela  
P A P  dyrektor program owy T V P  — W łodzim ierz Łoziński, któ­
ry  uczestniczył w  obradach.

D O  Z A R Z Ą D U  Z ak ła do w eg o  ZM S  
p rzy  P o ls k ie j Ż eg lu d ze  M o rsk ie j 
n a p ły w a ją  dalsze zo b o w ią zan ia  sta t­
k o w y c h  kó l Z M S . D o  obecnej c h w i­
li zobo w ią zan ia  p o d ję ło  35 kó ł. 
Z n ac zn a  lic zb a  zobow iązań, do ty czy  
w ie lu  p o w ażn y ch  przeds ięw zięć. M . 
in . k o ło  Z M S  na s/s ..'.M a lbork '*  
p od ję ło  zo b o w ią zan ia  na łą czn ą licz­
bę 4 820 rbg , na s/s „ B ia ły s to k ”  na  
3 480 rbg . a na m /ś  ,.G o p la n a ”  n a  
800 rbg . (w it)  : : i;

* * *

S T U D E N C I d w óch  szczecińskich  
w y ższy ch  ucze ln i w  o d p ow ied z i n a  
apel H u ty  „ W a rs z a w a ” po stan o w ili 
p o d jąć czy n n y  społeczne d la  uczcze­
n ia  ćw ierćw iec za  P R L . R ada W y ­
d z ia ło w a  Z S P  W y d z ia łu  J n ż y n ie ry j-  
n o -lik o n o m ic zn e g o  T ra n s p o rtu  P o li­
te c h n ik i S zc zec iń sk ie j p o d ję ła  się  
p rzep ra co w an ia  tys iąc a  roboczego- 
d zin  na w y zn a c zo n y m  o d c in k u  p ra ­
cy.

N ato m ia s t p rac o w n ic y  i  s tudenci 
W yższe j S zk o ły  R o ln icze j .za m ie rza ­
ją  pośw ięcić 20 tys ięc y  roboczogo- 
d zin  na prace p o rząd k o w e na u l. 
B ro n iew sk ieg o . Jan o s ik a . K a z im ie -  
rz a -K ró le w ic z a , A k a d e m ic k ie j o ra z  
n a te re n ie  p rz y le g a ją c y m  do  P rz y ­
chodni A k a d e m ic k ie j p rży  a l. W o j­
ska P olskiego. P o nadto  zo rg a n izu ją  
oni 8 obozów n au k o w o  -  b ada w czy ch  
n a te re n ie  naszego reg ionu  o raz O -  
chotn icze H u fc e  P ra c y , w  k tó ry c h  
w e źm ie  u d z ia ł 500 studentów ., N a ­
stępne zob o w ią zan ie  d o ty c zy  p rze k a ­
zan ia  środ k ó w  p ie n iężn y ch  za 4 ty ­
siące roboezogodzin . k tó re  studenci 
p rze p ra c u ją  p rzy  "akcji żn iw n e j w  
P G R -ae h  — na rzecz dzieci w ie t ­
n am s k ich , o fia r  ag re s ji im p e ria liz m u  
am ery ka ń sk ieg o . O s ta tn i p u n k t zo­
b o w ią zań  p ra c o w n ik ó w  i stu d en tó w  
W SR  d o ty c zy  zo rg an izo w an ia  10 bez­
p ła tn y c h  w y stęp ó w  zespołów  a r ty ­
s tycznych  d la  społeczeństw a Z ie m i  
S zc zec ińsk ie j. /(Jo l)

Kurs aktywu PZPR
w  P Ż M

W  O Ś R O D K U  P ro pa ga n dy
P a r ty jn e j p rzy  P o ls k ie j ,Ż e g lu ­
dze M o rs k ie j o d b y w a ł s ię  k u rs  
d la  a k ty w u  p a r ty jn e g o . W  k u r ­
sie b ra li u d z ia ł a k ty w iś c i p a r­
ty jn i ,  p ra c o w n ic y  P Ż M . Znacz­
na lic z b a  u czes tn ików  k u rs u  to  
m arynarze . O rg an iza to re m  k u r ­
su b y ł K o m ite t  Z a k ła d o w y  
P ZP R  P Ż M , p rzy  w s p ó łp ra c y  
M O M I. P o  k u rs ie  o db y ło  się 
sp o tka n ie  uczes tn ików  z  d y re k ­
c ją  p rze ds ię b io rs tw a . ... (w it )

Cenna inicjatywa 0PPD

Eksperyment na wagę 
milionów z l

P R Z E D  R O K IE M  O k ręg o w e P rze d ­
s ięb io rs tw o  P rze m y s łu  D rzew ne g o  
w  Szczec in ie w y s tą p iło  z in ic ja ty w ą  
w łą cze n ia  do sw ego p rzed s ię b io r­
stw a W ojew ó d zk ieg o  B iu ra  Z b y tu  
D re w n a . F u z ja  obu tyc h  p rzeds ię­
b io rs tw  m o g ła by  p rzyn ieś ć znaczne  
u sp ra w n ie n ie  w  o b ro tą ch  d re w n a . 
S w ois ty  b o w ie m  d u a lizm  w  ty m  z a ­
kres ie  p o w o d o w ał w ; p ra k ty c e  > sporo  
k ło p o tó w  ze zb y tem  je g o  (.p roduktu* 
g d yż bezpośredn i p ro d u ce n t n ie  zn a l 
za p o trzeb o w a n ia  r ć n k u ' s p rze d a jąc  
sw e w y ro b y  za p o śre d n ic tw e m  b iu r  
zb ytu . S zczec ińska in ic ja ty w a  z y ­
skała  u zn an ie  k ie ro w n ic tw a  re so rtu  
i na zlecen ie  m in is tra  L e ś n ic tw a  i  
P rze m y s łu  D rzew ne g o  w  re k u , u -  
b ie g ly m  p ro w a dzono  w Szczeę in ie  
dzia ła lność o p artą  ju ż  na no w yc h  
zasadach. E fe k ty  jirzes żł.V ' n a jś m ie l­
sze o c ze k iw a n ia . N ie  ty lk o  b o w ie m  
u s p ra w n io n o  w  zn ac zn ym . • s to p n iu  
op era ty w n o ść  w te j b ra n ż y , a le  u z y ­
skano  ta k że  1,5 m in  z ł dod atko w e g o  
zys ku .

W a rto  p o d kre ś lić , że w  ro k u  b ie ­
żą c y m  o p ie ra ją c  się na dośw iadcze­
n ia ch  szczecińskich  zastosow ano z  
p o w o d zen ie m  w  c a ły m  k r a ju  now e  
fo rm y  p ra c y . Ju ż  w s tę p n ie , po łącze­
n ie  obu w y m ie n io n y c h  przeds ię­
b io rs tw  p rzyn ios ło  oszczędność 500 
e ta tó w , (k k )
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SPRZECZNE OCENY WYNIKÓW
jugosłowiańskich

reform gospodarczych

W O JS K A  IZ R A E — K IE  
d o p u ś c iły  się o s ta tn io  k o le j 
n e j p ro w o k a c ji z b ro jn e j,  o- 
tw ie ra ją c  og ień  na m ias ta : 
E l K a n ta rę , Is m a ilę  i  Suez. 
A rm ia  ZR  A  o dp ow ie dz ia ła  
ogn iem  i  zm u s iła  b a te rię  
Iz ra e la  do zaprzestan ia  
b om bardow ań .

N A  Z D J Ę C IU : dom  m ie ­
s zka ln y  w  Suezie, zn isz­
czony p o c is k a m i a r ty le r i i  
iz ra e ls k ie j.

(C A F -A P -T e le f tto )

Czterej boóscy 
ministrowie 

w Londynie
B O N N  P A P . W  n a jb liżs zy c h  d n ia c h  

gościć b ęd z ie  w  L o n d y n ie  i p ro w a ­
dz ić  ro zm o w y  p o lity c zn e  c z te rec h  m i 
n is tró w  b o ń sk ich . W iz y ta  p ie rw sze­
go z n ic h  ro zpoczę ła  się w  p o n ie ­
d z ia łe k  w ie czo re m . Jest to  m in is te r  
S p ra w  Z a g ra n ic zn y c h  N R F  W. 
B ra n d t, k tó ry  b ęd z ie  o m a w ia ł z b ry  
ty js k im  m in is tre m  S p ra w  Z a g ra n ic z  
n y e h , ’S te w a rte m , k r y z y s  w  U n ii Z a ­
c h o d n io -E u ro p e js k ie j o raz stosunk i 
m ię d z y  E W G  a  in n y m i p a ń s tw a m i, 
w y ra ż a ją c y m i chęć p rzy s tą p ie n ia  do  
te j  i w s p ó ln o ty . B ra n d t ra zem  z m i-  
n .s tre m  S p ra w  O g ó ln o n ie m ie c k ic h , 
W e h n e re m , k tó ry  p rz y łą c z y ł się do  
n ie g o  w  L o n d y n ie , w e źm ie  też u -  
d z ia ł w  posiedzen iu  tzw . ..k o m ite ­
tu  a k c j i  na rzecz p rzy g o to w a n ia  S ta  
n ó w  Z je d n o c zo n y c h  E u ro p y “

W  ty m  s a m y m  czasie w y b ie ra  się  
do  L o n d y n u  m in is te r  S p ra w  W e w ­
n ę trzn y c h  N R F . E rn s t B en d a . k tó ry
— ja k  z a k o m u n ik o w a n o  w  B onn  -  
p ro w a d z ić  b ęd z ie  ro zm o w y  z ró żn y ­
m i p o lity k a m i a n g ie ls k im i, a ponad  
to  z ło ży  w isw lę  w  S c o tland  Y a rd z ie
— s ły n n e j lo n d y ń s k ie j c e n tra li p o li­
c y jn e j.  Liśt'ę p o lity k ó w  bo ń sk ich . 
k ló rz y  p rz y b y w a ją  w c iąg u  n a ib liż  
szych  d w óch  d n i do W . B ry ta n i i,  
d o p e łn ia  m in is te r  do  S o ra w  B adań  
N a u k o w y c h . S to R en b ęrg . B ie rze  on 
u d z ia ł w  n ara d ac h  na te m a t m o ż li­
w ości stosow an ia  w ir ó w k i gazo w e j 
d e  w zb o g ac en ia  u ra n u .

B E L G R A D  P A P . Z  in ic ja tyw y  Kom ite tu  W ykonawczego K C  
Z K J  odbyto się w  tych dniach w  Belgradzie spotkanie przedsta­
w ic ie li nauk ekonomicznych, przedsiębiorstw , banków  i izb go­
spodarczych oraz zw iązków  zawodowych i aktyw u  Z K J , na któ­
rym  om awiano pro jekt uchw ały zjazdu na tem at socjalistyczne 
go rozw oju Jugosławii na zasadach samorządu i zadań Z K J .

N A  P O S IE D Z E N IU  zab ra ł m. 
in . głos d y re k to r  ju g o s ło w ia ń sk ie  
go In s ty tu tu  Badań E konom icz­
nych. d r  B ra n k o  I ło rv a t ,  k tó ry  
k ry ty c z n ie  o ce n ił w y n ik i re fo r­
m y.

D r  H o rv a t ośw ia dczy ł m . in .:
„D O T Y C H C Z A S  o fic ja ln e  oce­

n y  b rz m ią  — po p ie rw sze : gospo 
d a rk a  je s t u s ta b ilizo w a na , a po 
d ru g ie : ca łe  re fo rm y  są rea lizo ­
wane. Jeś li chodzi o p ie rw szą  
ocenę — że gospodarka  je s t u - 
s ta b iliz o w a n a . w zg lędn ie , że jes t 
p rz y n a jm n ie j w  za dow a la jący  
sposób u s ta b iliz o w a n a , to  muszę

P rzygotow ania

do m iędzyna rodow e j narady

PRZEDSTAWICIELE PARTII
komunistycznych i robotniczych

przybywają do Moskwy
M O S K W  A  P A P . A ge n c ja  

TA SS  podaje , że w  ce lu  w z ię c ia  
u d z ia łu  w  posiedzeniach g ru p y  
robocze j i k o m is ji p rz y g o to w u ­
ją c e j d o k u m e n ty  do  m ięd zyna ­
ro d o w e j n a ra d y  p a r t i i  k o m u n i­
s tycznych  i ro b o tn iczych , do M o ­
sk w y  p rz y b y li p rze ds ta w ic ie le  
n as tępu jących  p a r t i i :

K o m u n is ty c z n e j P a r t i i  A rg e n ty n y ,  
K o m u n is ty c z n e j P a r t i i  B e lg ii. B u ł­
g a rs k ie j P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j. K o  
m u n is ty c z n e j P a r t i i  C z e c h o s ło w a c ji. 
P o s tę p o w ej P a rt.ii L u d u  P ra c u ją c e ­
go C y p ru , K o m u n is ty c z n e j P a r t i i  
E k w a d o ru , K o m u n is ty c z n e j P a r t i i  
F in la n d i i ,  K o m u n is ty c z n e j P a r t i i  
G w a d e lu p y . P a r t i i  L u d o w e j J e d n o -

Kłusownicy
N O W Y  J O R K . A m e ry k a ń s k i A u to -  

m o b ilc lu b  po d a ł do  w ia d o m o śc i, że 
je g o  c z ło n k o w ie  z a b ili n a  drogach  
w  ro k u  u b ie g ły m  365 m ilio n ó w  n a j­
p rze ró żn ie js zy c h  z w ie rz ą t i  p takó w . 
W  ty m  s a m y m  czasie o f ia ra  m y ś li­
w y c h  p a d ło  ty lk o  209 m ilio n ó w  zw ie  
rzą t.

Wszędzie postęp...
M E K S Y K . P ię ć  posągów  k i lk u m e ­

tro w e j w y so k oś ci z n ik n ę ło  z. w ło s k i 
o lim p i js k ie j w  M e k s y k u . Jeden  z 
n ich  w a ż y ł aż d w ie  to n y . Z ło d z ie je  
w y k o rz y s ta li h e lik o p te ry  i u lo tn ili  
s ię  bez ś ladu .

ści H a it i ,  K o m u n is ty c z n e j P a rt ii 
H is z p a n ii, I r a c k ie j  P a r t i i  K o m u n i­
s ty c z n e j, L u d o w e j P a r t i i  Ir a n u , K o  
m u n is ty c z n e j P a r t i i  K a n a d y , L ib a ń ­
s k ie j P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j. M a r ty  
n ik a ń s k ie j P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j, 
M o n g o ls k ie j P a r t i i  L u d o w o -R e w o lu -  
c y jn e j.  K o m u n is ty c z n e j P a r t i i  N ie ­
m ie c , N ie m ie c k ie j S o c ja lis ty c zn e j 
P a r t i i  Jednośc i. Z a c h o d n io -B e r liń -  
s k ie j S o c ja lis ty c z n e j P a r t i i  Jedno­
ści, P a ra g w a js k ie j P a r t i i  K o m u n i­
s ty c z n e j. P e ru w ia ń s k ie j P a r t i i  K o ­
m u n is ty c z n e j. P o ls k ie j Z je d n o c zo ­
n e j P a r t i i  R o b o tn ic z e j. P o r tu g a l­
sk ie j P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j, R u m un  
sk ie j P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j, Salv>a- 
d o rs k ie j P a r t i i  K o m u n is ty c z n e j, K o  
m u n is ty c z n e j P a r t i i  S ta n ó w  Z je d ­
n o c zo n yc h , S u d a ń s k ie j P a r t i i  K o ­
m u n is ty c z n e j, S y r y js k ie j  .P a r t i i  K o  
m u n is ty c z n e j. K o m u n is ty c z n e j P a rt ii 
T u r c j i ,  K o m u n is ty c z n e j P a rtii 
U ru g w a ju . K o m u n is ty c z n e j Pa-rtii 
W e n e z u e li, W ę g ie rs k ie j S o c ja lis ty c z  
n e j P a r t i i  R o b o tn ic z e j i K o m u n i­
s ty czn e j P a r t ii W ie lk ie j B ry ta n ii.

W  n a jb liż s z y c h  d n ia c h  o c ze k iw a ­
ne je s t  p rz y b y c ie  p rz e d s ta w ic ie li 
szeregu  in n y c h  b ra tn ic h  p a r t i i .

K O M IT E T  C e n tra ln y  K P Z R  w y ­
z n a c z y ł d e le g a c je  K P Z R  do  u d z ia łu  
w  'p ra c a c h  g ru p y  ro b o c ze j i k o m i­
s j i  p rz y g o to w u ją c e j d o k u m e n ty  do  
m ię d z y n a ro d o w e j n a ra d y  n a r t i i  k o ­
m u n is ty c z n y c h  i ro b o tn ic z y c h  w  na  
s tę p u ją c y m  sk ła d z ie :

S e k re ta rz  K C  K P Z R  B . N . P o n o -  
m a rie w , s e k re ta rz  K C  K P Z R  K . F.
K a tu s z e w , zas tępca k i e ....... ni-ka W y
d z ia łu  M ię d z y n a ro d o w e g o  K C  K P Z R  
J. I. K u s k ó w  i d y re k to r  In s ty tu tu  
G o s p o d a rk i Ś w ia to w e j i  S tosun ­
k ó w  M ie d zy n a -ro d o w y c h  A k a d e m ii 
N a u k  Z S R R  N . N . In o z ie m c o w .

W n io s k i interesujące, choć n ie zaskakujące

KIM SA ADMIRAŁOWIE BUNDESMARINE?
W O S T A T N IC H  L A T A C H  w  

B undejsrifa rine  n as tą p iło  
k i l k a , a w ą n só w  oraz  p rze taso ­
w a ń  ' na iV ysok ich  s tanow iskach  
d o w ó d c z y c h , i n ie  od rzeczy bę­
dz ie  zapoznać się z s y lw e tk a m i 
now o  m ia n o w a n y c h  a d m ira łó w ,  
gdyż . z le k tu ry  ich  w o je n n y c h  
ż y c io ry s ó w  > w ysu ną ć m ożna in - 
te rcśn jące , chbć w ca le  n ie  za­
ska ku ją ce  w n io s k i.

W ic e a d m ira ł A L B R E C H T  O B E E -  
M A IE R  b y ł w  c h w ili w y b u c h u  I I  
w o jn y  ś w ia to w e j d o w ódcą 2 f lo ty ll i  
śc ig a ezy  to rp e d o w y c h  w s to p n iu  k a ­
p ita n a  m a ry n a rk i.  B ra l u d z ia ł w  
d z ia ła n ia c h  n a M o rzu  P ó łn o c n y m , 
,potem  w  napaści n a N o rw e g ię  w  
re jo n ie  K ris tia n s a n d , a  po k a p itu la ­
c j i  F ra n c ji w  a k c ja c h  n a  w o d ac h  
k a n a łu  la  M an ch e . F u n k c ję  sw ą p e ł­
n i ł  do  w io s n y  1941 r . ,  k ie d y  p rzeszed ł 
n a  podobne s ta n o w is k o  d o w ó d c y  6 
f lo ty l l i  śc igaezy to rp e d o w y c h  — n ie

z m ie n ia ją c  p rz y  ty m  re jo n u  o p e ra ­
c y jn e g o , gd yż  ró w n ie ż  ta  f lo ty lla  
d z ia ła ła  n a  M o rzu  P ó łn o c n y m  i w  
k a n a le . D o p ie ro  w czesną w io s n ą  
1914 ro k u  6 f lo ty lla  zosta ła  p rze n ie ­
siona n a B a łt y k ,  do Z a to k i F iń s k ie j,  
gdzie  N ie m c y  p ró b o w a li za  w s ze lk ą  
cenę p o w s trzy m a ć  ra d z ie c k ą  k o n tr ­
o fe n s y w ę , g rożącą w y e lim in o w a n ie m  
z w o jn y  F in la n d ii.

A n g to -a m e ry k a ń s k a  in w a z ja  w  N o r  
m a n d ii p rz y n io s ła  w zm o że n ie  d z ia ­
ła ń  ta k że  w  k a n a le  la  M a n c h e  i <*««- 
fy l lę  O b e rm a ie ra  p rzerzu c o n o  spiesz­
n ie  w  je j  d a w n y  re jo n  o p e ra c y jn y .  
P rze w a g a  a lia n tó w  n a  m o rzu  i w  
p o w ie trzu  b y ła  je d n a k  ta k  w ie lk a ,  
że g ro źn y m  k ie d y ś  S c h n e łlbo o to m  
n ie  u d a ło  się odnieść ż a d n y c h  s u k ­
cesów . O b e rm a ie r  -zresztą p rze n ie ­
s io n y  zosta ł do p rac  n a lą d z ie , k o ń ­
cząc sw e p rz y d z ia ły  lin io w e . P rze z  
ponad  p ó ł ro k u ' b y ł  w y k ła d o w c ą  w  
a k a d e m ii K r ie g s m a rin e  w B a d  H o m ­
b u rg  d z ie lą c  się ze s łuch ac zam i 
s w y m  d o św iad c zen ie m  f ro n to w y m  z 
zachodu  i w s chodu  a w  F< ty m  1945 
ro k u  p o w o ła no  go d o  sz tabu  w  O - 
b erk o ra m a n d o  d e r  W e h rm a c h t, ja k o

o fic e ra  o p e ra c y jn e g o  w  d z ia le  m o r­
s k im  i n a  ty m  s ta n o w is k u  zastało  
go zak o ń c ze n ie  w o jn y .

K o n tra d m ira ł H E IN Z  B C RN B A - 
C H E R  p o c zą tk o w o  s łu ży ł ró w n ie ż  na  
śc igaczach , p rz y  czy m  od lis topada  
1939 ro k u  z a jm o w a ł podobne stano­
w is k o  co O b e rm a ie r . a m ia n o w ic ie  
b y ł d o w ó d cą  1 f lo ty l l i  śc igaezy . M o ­
rze  P ó łn o c n e , u d z ia ł w  in w a z ji n o r­
w e s k ie j, za k tó ry  o trz y m a ł K rzy ż  
R y c e rs k i Ż e lazn eg o  K rz y ż a , a k c je  w  
k a n a le  la  M an ch e , od ła ta  zaś 19-11 
r o k u . — w o jn a  p rze c iw  Z w ią z k o w i 
R a d z ie c k ie m u , n a jp ie rw  w  Zatoce  
F iń s k ie j, a w  ro k  p ó źn ie j n a  M o ­
rz u  C z a rn y m , o to k o le jn e  e ta p y  służ­
b y  B irn b a c h e ra . N a s tę p n ie  został za ­
stępcą d o w ó d c y  n is zczy c ie la  „Z -23” , 
d z ia ła ją c e g o  n a Z ac h o dz ie , w s ierp ­
n iu  1943 ro k u  m ia n o w a n o  go d ow ód­
cą  b liźn ia cze g o  o k rę tu  „Z -2 5 ” , a z  
k o le i — w. g ru d n iu  tegoż ro k u  — 
,,Z -2 4 ” . N a  ty m  o s ta tn im  s tanow isku  
zas ta ła  go a l ia n c k a  in w a z ja  w N o r­
m a n d ii.

■I. P E R T E K  
(In te rp res s )

(c .d .n .)

podkreślić, że nigdy od okresu 
adm inistracyjnego zarządzania, 
nasza gospodarka nie była tak  
nieustabilizowana ja k  obecnie.

J E Ś L I w e ź m ie m y  d a n e  o p ro d u k ­
c j i  p rz e m y s ło w e j i o p rz e p ły w a c h  
p ie n ię żn y c h , to  o ka że  s ię , że 
w a h a n ia  są w ię ks ze  n iż  k ie d y ­
k o lw ie k  p rzed tem . T o  p ra w d a , 
w c ześ n ie j b y ły  też  n ie k tó re  po­
je d y n c z e  g a łęz ie  n ie  u s ta b ilizo w a ­
ne, (n p . b u d o w n ic tw o  w  195« r . 
łu b  n ie k tó re  z ja w is k a  w  za k re s ie  
p rz e p ły w ó w  p ie n ię ż n y c h ). Je d n a k że  
te  w a h a n ia  w z ię te  w s z y s tk ie  rar.em  
n ig d y  n ie  b y ły  ta k  w ie lk ie .

D ru g ie  s tw ie rd z e n ie  b rz m i, że ce 
le  re fo r m y  są re a liz o w a n e , w zg lę ­
d n ie  je j  ce le  p o d s ta w o w e  czy  s tra ­
teg ic zn e . U w z g lę d n ia ją c  fa k t ,  że ce 
le  te  n ig d y  n ie  b y ły  d o k ła d n ie  o -  
k re ś lo n e , ka żd a  In te rp re ta c ja  tyc h  
c e ló w  je s t  n ie c o  a r b itra ln a . W y s u ­
w a ją c  to  z a s trze że n ie  c h c ia łb y m  
p rze d s ta w ić  c z te ry  p u n k ty , k tó re  
u w a ża m  gospodarczo  za n a jw a ż n ie j  
sze i k tó re  m ogą b y ć  w y ra ź n ie  o -  
kreś lo n e  i  w o b ec  tego  n ie  są z a ­
le żn e  od oso b is ty ch  n a s tro jó w  czy  
ocen , le c z  za leżą  od d a n y c h  s ta ty ­
sty czn yc h .

P ie rw s z y m  c e le m  re fo r m y  b y ła
s ta b iliz a c ja  cen . J e że li ch odzi o  ce 
n y  fa b ry c z n e , t o  sądzę, że je s t to  
je d y n y  p u n k t ,  w  k tó ry m  ce l te n  
zo sta ł n a p ra w d ę  z re a liz o w a n y . A le  
ta  s ta b iliz a c ja  cen fa b ry c z n y c h  na­
s tą p iła  w  ta k i sam  sposób, ja k  w  
o k re s ie  1952— 1953 r .  W ob e c  teg o  o- 
s ią g n ę liś m y  to , co ju ż  m ie liś m y . 
J e że li n a to m ia s t c h o d z i o  ce n y  de  
ta lic z n e  I k o s z ty  u tr z y m a n ia , to  
o g ó ln ie  w ia d o m o , że w y s tę p u ją c e  
w  te j  d z ie d z in ie  te n d e n c je  są n ie ­
p o k o ją c e .

D R U G I cel re fo r m y  — to  in te g ra ­
c ja  z gosp o d ark ą  ś w ia to w ą  poprzez  
p rzy s p ie s ze n ie  e k s p o rtu  i z m n ie js zę  
n ie  d e f ic y tu  p ła tn ic ze g o . M o że m y  
s tw ie rd z ić , że e k s p o rt  w zra s ta  w o l­
n ie j  od  im p o rtu , że  je g o  w z ro s t  
je s t  n a w e t w o ln ie js z y  od w z ro s tu  
p ro d u k c ji, że  p rze d  ro k ie m  w zro s t  
t,en ró w n a ł sie z e ru  i że n ie  nastą  
p iło  z m n ie js z e n ie  d e f ic y tu  p ła tn i­
czego.

T R Z E C IM  c e le m  re fo r m y  b y ło  
p rze jś c ie  z g o s p o d a rk i e k s te n s y w n e j 
na g o sp o d ark ę  in te n s y w n ą . T o  je s t  
rzecz do  d y s k u s ji. D a n e  s ta ty s ty c z ­
ne są n a s tę p u ją c e : w y d a jn o ś ć  p ra ­
c y  w  c iąg u  u b ie g ły c h  c z te re c h  la t  
z w ię k s za ła  się w o ln ie j n iż  w  o k re ­
sie d w u n a s to le tn im  od 1952 r . N a ­
w e t  je ś l i  u w z g lę d n i się fa«kt, że na

s tą p iło  sk ró ce n ie  ty g o d n ia  p ra c y , 
to  w zro s t w y d a jn o ś c i b y ł w o ln ieJ_  
sey.

C Z W A R T Y M  ce le m  re fo rm y  b y t  
ro z w ó j w o ln e g o  ry n k u . J e że li cho -; 
d zl o k o n t ro lę  cen . to  z g o d n ie  a) 
d a n y m i F e d e ra ln e g o  Z a k ła d u  Ce*» 
w  195« r. po d  k o n tro lą  z n a jd o w a ł® !’ 
się  31 p ro c e n t cen  a r ty k u łó w  p rz e ­
m y s ło w y c h . a w  196# r. — 46 p ro c . 
cen. Z n a c zy  to . że n ie  o s ią g n ę liś m y  
tego  p o z io m u  lib e ra l iz a c ji ,  k t ó r y  
m ie liś m y  p rze d  d z ie s ię c iu  la ty .

J e że li c h o d z i o l ib e ra liz a c ję  h an ­
d lu  zag ra n ic zn e g o , to  w ia d o m o , że  
ś ro d k i p o d ję te , zw ła szc za  w  u b ie ­
g ły m  ro k u , o d d a li ły  nas od w y m ię  
n ia łn o śc i, w p ro w a d z o n o  n o w e o g ra ­
n ic zen ia  i zm n ie jszo n o  stop ień  l i ­
b e ra liz a c j i”.

J A K  W Y N IK A  ze sp raw ozdań  
p ra sow ych , d r  B . H o rv a t s tw ie r­
d z ił w ręcz, że nas tą p iła  d ew a lu ­
ac ja  d in a ra  o 16 procent.

Zastraszajmy wzrost
narkomanii

wśród młodzieży USA
N O W Y  J O R K  P A P . D z ie n n ik  „ N e w  

Y o rk  T im e s “  z 10 b m . zam ieś c ił ob ­
s ze rn y  m a te r ia ł na te m a t zas trasza­
ją ce g o  w zro s tu  n a rk o m a n ii w  środo  
w is k a c h  a m e ry k a ń s k ie j m ło d z ie ży . 
Z a ż y w a n ie  n a rk o ty k ó w , ja k  w y n ik a  
z a r ty k u łu , s ta ło  się rzeczą p ow ­
szechną w ś ró d  s tu d en tó w  w y ższy ch  
u c ze ln i i  u czn ió w  szkó ł ś redn ich . 
N ałó g  ten  o g a rn ia  n a w e t u czn ió w  
szk ó ł p o d staw o w yc h , w n ie k tó ry c h  
w ie lk ic h  m ia s tac h , ja k  n p . w  N o w y m  
J o rk u  c z y  w  Los A ngeles, n a rk o ty ­
z u je  się  do 80 p roc. m ło d z ie ży  w  
w ie k u  p o w y że j la t  15.

N a jp o p u la rn ie js z y m  n a rk o ty k ie m  
sta ła  się  m a rih u a n a , p a lo n a  ja k o  do  
m ie szk a  do ty to n iu . N a rk o ty k  ten  
je s t  w  S tan a ch  Z je d n o c zo n y c h  n ie ­
z w y k le  ła tw o  d o stępny i n a  ty le  ta ­
n i, że m oże go  ku p o w a ć  m ło d z ie ż .

W  N o w y m  J o rk u  n ie le tn i sp rze d aw  
cy  m a r ih u a n y  z n a jd u ją  się w  k a ż ­
d e j szk o le  i w  k a żd e j w y ższe j u cze l­
n i.

M Ł O D Z IE Ż  D U Ń S K A  
Z A  U Z N A N IE M  
N R D  I  G R A N IC Y  
N A  O D R Z E  I  N Y S IE

♦  Z a rz ą d  g łó w n y  S o c ja ld e ­
m o k ra ty c zn e g o  Z w ią z k u  M ło ­
d z ie ży  D a n ii w e zw a ł rząd  D a ­
n i i  do u zn a n ia  N R D  i g ra n ic y  
n a  O d rze  i  N y s ie , zan iec ha n ia  
w s p ó łp ra c y  w o js k o w e j z N R F  
o ra z  w y rz e c z e n ia  się z w ią zk ó w  
z fa s zy s to w s k im i i  n eo k o lo n ia  
lis ty c z n y m i re ż im a m i, a ta k ż e  
do u zn an ia  D e m o k ra ty c z n e j Re  
p u b lik i  W ie tn a m u .

I X  Z J A Z D  Z K J

♦  D z iś  ro zp o c zy n a ją  się w  
B e lg ra d z ie  o b ra d y  d z ie w ią te g o  
Z ja z d u  Z w ią z k u  K o m u n is tó w  
J u g o s ła w ii. O b ra d y  za in au g u ­
r u je  u ro czyste  posiedzen ie  po­
św ięcone 50 roczn icy  p o w sta­
n ia  K o m u n is ty c zn e j P a r t i i  J u ­
g o s ła w ii. O c ze k iw a n e  je s t w y ­
s tą p ie n ie  przew odn iczącego  
Z K J , Jo s ipa B ro z  T ito .

D E P E S Z A  O D  K C  P Z P R

♦  K O M IT E T  C e n tra ln y  P Z P R  
p rzes ła ł depeszę z p o zd ro w ie ­
n ia m i do I X  Z ja z d u  Z K J .

♦  J a k  p o in fo rm o w a ł z K a p ­
sztadu  w y s ła n n ik  a g e n c ji R eu ­
te ra , ro d e zy js k i p re m ie r  ła n  
S m ith  o d b y ł w  p o n ie d z ia łe k  
95 -m in u to w ą ro zm o w ę  z  pre­
m ie re m  R P A . Johne m  V o rs te -  
re m . J a k  o św iad c zy ł p ó źn ie j 
S m ith , ro zm o w a  m ia ła  c h a ra k ­
te r  p o u fn y . Z d a n ie m  korespon­
d e n ta  ag e n c ji R e u te ra , g łó w n y  
m i te m a ta m i, k tó re  poruszano  
w  ro zm o w a ch , b y ły  o b ecny k r y  
zys w  s to su n k ac h  R o d e z ja  — 
W . B ry ta n ia  o raz  p ro je k t no ­
w e j k o n s ty tu c ji R o d ez ji.

♦  K a ir s k i ty g o d n ik  „R osę  
e l Ju s ef“  pisze, że od cze rw c a  
w e j ag re s ji iz ra e ls k ie j na k r a je  
a ra b s k ie  do c h w ili obecnej trw a  
ją  n ie m a l n ie p rz e rw a n ie  regu ­
la rn e  d o staw y  b ro n i a m e ry k a ń  
s k ie j do Iz ra e la .

A m e ry k a ń s k ie  s ta tk i, k tó re  
p rz y w o ż ą  lę  b ro ń  do Iz ra e la ,  
z a trz y m u ją  się w  portach  Po­
łu d n io w e j A f r y k i ,  nas tę p n ie  k le  
ru ją  się n a  pó łnoc p rzez  Z a to ­
k ę  A ra b s k ą  i  w p ły w a ją  do  p o r  
tu  E j la t.

„Wirujący stolik“ w Paryżu

- D u c h u  p o k o ju ,  c z y  je s te ś  t u t T t
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5-latka włókien syntetycznych
P R O D U K C J A  w łó k ie n  s y n te ty c z n y c h  w e d łu g  d o ty c h c za s o w y c h  

„ p r z y m ia r e k ”  m a w zro s n ą ć  w  n a s tę p n e j S rla tce  d w u k r o tn ie . P la n y  
p rz e w id u ją  p rz e d e  w s z y s tk im  p o w a żn ą  ro z b u d o w ą  i  m o d e rn iz a c ję  
fa b r y k  w  G o rz o w ie , T o ru n iu  i J e le n ie j G ó rze .

W  G o rz o w ie  z a in s ta lo w a n e  zos tan ą  now o cze sn e , im p o rto w a n e  
z W ło c h , u rz ą d z e n ia  p ro d u k c y jn e , k tó r e  p o z w o lą  zn a c zn ie  z w ię k ­
szyć p ro d u k c ję  je d w a b iu  s tilo n o w e g o  na b ie liz n ę , ko s zu le  non iro n  
itp . T u  p ro d u k o w a n y  b ę d z ie  ró w n ie ż  k o rd , s łu żą c y  do  w y ro b u  w y ­
soko ja k o ś c io w y c h  opon s a m o ch o d o w y ch . S u ro w c em  w y jś c io w y m  
d la  fa b r y k i  w  G o rz o w ie  je s t  k a p ro la k ta n , a p o n ie w a ż  n a w e t  zn ac z­
n ie  z w ię k s zo n e  d o s ta w y  z z a k ła d ó w  c h e m ic z n y c h  w  T a rn o w ie  n ie  
p o k r y w a ją  p rzy s z łe g o  z a p o trz e b o w a n ia , b u d u je m y  d ru g ą  w y tw ó r n ię  
k a p ro la k ta n u  w  P u ła w a c h .

T O R U Ń S K A  ..E L A N A “ n a to m ia s t m a  n ię  ty lk o  p o d w o ić  p ro d u k ­
c ję , a le  i p rz y g o to w a ć  z u p e łn ie  n o w e  g a tu n k i w łó k ie n . I  tu  k o ­
n ie c zn e  je s t  zw ię k s z e n ie  d o s ta w  s u ro w c a  — o b o k  ro z b u d o w y  k o m ­
b in a tu  w  B la c h o w n i S I. b u d o w a n a  w ię c  b ę d z ie  n o w a w y tw ó r n ia  
D M T  w  P ło c k u .

W  J e le n ie j G ó rze  p rz e w id u je  się ro zp o czę c ie  p ro d u k c ji  no w eg o  
ro d z a ju  w łó k ie n  s y n te ty c z n y c h , p rze zn a c zo n e g o  p rz e d e  w s z y s tk im  
do  p ro d u k c ji tk a n in  .e la s ty c zn y c h . B ę d ą  to  w łó k n a  p o liu re ta n o w e .

P ro d u k c ja  w łó k ie n  s y n te ty c z n y c h  w  r. 1970 p rz e k ro c z y  50 tys . ton  
ro c zn ie , a p o d  k o n ie c  p rz y s z łe j 5 -’ a t k i  m a  b y ć  o s ią g n ię te  zu ży c ie  
w łó k ie n  ch e m ic zn y c h  na 1 m ie szk ań c a  n a p o z io m ie  o k . 7 kg , t j .  
z b liż o n e  do obecnego  z u ż y c ia  w  n a jw y ż e j ro z w in ię ty c h  k r a ja c h .

M . B .

Sprawy wstydliwe

Wynalazczość pracownicza na zakręcie

Rozpowszechnianie-
sprawa załatwiona połowicznie
l l f  O P U B L IK O W A N Y M  w  d n iu  16 
* *  s ty czn ia  b r. w  „ K u r ie r z e  S zcze­
c iń s k im “ a r ty k u le  p t. „ P y ta n ie  bez  
o d p ow ied zi? “  red. E d w a rd  W itu -  
szy ń sk i p o ru szy ł is to tn y  p ro b le m , 
rz u tu ją c y  na e fe k ty w n o ś ć  p ro d u k ­
c y jn o  -  ek o n o m iczn ą  w y n a la zczo ś c i 
p ra c o w n ic ze j. S p ra w a  ro zp ow szech ­
n ia n ia  p ro je k tó w  ra c jo n a liza to rs k ic h  
w  u k ła d z ie  b ra n ż o w y m  i m ię d z y -  
b ra n żo w y m  w y m a g a  p o d jęc ia  k r o ­
kó w . k tó re  z le p szy m  n iż  d o ty c h ­
czas re zu lta te m  ro zw ią żą  ten  p a lący  
p ro b le m .

P o d e jm o w a liś m y  ju ż  n ie ra z  p rze d ­
s ięw zięc ia , k tó re  w  nas zym  z ro zu ­
m ie n iu  p o w in n y  p rz y c z y n ić  się sku ­
tec zn ie j do  szerszego s to sow an ia  
c e n n ie jszy ch  p ro je k tó w  ra c jo n a liz a ­
to rsk ich  co n a jm n ie j w  k i lk u  po ­
k re w n y c h  za k ła d a e h  p ra c y  naszego  
w o je w ó d z tw a . Z o rg a n izo w a n a  np . w  
m a ju  1967 ro k u  w y s ta w a  p ro je k tó w  
ra c jo n a liz a to rs k ic h  po łąc zo n a  z y .g ie l 
d ą p o m y s łó w “  n ie  p rzy n io s ła  z a k ła ­
d an y ch  p rzez  nas re z u lta tó w . Z a in ­
te re so w a n ie  z a k ła d ó w  p ra c y  o b c y m i 
p o m y s ła m i b y ło  z n ik o m e . S k ła d a  
się n a to  szereg  p rz y c z y n , z k tó ­
ry c h  n a jis to tn ie js za  je s t  n ie ch ęć  do  
sto sow an ia  p ro je k tó w  ra c jo n a liz a to r  
s k ic h , k tó re  p o w s ta ły  w  in n y c h  
p rzed s ię b io rs tw a ch . W obec te j n ie ­
chęci je s te ś m y  -  ja k o  c z y n n ik  spo­
łe czn y  — b ezs iln i. K o m is ja  nasza  
s ta no w i sp o łeczny c z y n n ik  o o in io -  
d a w c zy  ' w n io s k o d a w c zy  d la  P re z y ­
d iu m  W K Z Z  i O W  N O T , i ja k o  tak a  
n ie  m oże i n ie  je s t w  sta n ie  p o d jąć  
p ra c y  — k tó re j w  a r ty k u le  o c ze k u je  
red. W itu s z y ń s k i — w  za k re s ie  ro z ­
p o w sze ch n ia n ia  p ro je k tó w  w y n a la z ­
czy ch , gd yż  b r a k  n am  je s t n a to 
p o trzeb n yc h  środ k ó w  m a te r ia ln y c h  
i  tec hn iczn yc h .

O B O W IĄ Z K IE M  a d m in is tra c ji gos­
p o d arc ze j je s t rozp o w sze ch n ia ć  cen ­
n ie jsze  p ro je k ty  w y n a la zc ze , polecać  
ich  stosow an ie , k o n tro lo w a ć  c zy  po ­
le ce n ia  ta k ie  zos ta ły  p rzez  og n iw a  
gospodarcze w y k o n a n e . Z a naszą  
in s D irac ją . od k ń k u  la t M ię d z y z a ­
k ła d o w e  K lu b y  T e c h n ik i 1 R a c jo ­
n a liz a c ji B u d o w n ic tw a  i M a te r ia łó w  
B u d o w la n y c h  G o s o o d a rk i K o m u n a l­
n e j i P rze m y s łu  T e re n o w e g o  ro zp o ­
w s zec h n ia ła  w  sw ych  b ran ża ch  p rzy  
p o m o cy . .K a r t  In fo rm a c y jn y c h “  co 
ce n n ie jsze p ro je k ty , m ogące znaleźć  
pow sze ch n ie js ze  zas tosow anie . T a  
b ąd ź co bąd ź  p ra c o c h ło n n a  c zy n ­
ność ró w n ie ż  w  w iększośc i p ro w a ­
dzona p rzez lu d z i sp o łeczn ie  za a n ­
g a żo w a n yc h  p rzyn o s i 'ty lko ' p o ło ­
w ic zn e  re z u lta ty . S o rą w a  n ie  jest 
p ro sta  ja k b v  to na p o zór w y g lą d a ło . 
N a s zv m  zd an ie m  P rob lem  ro zpo ­
w s zec h n ian ia  p ro ie k tó w  w y n a la z -  
czv ch  p o w in ie n  b v ć  ro zw ?azanv cen­
tra ln ie . D o tą d  ro zp o w sze ch n ia n ie  od

b y w a  się k i lk o m a  k a n a ła m i in fo r ­
m a c y jn y m i, m ia n o w ic ie  p rzez  z je d ­
n o c ze n ia  , i  re s o rty . N ie s te ty  b ra k  
je s t in fo rm a c ji tec hn iczn e j w y m ie ­
n ia n e j p o m ię d zy  p oszczegó lnym i 
z je d n o c ze n ia m i i  m in is te rs tw a m i.

N A S Z Y M  Z D A N IE M , s p ra w ę  in ­
fo rm a c ji  te c h n ic zn o -e k o n o m ic zn e j w  
zak re s ie  s to so w an ia  i rozp o w sze ch ­
n ia n ia  p ro je k tó w  w y n a la zc zy c h  w  
n as zym  w o je w ó d z tw ie , n a leża ło b y  
sk o n ce n tro w a ć  w  W o je w ó d zk im  
O ś ro d ku  In fo rm a c ji  N a u k o w o -T e c h ­
n ic zne j i E k o n o m ic zn e j -  zgodnie  
z re s z tą  z p a r . 48 U c h w a ły  n r  74 R a ­
d y  M in is tró w  z d n ia  5 lu tego  1963 r. 
(M o n . P o ls k i n r  4 i  1968 r ., poz. 26). 
Z  tego ro d za ju  w n io s k ie m  K o m is ja  
nasza w y s tą p i -w  n a jb liż s z y m  czasie  
do  P re z y d iu m  W o je w ó d z k ie j R ady  
N a ro d o w e j za p o śre d n ic tw e m  W K Z Ż  
i  O W  N O T .

W d z ię c zn i Jesteśm y re d a k c ji za  
poru sze n ie  ta k  is to tnego  p ro b lem u  
n a ła m a c h  p o czy tnego  ..K u r ie ra  
S zc zec ińsk iego“ , eo p o zw o liło  nam  
ra z  jeszcze sp o jrzeć  n a tę sp ra w ę  
i zas tan o w ić  się nad  m e to d a m i ro z ­
w ią z a n ia  tego p ro b ie m u  w  n aszym  
sp o łe czn y m  d z ia ła n iu .

I  w ic e p rze w o d n ic zą c y  K o m is ji 
R a c jo n a liz a c ji i W yna lazc zoś c i 

p rz y  W K Z Z  i O W  N O T ,  
s e k re ta rz  W K Z Z  

Z D Z IS Ł A W  S IA D A K

Czarna lista na co dzień

P O L S K A  M Ł O D Z IE Ż  lu ­
b i się baw ić . Czas w o ln y  
od n a u k i i  -pracy chętn ie  
spędza w  sa lach  tanecznych , 
na „p ry w a tk a c h ” , p rz y  m u ­
zyce, w  tańcu .

N A  Z D J Ę C IU  u g ó ry : W  
„H y b ry d a c h ”  dz iew czę ta  u -  
b ie ra ją  się sk ro m n ie , a le gu  
s io w n ie , u lu b io n y m  zaś w n i- 
fo rm e m  c h łop có w  są sw e­
try .

N A  Z D J Ę C IU  po le w e j:  
Do u lu b io n y c h  k lu b ó w  w a r  
s za w sk ie j m łod z ie ży  s iudenc  
k ie j należą „H y b ry d y ” . O to  
jedna  z b y w a lc z y ń  tego k lu ­
bu  p rz y  „m a łe j c z a rn e j” .

C A F  - Zagoźdz ińsk i

T Y S IĄ C E  to n  tusze k  k r ó l i ­
czych  i  d ro b iu  m rożonego  w y ­
s ła ły  ju ż  za g ra n icę  z a k ła d y  
d ro b ia rs k o - ja jc z a rs k ie  w  S ła w ­
n ie . Jest to  je de n  z n a jw ię k ­
szych w  k ra ju  e k s p o rte ró w  te ­
go to w a ru . O d b io rc a m i są k ra ­
je  e u ro p e js k ie  i  zam orsk ie , (a ł)

BE R N A R D  i  R A IN H O L D  są absolw entam i un iw ersytetu  
w  O ldenburgu. O ni n ie  za m ykają  się w  kręgu p ry w a t­

nego życia. Ic h  interesu je  wszystko, eo dotyczy P o lsk i i P o­
lakó w , szczególnie Szczecina i K a tow ic. W  ich w ym ow ie  na ­
zw y  te  brzm ią  inaczej, bardz ie j tw ardo  i  z n iem iecka, ale  
nie to m iędzy nam i było na jw ażniejsze. Ic h  ukladność była  
zachw ycająca do m om entu, gdy B ernard  przy  d rug ie j butelce 
mocnego Burgunda zaczął persw adow ać m i, że m ając  n ie ­
bieskie  oczy i blond włosy, a do tego m ieszkając w  Szczeci­
nie, nie mogę być P o lak iem  lecz Niem cem .

trze ba  w a lczyć . M a ją  to  we 
k r w i po tych , k tó rz y  się spa rzy ­
li... A le  c i m io d z i są o dw ażn i. 
P oka zu ją  bu ty . w  k tó ry c h  za­
m ie rz a ją  do jść  do W ła d y w o s to - 
ku . Z a p o m n ie li o  tym . że po 
d rodze  je s t S ybe ria  i o lb rz y m ie  
ta jg i do ka rczo w an ia .

W  N IE M C Z E C H  n ie  p o c ią g a ły  
fn n ie  g ry  k a rc ia n e  an i soczyste  
d o w c ip y  ko le g ó w . In t ry g o w a li  m n ie , 
rzecz d la  m o ic h  ko leg ó w  n ie z ro zu ­
m ia ła , tu b y lc y , c i e k s -p a n o w ie  ś w ia ­
ta . C i z b ia ły m  w łosem  i n o rd y c k ą  
tw a rz ą . L u b iłe m  te  c h w ile , g d y  w  
c ie m n y m  ką c ie  S ta d k e lle r , o s ta tn im i 
fę n ig a m i w y s u p ła n y m i z k ies zen i i 
za m ie n ia n y m i n a P ie lzn e r, b ie rn ie  
p o d trz y m y w a łe m  w s p o m n ie n ia  k a n ­
d y d a tó w  n a lib e rm e ns ch ó w ;

M o ją  o d p o w ied z ią  na p ro p o zy c ję  
B e rn a rd a  byś śm iech  z lu d z k ie j n a iw  
ności. "k ie  m o żn a  w te d y  b y ło  dać  
b a rd z ie j t ra fn e j o d p o w ie d z i. W  p rze ­
c iw ie ń s tw ie  do m ło d y c h  C zechów  
s p o ty k a n y c h  na d ro g ac h  N R F  i 
F ra n c ji, w id z ia łe m  d la  s ieb ie  in n ą  
ro lę  w  życ iu . M o je  d ro g i n ie  w io ­
d ły  do  S z w a jc a r i i czy  K a n a d y , lecz  
w  p rz e c iw n y m  k ie ru n k u . T o  d z i­
w iło  N ie m c ó w , A m e ry k a n ó w  czy  
H o le n d ró w , bo o n i z n a ją  b łę dn y  
o b ra z  naszej rze czy w is to ś c i. D la  nich  
P i la k . to  jeszeze ten  P o la k , k tó ry  
p rzy jeżd ż .a ł ja k o  s iła  robocza do 
c za rn e j p ra c y . D o te j p o ry  w  d a le ­
k ic h  w io s k a c h  sta rs i P o la c y  razem  
z M u rz y n a m i i A ra b a m i s łużą ja k o  
sta ła  n a je m n a  s iła  roboeza . N ie  m a ­
ją  w ła sn e g o  d o m u . a n i k a o ila łu .  
k tó ry  tu  je s t w a ru n k ie m  w ła ś c iw e j 
e g zv śten c ji.

F R A N C U Z I ch ę tn ie  m ó w il i o sła­
bośc iach  p o ls k ie j n a u k i, n ie  w ie d z ą c  
o Polsce n ic , a lb o  b ard zo  m a ło . M ó ­
w ią  o p o lsk im  a lk o h o liz m ie , zap o ­
m in a ją c  o ty m , że  w s k u te k  ic h n ie ­
go a lk o h o liz m u  F ra n c u z i m a ją  n a j­
w y żs zy  p ro c e n t d e b il i A  zn ac zn e p ro  
b ie rn y w  s zk o ln ic tw ie . N as za  m a r-  
ty ro lo g ic zn a  h is to r ia  w  ich  ro zu ­
m ie n iu  je s t nad a l k o n ty n u o w a n a  i 
ic h  zd an ie m  w y m a g a  w s p ółczu c ia . 
Ja  za k a żd e  w s p ó łczu c ie  d a łb y m  
ko m u ś w7 zę b y ; to  ta k i n a tu ra ln y  
o d ru c h . T o  o n i p o trze b u ją  w s p ó ł­
czuc ia . G n ie w a ją  się. g d y  m ó w i się 
głośno o słabośc iach  fra n c u s k ie g o  
k a p ita liz m u , ta k  ja k b y  n ie  w ie d z ie '1 
ja k  bard zo  są w y ż y ło w a n i p rzez  
a m e ry k a ń s k i i z a c h o d n io n ie m ie c k i 
k a p ita ł. T a k  p ie czo ło w ic ie  p ie lęg n o ­
w a n a  f ra n c u s k a  fo re e  fra p p e  n ie  u -  
ra tu je  s y tu a c ji a n i n ie  z l ik w id u je  
stra jko w y

A  L U D Z I T R A W I C IE K A ­
WOŚĆ. Chcą d y s k u to w a ć  także 
Czesi, k tó rz y  n ie  w iedzą , a n i n ie  
chcą w iedz ieć, ja k ie j te o r i i s ta li 
się narzędziem . Ich  e m oc jona lne  
podejśc ie  i  b ra k  w y ro b ie n ia  po­
litycznego . u n ie m o ż liw a ją  d y ­
skusję, k tó ra  i  ta k  n ie  je s t ła t ­
w a. M ło d a  A m e ry k a n k a  z n ie ­
d o w ie rza n ie m  k rę c i g łow ą, gdy 
m ó w ię  o b ezp ła tn e j nauce w

c h c ia łb y m  tu  u ż y w a ć  w ie lk ic h  
s łó w , ale w idzę  w  ty m  w za je m  
n y m  s tosunku  d em okra c ję  w  
d z ia ła n iu .

Z A C Z Ę Ł O  S IĘ  p a rę  la t  tem u  w  
C hoszczn ie . T a m te js ze  w ła d ze  po ­
w ia ł ow e  s p o tk a ły  się z ro ln ik a m i a -  
że b y  p o m ó w ić  o p rzes zko d a ch  n a

INICJATYWY

M A M  P O P Ł A T N Y  ZA W Ó D , 
a on m i z a ła tw i d ob rą  posadę, 
a  n aw e t m ieszkan ie . P o s tą p ił 
ta k , bo n ie  d o m yś la ł s ię  ja k  źle 
t r a f i ł .  N ie  d o m yś la ł się i le  d n i 
spędziłem  w  N iem czech , by do­
w ie d z ieć  się co k ie ro w a ło  ty m  
narodem , że p os tę po w a li tak , a 
n ie  inacze j i w  ten  sposób s tw o ­
r z y l i  w ła sn ą  f ilo z o f ię  i cudzą  h i­
s to rię . N ie  w ie d z ia ł o tym , że 
będ.ąc w  N iem czech  i m a jąc 
w c ią ż  na uw adze  n iem ie ck ie  
„z a s łu g i”  d la  ś w ia ta  ze szczegól­
n y m  u w zg lę d n ie n ie m  E uropy  
w sch o d n ie j, szuka łem  d la  n ich  
sp ec ja ln e j d e f in ic ji.  D e f in ic ji d la  
N ie m ca  — cz łow ieka . N a e k ra ­
nach i w  rzeczyw is tośc i s ta jem y  
p rzed  zg liszczam i dom ostw  i 
złudzeń . S tosunkow o  n ied a w n o  
© tw o rz y ły  się b ra m y  obozów 
k o n c e n tra c y jn y c h  i p ro chy  k o ­
m ó r gazow ych  pom iesza ły  się z 
p ro c h a m i ru in . A  obecnie  p rzed 
m ło d ą  generac ją  P o la kó w  s to ją  
o lb rz y m ie  zadania, p rzed  n am i 
s to i potrzeba  skom asow an ia  
w s z y s tk ic h  s ił. S o c ja lizm  nie 
je s t łaską  h is to r ii,  so c ja liz m  je s t 
id eą  h ero iczną  i p racą.

D la  n ic h  s łow o so c ja lizm  ko ­
ja rz y  się z fetyszem , k tó reg o  
trze ba  się bać, lu b  z k tó ry m

S ia rk a  -
taniej i szybciej

T A R N O B R Z E S K IE  Zagłęb ie  
S ia rko w e  u lega  s ta łe j m o d e rn i­
z a c ji. W ła śn ie  n ie d łu g o  nas tą p i 
u ru c h o m ie n ie  za k ła d u  p i lo tu ją ­
cego, dającego p od s taw ę  do 
w p ro w a d z e n ia  n o w e j te c h n o lo ­
g i i  u z y s k iw a n ia  s u p e rfo s fa tu  
g ra nu lo w an e go . N o w ą  te c h n o lo ­
g ią  p ro d u k o w a ć  będzie  kw as 
s ia rk o w y  c z w a rta  ju ż  fa b ry k a  
te j g ru p y  w  M a ch ow ie . W resz­
c ie  pod ko n ie c  la ta  ru szy  tu  
z a k ła d  k r io l i tu ,  p ro d u k tu  do 
w y to p u  a lu m in iu m .

Schronisko 
zamiast więzienia

S Ł Y N N E  W IĘ Z IE N IE  na Ś w . 
K rz y ż u  p rzechodz i w ła ś n ie  za­
s łu żon y  re m o n t i  adap tac ję . Jak  
w ia d o m o , w  p o n u ry m  ty m  b u ­
d y n k u , k a ż n i w ie lu  setek p a ­
t r io tó w  za czasów ca rsk ich  i  po­
te m  s a na cy jn ych , pos ta no w io n o  
u rz ą d z ić  ośrodek w y p o c z y n k o ­
w o -tu ry s ty c z n y  o ra z  zm ieścić 
p la c ó w k ą  In s ty tu tu  Badaw czego 
L e ś n ic tw a , m u ze um  p rz y ro d n i­
czo-leśne ' i  in . W  d a w n y c h  ce­
la c h  s to ją  ju ż  łó ż k a  d la  tu r y ­
s tó w , za łożono c e n tra ln e  ogrze­
w an ie , kończy  się w yposażanie  
k u c h n i.

Nowości rynkowe
z  „Delfina“

S Z C Z E C IŃ S K IE  Z a k ła d y  M a te r ia ­
łó w  B iu ro w y c h  eą  z n a n y m  p ro d u ­
ce n te m  w ie lu  p o s zu k iw a n y c h  w  
s z k o ln ic tw ie  i  p ra c y  b iu ro w e j w y ­
ro b ó w . O p ró c z p ro d u k tó w  w y ra b ia ­
n ych  z p a p ie ru  sporo  p o z y c ji z a j­
m u ją  tu  w y ro b y  m e ta lo w e . N o ­
w ością w  ty m  w ła ś n ie  a s o rty m e n ­
cie b ęd z ie  u ru c h o m io n y  o statn io  
m e ta lo w y  p o je m n ik  do  k a r to te k i  
i,,A“ -5. N a d a je  on  się ta k ż e  do p rze  
c h o w y w a n ia  d o k u m e n ta c ji m a g a ­
z y n o w e j i  k a r t  e w id e n c y jn y c h  p ra ­
c o w n ik ó w , k a r to te k  ś ro d k ó w  t r w a ­
ły c h  itp . Jego es te ty c zn y  w y g lą d  i 
fu n k c jo n a ln o ś ć  g w a ra n tu ją  d u ży  
z b y t  zw ła szc za, że  za p o trze b o w a n ie  
n a  tego  ro d za ju  u rzą d ze n ie  je s t b a r  
dzo  duże. Z  in n y c h  now ośc i w a rto  
o d n oto w a ć  n o w y  m o d e l d z iu rk a c z a  
z tw o rz y w  s ztu czn y ch , k tó re g o  za ­
le ty  p ra k ty c z n e  i  now oczesne ro z­
w ią z a n ie  k o n s tru k c y jn e  m o że  lic zy ć  
n a  z n a k  ja k o ś c i. (k k )

Gł o ś n o  o  n i c h  j u ż  n ie  
ty lk o  w  naszym  w o je w ó d z ­

tw ie . Prasa, ra d io , te le w iz ja  
p rz y c z y n iły  się m ocno do po­
p u la ry z a c ji in ic ja ty w y , k tó ra  
za fascynow a ła  w ie lu  społecz­
n ik ó w . M o w a  o se jm ik a c h  
ch łop sk ich , k tó re  s ta ły  się ju ż  
t ra d y c y jn ą  im p re z ą . S p o ty k a ją  
się na n ic h  w ła d ze  p o rń a to w e  
z ro ln ik a m i,  a b y  p ow ied z ie ć  so­
bie o n a jw a ż n ie js z y c h  s p ra w ach  
dotyczących  ic h  p o w ia tu , g ro ­
m ady, w s i. Są to  gospodarsk ie  
ro zm o w y . O b ie  s tro n y  n ie  p ra ­
w ią  sobie ko m p le m e n tó w , w a lą  
p rosto  w  oczy o ty m  co ic h  
bo li, m ó w ią  o sw o ich  p re te n ­
s ja ch  i  k ło po tach . Z  ty c h  ro z ­
m ó w  ro d z i się p ro g ra m  p o p ra ­
w y, do  k tó re g o  re a liz a c ji zobo­
w ią z u ją  się w ła d ze  i  ro ln ic y .  
W  te n  sposób na  k o le jn y m  s e j­
m ik u  ob ie  s tro n y  m uszą się w y  
t łu m a c z y ć  co ju ż  z ro b iły . N ie

ja k ie  n a tra f ia ją  ch łop i w  u trzsrm a -  
n iu  sw o ich  zagród w n a le ż y ty m  
sta n ic . M ó w io n o  o ty m  jeszcze d e li­
k a tn ie , żeb y  n ik og o  n ie  u ra z ić , cho­
c ia ż  n ie k tó ry c h  g o spodarzy w a r to  bv  
w y tk n ą ć  palcem  za z u p e łn y  b ra k  
z a in te re s o w a n ia  sta ne m  b u d y n k ó w  
w  ich  zagrodzie . P o tem  je d n a k  ję ­
z y k i się ro zw ią za ły  i ro ln ic y  sam i 
ję l i  k ry ty k o w a ć  ty c h , co to  w  do ­
m u  p o s ia d a ją  te le w iz o r, m o to c y k l, 
lo d ó w k ę  i w ie le  in n e g o  w c a le  n ie  
ta n ie g o  sp rzę tu , a dach w a li  się im  
n a  g ło w ę , bo gospodarz ż a łu je  p ie ­
n ię d z y  n a ten  re m o n t d o m u . D osta­
ło  się też  w ła d zy  za b ra k  dostatecz­
n e j p o m o cy w  u ła tw ia n iu  re m o n ­
tó w  i b u d ow y n o w y c h  o b ie k tó w  
w ie js k ic h .

W  C H O S Z C Z E N S K IE M  ja k  
- ró w n ie ż  w  in n y c h  p o w ia ta ch  
naszego w o je w ó d z tw a  w ie le  się 
od tego czasu z m ie n iło . R uch  
b u d o w la n y  na w s i szczeciń­
s k ie j p rzeszedł w s z e lk ie  oczek i­
w a n ia . Z m ie n ił się też c h a ra k ­
te r  s e jm ik ó w  ch łop sk ich , k tó re  
z a jm u ją  się obecnie  n i ty lk o  
ta  sp ra w a . O m a w ia  s ic  dz iś  nn

n ic h  w ie le  z łożonych  p ro b le ­
m ó w  zw ią za nych  z  po trzebą  in ­
te n s y f ik a c ji g osp od a rk i ch ło p ­
s k ie j. In ic ja ty w a  sprzed la ty  
w y d a la  p iękn e  owoce i  zachęcą  
do n o w y c h  pom ys łów .

W  T Y M Ż E  p o w ie c ie  choszczeń- 
s k im  sk ąd  w y s z ła  in ic ja ty w a  s e jm i­
k ó w  podobne im p re z y  o rg an izo w an e  
są ju ż  o szczebel n iż e j w  g ro m a ­
dac h . A  p o n ie w a ż  o g a rn ia ją  one sze­
ro k i w a c h la rz  p ro b le m ó w  z m ie n iła  
się ta k ż e  n a zw a . Z o w ią  się one g ro ­
m a d z k im i s e jm ik a m i o b y w a te ls k im i. 
N a z w a  ta  m a  p o d k re ś lić , iż  d o ty czą  
one ż y w o tn y c h  s p ra w  w s zys tk ic h  
o b y w a te li za m ie s zk a ły c h  w  g ro m a ­
d zie . S e jm ik i o d b y w a ją  się pod eg i­
d ą G ro m a d z k ic h  K o m ite tó w  F ro n tu  
Jednośc i N a ro d u .

O P O W IA D A N O  M l N IE D A W  
N O  o ta k im  sp o tk a n iu  w  g ro ­
m adz ie  S u liszew o  w  pow iec ie  
choszczeńskim . G ro m a da  ta  s ły  
n ie  z rz e te ln ie  w y k o n y w a n y c h  
czyn ów  spo łecznych, je s t la u re ­
a te m  w ie lu  p o w ia to w y c h  ko n ­
ku rs ó w . W  ro z w o ju  p ro d u k c ji 
ro ln e j i  in w e s ty c ja c h  b u d o ic la -  
n ych  w y b ija  się także  na czo­
ło w e  m ie jsce . U czes tn icy  s e jm i 
k u  w y s u n ę li sporo  p ro p o z y c ji, 
k tó ry c h  re a liz a c ja  w p ły n ę ła b y  
na  ro z w ó j życ ia  s p o łe c z n o -k u ltu ­
ra ln e g o  w  g rom adz ie . C h arak te  
rys tyczn e , iż  ka żdy  z . m ó w có w  
p o d s u w a ł jednocześn ie  m y ś l w  
ja k i  sposób p ro je k t  u rz e c z y w i­
s tn ić , d e k la ru ją c  s w ó j w ła s n y  
u dz ia ł.

G. RO M SK1

Z w izytą
w  „Hybrydach“

Polsce. N ie  może być d a rm o  to, 
co u n ic h  ko sz tu je  k ilka n a śc ie  
tys ię cy  d o la ró w . B ezp ła tne  lecze­
n ie  u H o le n d ró w  upodabn ia  
się do ks iężycow ych  opow ieści. 
T ro ska  o cz ło w ie ka , wczasy zdro  
w o tne . u rlo py , sana to ria  — tc 
po jęc ia  są im  tak  obce, ja k  nam  
obce są pojęc ia  bezrobocia  i c- 
konom icznego k ryzysu . O b u ­
s tro nn a  c iekaw ość je s t o lb rz y ­
m ia. Szybko  m ija ją  noce p rz e li­
czone na p y ta n ia  i odpow iedzi.

A le  każda c h w ila  w ym aga, by 
się o k re ś lić  i coś ko nk re tn eg o  
p ow iedz ieć  To  b y ł czas k o n ­
fro n ta c ji.  Każda c h w ila  by ła  
k o n fro n ta c ją  ra c ji rze czn ików  
dw óch  p rze c iw n ych  system ów . 
K ażda  c h w ila  b y ła  w a lk ą  o w y ­
kazan ie  słuszności w ła sn ych  p o ­
g lądów .

JO ZE F  G R Z Y W A C Z

Tuszki w tonach

K O M U N IK A C J A  -  d z ie dz in a  
d z ia ła ln o ś c i lu d z k ie j,  m a ją c a  
u suw ać tru d no ś c i ż y c ia  spo­
łecznego s tw a rza n e  p rze z  od­
leg łość — s ta ła  się  o s ta tn io  te ­
m a te m  w ie lu  bad a ń  i a n a liz . 
W y k ła d n ią , k tó ra  n a j ła tw ie j 
p rz e m a w ia  do  w y o b ra ź n i po­
d ró żu ją c y c h  je s t czas ja z d y  i 
ko s zty . Pod ty m  k ą te m  zb ad a­
no w ię c  p o łączen ia  w s zys tk ic h  
m ia s t w o je w ó d zk ic h  w  Polsce. 
N a  w a rs z ta t  w z ię to  136 m ię d zy  
w o je w ó d zk ic h  l in i i  P K P , ty le ż  
po łączeń  P K S . 13 l in i i  lo*ni~  
czych i 642 p o ja zd y  k u rs u ją c e  
pc ty c h  tras ac h .

Z  w z ię ty c h  pod u w a gę  trzec h  
ro d z a jó w  środ k ó w  k o m u n ik a ­
c j i  w y b ra n o  p o łąc zen ia  o p ty ­
m a ln e , n a jk o rzy s tn ie js ze . O k a -

PKP-na
ceiuuiowanym

załó  się, że w  67 p roc. p o łą ­
czeń k o le j p rze w o z i p as ażerów  
w  n a jk ró ts z y m  czasie. N a  d r  u 
g im  m ie js c u  z n a jd u je  się P K S , 
a L O T  m a  p rzew ag ę  n ad  po­
c iąg ie m  i  sam ochodem  ty lk o  
w  10 p ro c . w s zys tk ic h  p o łą ­
czeń.

N a jw ię k s z ą  ilość bezpośred ­
n ic h  i  szy b k ic h  p o łąc zeń  m a  
W ars zaw a .

W n io s k i z ty c h  b ad a ń  (w  k tó  
ry c h  w z ię ło  pod u w a gę  u rzę ­
d o w e ro z k ła d y  ja z d y  i lo tó w  
o ra z  m a p ę  k o m u n ik a c y jn ą  
k r a ju )  p o w in n y  stać się pod­
s ta w ą  do  u s u w a n ia  d ys p ro p o r­
c j i  w  obsłudze ru c h u  pas aże r­
sk iego i dó w ła śc iw e g o  w y b o ­
ru  ś ro d k ó w  lo k o m o c ji.

(M ik .)

Rewelacje
: L U B E L S K A  s p ó łd z ie ln ia  „G ra  

c ja ”  p rz y g o to w u je  na n a jb liższe  
w io se nn e  ta rg i k ra jo w e  w  Poz­
n a n iu  i  p óźn ie j na M T P  re w e ­
la c y jn ą  k o le k c ję  fu trz a rs k ą . B ę ­
dą to  fu ra  d am sk ie  z  b a rw io ­
n ych  k ró l ik ó w  i  lis ó w , czapy i 
czapeczk i i także  z im ow e  p a lta  
fu trz a n e  d la  dz iec i. N ow ością  
będą lic z n e  w y ro b y  z odpadów  
s k ó re k , np. obszyw ane  g u z ik i, 
pask i, k w ia ty  ze s k ó ry  itp . N o ­
w ością  m a ją  być  też e lan o ba w e ł 
n iane  k u r t k i  z ozdobam i p rzyp o  
m in a ją ce  re g ion a lne  ko żuszk i.

Bi ż u t e r i ę  n a j w y ż s z e j  j a k o ś c i  k u p i s z  w  s k l e ­
p a c h  P H D  „ J U B IL E R ”. E L E K T R Y C Z N Y  R O Ż E N  DO  

M IĘ S A  N A J M IL S Z Y M  P R E Z E N T E M . M A R G A R Y N A  J A K  
M A S Ł O . D O M  M O D Y  „ L E D A ” P O L E C A  B O G A T Y  W Y B Ó R  
E L E G A N C K IE J  O D Z IE Ż Y  D L A  PAŃ ...

Ogłoszenia reklam owe są czę­
stym  gościem na lam ach naszej 
prasy, nie ty lko  codziennej. Za ­
chęcają, zachw alają , lansują, o- 
fe ru ją  — słowem próbują zdoby­
wać klienta . Cóż. reklam a jest 
dźw ignią handlu.

A ż tu  nagle... stał się cud 
pewnego razu. Parę dni tem u w  
jedn ej z gazet ukazała się anty­
reklam a. Ostrzeżenie d la  k lie n ­
tów . I  to pod firm ą  samego m i­

n istra  H and lu  W ew nętrznego. W  
dotychczasowej praktyce wręcz  
curiosum. C ytu ję :

„M in is ter H andlu  W ew nętrz­
nego w ydał przedsiębiorstwom  
handlow ym  z a k a z  zakupu w i­
rów ek do bielizny typu W - l,  
produkcji dolnośląskich zakła­
dów  w yrobów  m etalow ych ,,Dol- 
zam et” w  Chojnow ie” .

Po prostu w  głow ie się nie 
m ieści! W irów ka  to przecież je -

NA TEMAT DNIA
żo w an ie  na w ys tę py  zespołów  
k ra jo w y c h  i zagran icznych , po­
n ie w a ż  — cóż z tego, że ka w a  i 
ada p te r, sko ro  n ada l je s t n ud ­
no. A  n ud no  będzie zawsze i

Proszę, oto klub dla was!
Dw a  l i s t y  d o  r e d a k ­

c j i . C y ta t z je dn e go : „Po­
niew aż chyba nie jest na­

szym  zadaniem  ty lko  uczyć się, 
a le  potrzebna jest nam  także  
ro zryw ka”. C y ta t z d ru g ie g o : 
„Byłam  kiedyś w  Jeleniej Gó­
rze. Śliczne miasteczko i co 
ważniejsze, zna jdu je  się w  nim  
klu b o -kaw iarn ia  o nazwie chy­
ba „E m pik” . Można tam  poczy­
tać czasopisma, w yp ić  m ałą  
czarną, spokojnie porozm awiać”.

O P IE R A J Ą C  S IĘ  l i  ty lk o  n a ty c h  
d w óch  w y ją tk a c h  z lis tu  m o żn a  b y  
n ap isać o w a  fe lie to n y , zap ę u za ją o  w  
ko z i ró g  n aszych  ko re sp o n d en tó w . 
A lb o w ie m  po p ie rw sze , d ro d zy  ucz­
n io w ie , w a s zy m  za d a n ie m  je s t t y  1-  
k  o u czyć się, eo za p e w n ia  w a m  n a j 
b liższa ro d z in a  i ca łe  społeczeństw o. 
Po d ru g ie  — i w  S zc zec in ie  je s t ta -  
k iż  „ E m p ik “ , c z y li k lu b  M  ęd zy n a­
ro d o w e j P ra s y  i  K s ią ż k i. O d w ie lu  
la t  m o żn a  ta m  p oczy ta ć p is m a i w y ­
p ić  k a w ę .

A L E  W Y  C H C E C IE , d o m agacie  się 
k lu b u  m ło d z ie żo w eg o , gdzie m o żn a  
b y  sp o tka ć się ze s w o im  ch łop c em . 
P o za  ty m  ce le m  tru d n o  się d o p a trzy ć  
in n y c h  w y m a g a ń , ja k ie  ch c ie lib yś c ie  
sta w ia ć  ta k ie j p la có w c e . B ra k  w  ty m  
w zg lę d z ie  p ro p o z y c ji z w a sze j s tro ­
n y . Z ę b y  n a  p rz y k ła d  p rz y  ta k im  
k rn b ie  p o w sta ł D y s k u s y jn y  K lu b  F il 
m o w y , m ię d z y s z k o ln y  zespół a r ty ­

s ty c z n y , ko ło  f ila te lis tó w ... Z ę b y  
uczęszczająca tu  m ło d z ie ż  p o d ję ła  ja  
k iś  o b o w ią zek  s p o łe czn y : ro z to cze ­
n ia  o p ie k i nad  D o m e m  D z ie c k a , u rzą  
d za n ie  ro zm ó w  o w spó łcze sn y m  św ie  
cie , o lite ra tu rz e , u tw o rz e n ia  ku rs ó w  
z za k re su  k u l tu r y  ż y c ia  codziennego, 
k o n k u rs ó w  w ie d z y  o w ła s n y m  m ie ś ­
cie. N ic  z  ty c h  rze ezy .

O  CO  w ię c  chodzi w  g ru nc ie  
rzeczy? O lo k a l z ka w ą  i m u ­
zyczką. S tw o rz o n y  i u rządzony 
g w o li zadow o len ia  naszych -k o ­
chanych  n as to la tkó w , k tó ry m  się 
n udz i. M ożna ze 100-p ro cen tow ą  
pew nością  założyć, że po ro ku  
l is ty  do re d a k c ji z a w ie ra ły b y  w  
ty c h  w a ru n k a c h  prośbę  o anga-

w szy s tk im , je ż e li zaczn iem y cze­
kać, aby nas bawiono. Po ja ­
k im ś  czasie uśm iech  na tw a rz  
m o g ły b y  p rz y w o ła ć  ty lk o  ła s k o t­
k i.

A  J E D N A K , m il i  ko re sp o n d en c i, 
proszę -  m a c ie  k lu b . P rze d  k i łk u n a  
stu  d n ia m i o tw a r to  M ie js k i M ło d z ie ­
ż o w y  K lu b  Z M S  w  g m ac h u  p rz y  u l. 
O d ro w ą ża . P o k a żc ie  w ię c  i w y  i Wa 
* i  k o le d zy , że b y ł on p o trze b n y , że 
p o tra f ic ie  tc h n ą ć  w e ń  życ ie , że sta­
n ie  się on  o śro d k iem  k u ltu ra ln y m  
m ło d z ie ży  szk ó ł ś red n ic h .

W IE L U  Z  W A S , po o trz y m a n iu  in ­
d ek só w  w e jd z ie  w  g rono  s tu d en tó w . 
C i, ja k  w ia d o m o , m a ją  s w o je  k lu b y  
z w ie lo le tn ią  t ra d y c ją . L i ,  c n o io j  
„ K o n tra s ty “ . .S próbu jc ie  o d w zo ro w a ć  
n ie k tó re  z ic h  fo rm  d z ia ła lno ś c i. 
S p ra w d ź c ie , ile  im p re z  i  i le  a k c ji  
p rze p ro w a d za  się. ja k im  n ak ła d e m  
i czy ic h  s ił. Je że li ch odzi o pom oc  
w  re a liz a c ji w aszy ch  in ic ja ty w , żad  
r.a z lic zn y c h  o rg a n iz a c ji sp o łeczno - 
k u ltu ra ln y c h  naszego m ia s ta  n ie  od ­
m ó w i w a m  pom ocy . B a , w s zys cy  bę 
d z le m y  zad o w o le n i, że nasza m ło ­
d z ie ż  je s t  c zy n n a  i o ży w io n a . A le  n ie  
s z u k a jc ie  ro z ry w k i w  fusach  po k a ­
w ie , n a  d n ie  k a w ia rn ia n e j f i liż a n k i.

J . F R Y D R Y K IE W IC Z

Z a k ła d y  F IA T -a  w  T u ry ­
n ie  w y p ro d u k o w a ły  n o w y  
m ode l sam ochodu z a u to ­
m a tyczną  s k rz y n ią  b iegów  
i  6 c y lin d ra m i. S i ln ik  F ia ­
ta  130 m a pojem ność 2860 
i  140 K M , co p ozw a la  na 
osiągn ięc ie  szybkośc i 180 
km /godz.

(C A F — U n ifa x )

den z n a jb ard z ie j „chodliw ych” 
a rtyk u łó w , trudno o nie na ry n ­
ku, nie prow adzim y ich im por­
tu. Co się za tyra kryje?

Po prostu obiektyw na, rze te l­
na praw da. W iró w k i są bardzo 
z łe j jakości, psują się niekiedy  
po k ilk u  dniach, a ci co dali się 
nabrać w o łają  o pomstę do nie­
ba. W  roku ubiegłym w  stosun­
ku do ponad 40 proc. tych w y­
robów klienci zgłosili rek lam a­
cje.

P rzyzw ycza jen i li ty lko do re­
k lam y zachęcającej traktow ać  
byśmy chcieli tę m ałą notkę o- 
strzegawezą za zwiastuna uczci­
w e j handlow ej in form acji na 
przyszłość. Systematycznej, pięt­
nu jące j niesolidnych w ykonaw ­
ców po im ien iu  i bez ogródek.

Pewne nieśm iałe próby w  tym  
k ierunku podejm uje od pewne­
go czasu k w a rta ln ik  B iura „O - 
p in ia”, k tóry  na swoich łam ach  
prow adzi w  skromnym zakresie  
„czarną listę” wyrobów z łe j ja ­
kości. A le  już z racji tego, że to 
k w a rta ln ik  i to w  cenie a zło­
tych 25, wiadom o, iż tra fia  do 
stosunkowo wąskiego kręgu od­
biorców. Korzystając z różnorod­
nych kontaktów  „O pinii” z kon­
sum entem , prowadzonych przez 
nią badań nad jakością w yro ­
bów  — w arto  byłoby inform o­
w ać społeczeństwo powszechniej 
o pozycjach figurujących na 
czarnej liście. Korzyści obu­
stronne, bo i  troska o to. aby 
k lie n t nie w yrzucił w  błoto pie­
niędzy i doping dla w ytw órców  
bubli, których takie napiętnowa­
nie m usiałoby skłaniać do do­
b re j roboty. D la  tak ie j an tyre­
k lam y opłaca się otworzyć sze­
roko łam y najbardzie j dostępnej 
prasy codziennej. (Lsk)

Zakarpione jeziora
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dosta rczać będą, począwszy od 
je s ie n i b r. gospoda rstw a  ry b n e  
w  L ik u z a c h  na M azu rach . S to ­
su je  s ię  o ry g in a ln ą  m e todę  ho­
d o w la n ą , po lega jącą  na  w p usz ­
cza n iu  k a rp i i  do o tw a r ty c h  je ­
z io r. system atycznego  k a rm ie ­
n ia  w  o k re ś lo n y c h  godz inach  i  
m ie jsca ch , ta k  że n ie  n a b ie ra ją  
z w y c z a jó w  ry b  d z ik ich . D z ię k i 
ta k ie j m e to d z ie  można k a rp ie  
w y b ra ć  je s ie n ią  bez tru d u  p rzy  
pom ocy sieci, zarzuconej w  po­
b liż u  m ie js c  pod aw an ia  p o k a r­
m u.

—  A  teraz niech się pan przy jrzy  W ittem u, te j pokrace! 
Co on z n ią  pocznie? T a k i instrum ent wym aga artysty, 
niech m i pan w ierzy! Rodzina pierwsza klasa, należy do 
czołówki bankierów  we F ra n c ji I  naturaln ie  do m ałżeństwa  
wnosi odpowiednią forsę. Niech pan spojrzy, chłopaczkowi 
aż pot w ystąpił na czoło ze strachu.

W eber przeniósł w zrok na jacht. W  samej rzeczy, m łody  
W itte  przy  Francuzce robił dziw nie  niekorzystne w rażenie. 
Z  przesadną skrupulatnością uw ażał, by na ław ce nie przy­
sunąć się do n ie j za blisko.

—  Zda je  się, że facet jest zakom pleksiony —  rzuc ił w  
końcu W eber.

—  On ży je  z kom pleksów  —  po tw ie rd z ił S te inert. —  Jak­
że inaczej w ytłu m aczy pan sobie jego am ory ze służącą! 
Proszę m i w ierzyć, ja  go znam. O bserw ując go, nie raz do­
brze się ubaw iłem . N igdy nie odw ażył się zbliżyć do dziew ­
czyn tak ich  ja k  ta  n im fa. To nic innego ja k  kom pleks n iż­
szości. Przed skrom ną służącą po tra fi, oczywiście, grać w ie l­
kiego pana!

W eber m ileza ł i znow u uw ażnie obserw ow ał M ichała  W it-  
tego. Tam ten  w stał z ła w k i przy  sterze i dob ijał żaglow ­
cem do m ola położonego poniżej stromego brzegu.

W olfgang S te inert z ożyw ieniem  m ów ił da le j:
—  W eber, proszę m nie dobrze zrozum ieć, ja  nic nie mara 

przeciw ko służącym, zwłaszcza k iedy  są ładne. A le  nie trze­
ba od razu m ajstrow ać brzucha! Jak  pan m yśli, jego s ta rj 
dopiero się m usiał wściekać, gdy się o ty m  dow iedzia ł!

Tym czasem  W itte  przy pomocy dwóch kolegów  zakotwi* 
czyi swój jacht. M ało, ze w zględu na przyp ływ y i odpływy 
k tó re  na do lne j E lb ie  d aw a ły  się porządnie odczuwać, by ­
ło  dość wysokie i sięgało tak  daleko w  rzekę, żc W olfganf 
m ógł wygodnie ustaw ić swoją m otorów kę za jachtem . W e­
ber i S te inert przeskoczyli na jach t i stam tąd zeszli na 
lo.

M ic h a ł W itte  i M agdalena Cachelin czekali ju ż  na nieb, 
otoczeni resztą m łodzieży. W eber został przedstaw iony, m u­
siał potrząsać spocone dłonie i patrzeć w  nic nie mówiące 
tw arze. W reszce dziew częta rzuc iły  hasło do odmarszu. Na  
b ik in i narzuciły  lek k ie  nakrycia  i pokrzyku jąc  w drapały  się 
na strom y brzeg po piasku, jeszeze rozgrzanym  od slońea.
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W eber trzy m ał się za n im i. Po ch w ili przystanął, w y ją ł 
chusteczkę i o ta rł z potu ręee, czoło i k a rk . Dzień był upal­
ny. Sm oking, k tó ry  m ia ł na sobie od wczesnego popołudnia, 
nie by ł n a jb ardzie j stosownym stro jem  na tę n iem al trop i­
ka lną  tem peraturę.

Rozejrzał się dookoła. O  k ilk a  m etrów  da le j stała duża 
szopa, zim ow a k w a te ra  jachtu . Piaszczysty i w ąski brzeg 
stanow ił na pewno czyjąś p ry w a tn ą  plażę, bo w  pewnym  
oddaleniu zauw ażył ogrodzenie z d ruc ianej s ia tk i, zagradza­
jące dostęp niepożądanym  gościom. Sam otny p lażowy kosz 
tk w ił —  ja k  gdyby znudzony —  w  św ietle  zachodzącego 
słońca. N a  zboczu skarpy, porośniętej karło w atym i sosen- 
k am i i gęstym i k rzak am i, w idać  było schody z okrąglaków , 
prowadzące na górę. N a  skra ju  skarpy ezekał S te inert, k i­
w ając  do niego ręką. W eber spojrzał niezadowolony w  gó­
rę  —  trzeba się będzie w drapyw ać.... dobre pięćdziesiąt m e­
tró w , skonstatow ał ze złością. Przez chw ilę  pom yślał o W ik  
to rii, k tó ra  na pewno siedziała sobie zadowolona w  dom »  
i  w  duchu posłał ją  do w szystkich d iab łów .

W  końcu, sapiąc i postękując, zaczął się w spinać do gó­
ry ; im  w yże j wchodził, tym  głośniejsza by ła  m uzyka I gw ar 
głosów. P a rty  m usiała  ju ż  się rozkręcić  na dobre. Schody 
u ry w a ły  się na końcu i w ychodziły  na ogrom ny, pokryty  
dachem taras, z którego rozciągała się w spaniała  panoram a  
na Elbę. S tąd też ciągnął się m u r z czerwonych cegieł aż do 
dom u W ittego , p łas k ie j budow li z la t  pięćdziesiątych. N i­
gdzie tu  nie oszczędzano, s tw ierdził W eber, ani przy bu­
dow ie tego piękn ie  uform ow anego domu, ani przy  urzą? 
dzaniu rozległego ogrodu. W y k ład an y  sztucznym i kam ien ia ­
m i taras, w  k tó ry  w budow ano ogrom ny basen, ciągnął się 
aż do m iejsca, na k tó rym  stali teraz W eber i S te inert.

W eber w  p ierw szej c h w ili poczuł się zm ieszany. N ie  w ie ­
dział, czy speszyła go w ystawność te j posiadłości, czy też  
tłum  gości, k tó rzy  wszędzie s ta li bądź s iedzieli p ijąc , jedząc  
i gawędząc. P rzy  ścianie dom u, pod daszkiem , urządzony  
był zim ny bufet, a tuż koło adaptera, k tó ry  na jego gust 
rob ił za dużo hałasu, zna jdow ał się zaim prow izow any bar. 
To go nieco uspokoiło, bo podniebienie m iał suche i chętnie  
czegoś by się napił.

Nagle W olfgang trą c ił go w  bok i dyskretn ie  w skazał na 
m łodą dziewczynę, zdążająeą przez taras w  ich k ie runku . 
M ia ła  na sobie sty lizow any, północnoniem iecki kostium  r y ­
backi: długa, c iem na spódnica, w ie lobarw n a  b luzka, b ia ły  
fa rtuszek  i m ały czepek na g łow ie. W  ręku  trzy m ała  tacę  
z k ie liszkam i szampana.

—  T a  służąca, to w łaśnie A nna  —  poin form ow ał cicho 
S te inert.

W e b e r p rz y g lą d a ł się d z ie w czyn ie  z u w a g ą  i z a in te re so ­
w a n ie m . A  w ię c  to  b y ła  ta  m a ła , k tó ra  —  ja k  u tr z y m y w a ł 
S te in e rt —  m ia ła  k tó reg o ś  z n a jb liż s z y c h  d n i paść o fia rą   ̂
m o rd e rs tw a . I  ty lk o  d la te go , że spodziew a  s ię  d z iecka  od 
m łodego  W itte g o . W e d łu g  W ebera  A n n a  m og ła  m ieć  o ko ło  
d w u d z ie s tu  la t.  J e j tw a rz , o b ra m o w a n a  d łu g im i ja s n y m i 
w ło s a m i, m ia ła  w y ra z  dz iew częcy i n ie w in n y . U w a ż a ł za 
w y k lu c z o n e , żeby ta  d z iew czyna  b y ła  w  c ią ży .

(cdn)
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„Wiosna 69“ na boiskach

Piłkarska premiera

Z hokeiowrqn turnieju 

„dzikich drużyn“

Dziś pierwsze
pojedynki

ćwierćfinałowe
H O K E J O W Y  T U R N IE J  „ d z ik ic h  

4 r u ż y o ” o rg a n izo w a n y  p rzez  K i  
£>parta i  M K S  O g n iw o  pod p a tro n a ­
te m  re d a k c ji „ K u r ie r a  S zc zec iń sk ie­
g o ” w c h od z i w  d ru g ą  fa zę  ro zg ry ­
w e k . D ziś  na „ L o d o g ry f ie ”  ro zpo ­
c z y n a ją  się p ie rw sze  p o je d y n k i  
ć w ie ć fin a ło w e  w  g ru p ie  I .  R ozpocz­
n ą  się one o godz. 16 m e czem  S p a r-  
ta n  ze Z ry w e m . O  goJz. 17 n a to ­
m ia s t O r ły  zm ie rzą  się z d ru ży n ą  
SP -21, o godz 18 w a lc zy ć  będą S m o ­
le n ie  z SP-10, a o godz. 19 W ik in ­
g o w ie  z Z e f ira m i. J u tro  na to m ia s t  
o d b ęd ą  się p ie rw sze  s p o tk a n ia  p ó ł­
f in a ło w e  w  g ru p ie  I I .  G ra .ą  o godz. 
16 SP-23 z D ą b ia  z T y g ry s a m i i  o 
godz. 17 H etio s i z C m e n ta rn ic ą .

P o n a d to  in fo rm u je m y , że w  sobotę  
i w  p o n ie d z ia łe k  w o s ta tn ic h  m e­
czach el;m inao.v jn > eh  w  g ru p ie  U  
p a d ły  n as tę p u jąc e  ro zs trzy g n ię c ia :  
S k ra  — Z a w is za  5:1 i K a rm a z y n y  — 
„ N ib y  n ic  a je d n a k  coś’ 5:0 v . o., 
S P -3  -  C i sa m i 1:0 i  SP-16 -  O lim ­
p ia  4:1. ( ja -g r )

Dobre lokaty
judoków Arkonii

O S T A T N IO  o d b y w a ł się w  K o sza li 
Bie in d y w id u a ln y  tu rn ie j k la s y f ik a ­
c y jn y  ju n io ró w  w  d żudo. W  im p re z ie  
w z ię li u d z ia ł ju d o c y  z P iły , S łup s ka , 
szc zec ińskie j A rk o n ii i  k o s za liń s k ie j 
G w a rd V  — gospodarza za w o d ó w . W 
k a te g o r ii m ło d z ie ży  z a w o d n ic y  A rk o  
n il u p la s o w a li się n a n a s tę p u jąc yc h  
m ie js c a c h : w w a d ze p ió rk o w e j i .  K o  
kus , 2. K w a ś n ie w s k i, w  le k k ie j z w y  
c ięży ł m is trz  E u ro p y  ju n io ró w  T o la j  
l  G w a rd ii K o sza lin , szc zec in iacy L a -  
»K aw iec j  P a z iu k  za ję li m ie js ca  3 i 4, 
*  w a d ze  ś red n ie j F ig ie l b y ł d ru g i, 
S trzę pe k  trze ć  i R y b c zy ń s k i c z w a r­
ty , w  w a d ze  p ó łc ię żk ie j n a to m ia s t  
Iru g ą  lo k a tę  w y w a lc z y ł K o m is a re k .

W  k a te g o rii ju n io ró w  M a rc in ia k  
> y ł trze c i w  w a d ze  p ió rk o w e j, a W oj 
lasiew iez. po e m o c jo n u ją c y m  p o je- 
ly n k u  z W o ło w c e m  z K o szą lin a  za -  
lął d ru g ie  m ie js ce  w  w a d ze  ś re d n ie j.

od b ęd ą się  w  
C osra łin ie , z u d z ia łe m  ty c h  sa m y ch  
le k c ji, m is trzo s tw a  o krę g u  ju n io ró w  
Łdobyw cy p ie rw s zy c h  i d ru g ic h  
n ie jsc  w y s tą p ią  w  in d y w id u a ln y c h  
m is trzos tw ac h  P o ls k i ju n io ró w .

( ja -g r )

N A  Z D J Ę C IU  u g ó ry : p u b li­
czność t łu m n ie  p rz y b y w a ła  na 
s tad ion .

F o to : S t. C IE Ś L A K  o bo k  b ra m k i

K IE P S K A  P O G O D A  n ie  od ­
s tra s z y ła  s y m p a ty k ó w  f u t ­
b o lu , k tó rz y  w n ied z ie lę  

p ra w ie  od p o łu d n ia  g ro m a d n ie  
p o d ą ża li na  s tad io n  p rz y  u l. 
T w a rd o w s k ie g o . T u ż  p rzed b ra ­
m ą na k ib ic ó w  za s ta w io n o  p u ­
ła p k i :  sterty  śniegu i  potężne 
kałuże  wody sp ływ ającej z ru r  
odw adniających obiekt. B rn ę li 
w ię c  s y m p a ty c y  P ogon i po k o ­
s tk i w  w o dz ie  pod ąża ją c  na 
p ie rw s z y  w  S zczecin ie  m ecz l i ­
g o w e j w io s n y  liłfid

K ie d y  o goaz 14 na p ły tę  
s ta d io n u  w b ie g ła  „ je d e n a s tk a ”  
P ogoni ze rw a ła  się burza  b raw , 
za rycza ły  syreny, odezw a ły  się 
g w iz d k i i trą b k i.  P o rto w c y  za­
chęceni ty m  g łośnym  p o w ita ­
n ie m  od p ie rw szych  m in u t  me­
czu p rz y s tą p ili do fa ło w y c h  a ta ­
kó w . Do b o ju  w ió d ł sw ych  k o ­
le gó w  K ie lec , k tó ry  pod b ra m ką  
Tom aszew skiego s ia ł n a jw ię c e j 
n ie p o k o ju . On też m ia ł n a jw ię ­
ce j szans na zdobyc ie  gola. Z w y ­
c ięska b ra m ka  p ad ła  je d n a k  do 
p ie ro  z karnego.

M ia ł także  o kaz ję  w p is a n ia  
s ię  na lis tę  s trze lcó w  Bogusze- 
w icz . W  momencie,*, g dy  k o p n ą ł 
p iłk ę  z ust k ilk u ty s ię c z n e j w i ­
d o w n i w y rw a ł s ię  o k rz y k : 
Jeeest! N ie s te ty , p iłk a  przeszła

N A  Z D J Ę C IU : je dn a  z  l ic z ­
n ych  a k c ji pod b ra m k ą  gości 
Z  obroną  Ś lą ska  w a lc z y  M . K ie -  
łec.

Pod patronatem
1 sekretarza KP

Ogólnopolski turniej
tenisa stołowego

W  D N IA C H  22— 23 m a rca  Za ­
rzą d  P o w ia to w y  Z M S  w  G r y f i ­
cach o rg a n iz u je  w espó ł z ZW , 
ZM S , G T K , P K K F iT ,  Z K  K M W  i  
ZO  Z B o W iD  ogólnopolski tu rn ie j 
ten isa  stołowego d la  n ie  zrzeszo­
n ych , o p u c h a r W y z w o le n ia  Z ie  
m i G ry f ic k ie j.  H o n o ro w y  pa ­
t ro n a t n ad  tą  im p re zą  p rz e ją ł 
I  s e k re ta rz  K P  P Z P R  w  G r y f i ­
cach, A n to n i N o w a k . P ow o ła n o  
ró w n ie ż  20-o so bo w y h o n o ro w y  
k o m ite t zaw odów .

O S T A T N IO  o d b y ły  się w  P o lite c h ­
n ice S zc zec iń sk ie j in d y w id u a ln e  m i­
s trzo s tw a  u cze ln i w  ten is ie  sto ło ­
w y m . W śród ko b ie t  ty tu ł m is trzo w ­
s k i o b ro n iła  K . K rz y ż a n o w s k a  % 
W y d z . In ż .-F ,k o n o m ., a w śród  m ę ż ­
czyzn  p o n ow n ie  z w y c ię ż y ł M .  J a n ­
k o w s k i z W y d z . C h em icznego .

O becn ie  p in g pong iśo i P S  p rzy g o ­
to w u ją  się do m is trzo s tw  P o ls k i P o ­
l ite c h n ik , k tó re  odbędą się w  d n ia c h  
28—23 m a rc a  w  L o d z i. (g>

Blaski 1 cienie
Memoriału

W C ZO R A J od wczesnych godzin rannych Zakopane opuszcza­
ły  ekipy zagraniczne, które b ra ły  udział w  naszej najw iększe j 
im prezie  narciarskiej, X X I V  M em oria le  Bronisław a Czecha i  
H eleny M arusarzów ny.

Burzą b ra w  pow ita ła  szczecińska publiczność wbiegającą „ je ­
denastkę” Pogoni.

Przeciwnicy polskich juniorów
w turnieju UEFA

n io ró w  -  U E F A  b ęd z ie  N R D . O rg a ­
n iz a to rz y  fin a ło w e g o  tu rn ie ju , k tó ry  
o d b ędzie  się w  d n iac h  od 17 do 26 
m a ja  w  18 m ia s tac h  N R D . o p rae o w a  
l i  ju ż  szczegó łow y p ro g ra m  ro z g ry ­
w e k . N asza re p re ze n ta c ja  ju n io ró w  
z a k w a lif ik o w a ła  się do  szerokiego  
f in a łu  bez ko n ieczności u d z ia łu  w  
m eczach  k w a li f ik a c y jn y c h . M ło ­
d y c h  p o lsk ic h  p iłk a rz y , k tó rz y  w y -

5 miejsce „TKK-88“
S Z C Z E C IŃ S K I T u ry s ty c z n y  

K lu b  K o la rs k i-8 8  d z ia ła ją c y  
p rzy O dd z ia le  M ie js k im  P T T K  
jest je d n y m  z n a jle p ie j p ra cu ­
jących  k lu b ó w  te j o rg a n iz a c ji. 
O s ta tn io  podsum ow any zosta ł 
o rg an izo w an y  p rzez K o m is ję  
T u ry s ty k i K o la rs k ie j Z G  P T T K , 
k o n k u rs  na n a ja k ty w n ie js z y  
tu ry s ty c z n y  k lu b  k o la rs k i 
P T T K . Szczecińscy k o la rz e  —  
tu r y ś c i s k la s y f ik o w a n i zo s ta li 
n a  w y s o k im , 5 m ie js c u . W  n a ­
g ro d ę  p rz y z n a n o  im  k u che nkę  

. 4  k i lk a  
m a te ra c ó w .

Atrakcyjne rejsy
ze „Śpoits-Touristem“

N A S Z  w ie lc e  zas łu żo n y  d la  p o l­
s k ie j f lo ty  s ta te k  m /s „ B a to ry “  sk o ń ­
czy ! s łu żbę  lin io w ą , b ęd z ie  je d n a k  
w  ty m  ro k u  p ły w a ł w re jsa ch  t u r y ­
s ty c zn y c h . O d S m a rc a  d o  29 m a ja  
m /s „ B a to ry “  odbędzie  7 re js ó w  r 
w y c ie c z k a m i. T a  n o w a fo rm a  t u r y ­
s ty k i z n a jd z ie  z p ew nością  w ie lu  
zw o le n n ik ó w , ty m  b a rd z ie j, że r e j ­
sy z a p o w ia d a ją  się a tra k c y jn ie . B liż ­
szych in fo rm a c ji u d z ie la  szczec ińskie  
B iu ro  T u ry s ty k i „ S p o r ts -T o u r is t" .

Bokserska A klasa
W  S P O T K A N IA C H  o m is trz o  

s iw o  k la s y  A  p a d ły  n a s tę p u ją ­
ce ro z s trz y g n ię c ia : K S  D ą b ie  —  
B łę k itn i S ta rg a rd  5:9, In a  G o ­
le n ió w  —  Pogoń Szczecin .8:10

Ze sttortu szkolnego
O S T A T N IO  z a k o ń c zy ła  się p ie rw ­

sza ru n d a  ro z g ry w e k  w  p iłc e  s ia tk o  I 
szk ó ł p o d staw o w yc h . P ie rw s ze

18 m a ja  P olska — zw y c ię zc a  spo t­
k a n ia  S zk o c ja  — N o rw e g ia ,

20 m a ja  P o ls ka  — zw y c ię zc a  spo t­
k a n ia  W ę g ry  — Ju g o s ław ia ,

22 m a ja  P o ls ka -  A u s tr ia .
M E C Z E  p ó łfin a ło w e , w  k tó ry c h  

s p o tk a ją  się  zw y c ię zca  g ru p y  „ A “  
ze zw y c ię zcą  g ru p y  „C “  o raz  z w y ­
cięzca g ru p y  „ B "  ze zw y c ię zcą  g ru ­
p y  „ D \  odbędą się 24 m a ja  w  D re ź  ­
n ie  i K a r l -M a r x -S ta d t .  S p o tk a n ia  f i  
nato w e o m ie jsce 1 -2  o raz  3 -4  roze­
g ra n e  zostaną 26 m a ja  w  U p s k u .  
O b ro ń c a m i p u c h a ru  U E F A  są ju n to  
rz y  C SR S.

Spotkanie w TKKF
Z  O K A Z J I M ię d zy n a ro d o w e g o  D n ia  

K o b ie t Z W  T K K F  o rg a n izu je  spot­
k a n ie  z a k ty w e m  k o b ie c y m  T o w a ­
rz y s tw a , k tó re  o d b ędzie  się 12 m a r ­
ca o godz. 13 w  ś w ie tlic y  W SS „S p o ­
łe m ”  — Jedności N a ro d o w e j 37.

0 puchar „Kuriera“
W  U Z U P E Ł N IE N IU  w c z o ra j­

szej in fo rm a c ji,  p o d a je m y  po  
osta le  w y n ik i n ie d z ie l nyc! 
vx > !k im  p iłk a rs k ie g o  tu rn ie ju  

o tw a rc ia  sezonu o p u c h a r „ .K u ­
r ie ra ”  —- P o lo n ia  —  P io n ie r  2:1
1 O sa d n ik  —  A r  k o n ia  Ib  1:4.

(g)

Ośrodek o lim pijski 
przy Ogniwie

J A K  N A S  p o in fo rm o w a ł se­
k re ta rz  M K S  O g n iw o  w  Szcze­
c in ie , E. K o w a ls k i,  P o ls k i K o ­
m ite t  O lim p ijs k i z a tw ie rd z i ł 
ró w n ie ż  na ten  ro k  dz ia ła ln o ść  
o ś ro dka  o lim p ijs k ie g o  w  k o la r ­
s tw ie  to ro w y m  p rz y  M K S  O g n i­
wo. L ic z y ć  on będzie  15 zaw od­
n ik ó w . P K O ł. zapew n ia  opła tę  
tre n e ra  i  le k a rz a . T re n e re m  o- 
ś ro d ka  będzie  z n an y  n ieg d yś  
z a w o d n ik  a obecnie  o p ie k u n  
p o ls k ie j k a d ry  to ro w c ó w . Zb  
Za jąc .

S zczecińsk ie  w ła d ze  k o la rs k ie  
czyn ią  s ta ra n ia  o  z a tw ie rd z ę  
n ie  na ten  ro k  o ś ro d k ó w  k o la r  
s k ic h  p rz y  L Z S : szosowego i  to  
row ego . W  ro k u  u b ie g ły m  L Z S  
m ia ły  ty lk o  ośrodek gzosowy.

(r )

.  I P o d s ta w o w a
( ja -g r )  I sp-55.

, Rajd na raty“-
i a (popularniejszy

„ R A J D  N A  R A T Y ”  je s t  je d n ą  z  n a jb a rd z ie j  m a s o w y c h  im p re z  
tu ry s t y c z n y c h  o rg a n iz o w a n y c h  p rz e z  P T T K  — K lu b  T u r y s t y k i  P ie ­
s z e j „ W ie r c ip ię ly ” . S k ła d a  s ię  o n a  z tr z e c h  r a jd ó w :  uH osen ne go , 
je s ie n n e g o  i  z im o w e g o . T e n  o s ta tn i o rg a n iz o w a n y  n a jw c z e ś n ie j m a  
ju ż  s w o ją  c z te ro le tn ią  t r a d y c ją .  J e s ie n n y  o d b y w a ł  się t r z y  ra z y  a 
w io s e n n y  — d w a . C e le m  im p r e z y  je s t  ro z p ro p a g o w a n ie  p ie s z y c h  
w ę d ró w e k  po  o k o l ic a c h  S zcze c in a . T r a s y  r a jd o w y c h  w y c ie c z e k , p r o ­
w a d z o n y c h  p rze z  p r z o d o w n ik ó w  t u r y s t y k i  p ie s z e j w io d ą  n a jc z ę ś c ie j 
p rz e z  P uszczę  W k rz a ń s k ą , G o le n io w s k ą  i  G ó ry  B u k o w e . W  u b . r o ­
k u  w z ię ło  w  n ic h  u d z ia ł p o n a d  3 000 o só b . N a jw ię c e j b y ło  m ło d z ie ż y  
ze S z k o ln y c h  K ó ł K r a jo z n a w c z o - T u r y s ty c z n y c h .  N a jle p s z y m  i  n a j­
a k t y w n ie js z y m  b y ło  k o to  z SP-45, k tó r e  w e  w s p ó łz a w o d n ic tw ie  r a j ­
d o w y m  z a ję to  1 m ie js c e  z d o b y w a ją c  p u c h a r .  N a jp o p u la r n ie js z y  b y t  

r a jd  z im o w y ,  w  je g o  ra m a c h  o d b y to  s ię  11 w y c ie c z e k , w  k tó r y c h  
u c z e s tn ic z y ło  p o n a d  1600 osó b .

A k t u a ln ie  d o b ie g a  k o ń c a  ju ż  c z w a r ty  z im o w y  „ r a j d  n a  r a t y " ,  d o  
k tó re g o  za k o ń c z e n ia  p o z o s ta ły  je s z c z e  d w ie  w y c ie c z k i .  A  o d b y to  s ię  
i c h  j u ż  9, c ie s z ą c y c h  s ię  n ie s ła b n ą c y m  p o w o d z e n ie m . U ro c z y s te  z a ­
k o ń c z e n ie  z im o w e g o  c y k lu  o d b ę d z ie  s ię  23 b m . w  D ą b iu . P o te m  
30 b m . ro z p o c z n ie  s ię  r a jd  w io s e n n y , k t ó r y  p o t r w a  d o  p o ło w y  
m a ja .

I n ic ja ty w a  o rg a n iz o w a n ia  r a jd ó w  w  o k re s a c h , k ie d y  b r a k  je s t  
in n y c h  im p re z  tu ry s t y c z n y c h  je s t  n a  p e w n o  ze  w s z e c h  m ia r  p o ż y ­
te c z n a . W a r to  w ię c  ż y c z y ć  ic h  o r g a n iz a to ro m  je s z c z e  w ię k s z e j l ic z ­
b y  u c z e s tn ik ó w  i  p r z y je m n y c h  w ę d ró w e k .  ( ja - g r )

S ta rto w a ło  w  n im  ponad 100 
za gran iczn ych  zaw odn iczek  i  za­
w o d n ik ó w  z I I  p a ń s tw : A ustrii»  
B u łg a r ii,  F in la n d ii,  Ju g o s ła w ii, 
N R D , N o rw e g ii, R u m u n ii, S zw a j 
c a r ii, W ęg ier, W łoch  i ZSRR, a 
poza ty m  ponad 200 za w odn iczek  
i za w o d n ik ó w  — re p reze n ta c ja  
P o ls k i — oraz czo łów ka  naszych 
k lu b ó w  n a rc ia rs k ic h .

Na 13 rozegranych konkuren­
cji reprezentanci Polski odnieśli 
1 zwycięstwa. Polacy w yw alczy li 
również 3 drugie oraz 3 trzecio 
miejsca.

B IO R Ą C  pod uwagę, że w  ty m  
ro k u  M e m o ria ł b y ł s iln ie  obsa­
dzony i s ta r to w a ło  w  n im  w ie le  
znanych  za w odn iczek  i zaw od­
n ik ó w , w y n ik i te  na leży uznać 
za sukces. R ów nocześn ie  je d n a k  
M e m o ria l z ca łą  ja sk ra w o śc ią  
w y k a z a ł s łabe p u n k ty  naszego 
n a rc ia rs tw a . Ź le  d z ie je  się w  
k o n k u re n c ja c h  a lp e js k ic h  ko b ie t, 
n ie  n a jle p ie j w  b iegach m ęż­
czyzn, ja k  ró w n ie ż  w  biegach 
ko b ie t, gdzie  szczególn ie m ło ­
dzież n ie  u c z y n iła  o s ta tn io  żad­
n ych  postępów , n ie ró w n ą  fo rm ę  
w y k a z a li rów/nież skoczkow ie.

B ardzo  c h w a l il i o rg an iza c ję  
im p re z y  goście za gran iczn i, k tó ­
ry m  szczególn ie podoba ło  się 
p rz y g o to w a n ie  tra s  oraz o b ie k ­
tów . Z  tą  o rg a n iza c ją  n ie  b y ło  
je d n a k  ta k  dob rze  ja k b y  to  m oż­
na b y ło  z pozo rów  sądzić. W ie le  
do życzenia  pozos taw ia ła  p rzede  
w s z y s tk im  sama in fo rm a c ja  o* 
tym , co d z ia ło  się na trasach  it 
skoczn i. Jest to  s ta ły  i n a js ła b ­
szy p u n k t o rg a n iz a c ji w s zys tk ich  
im pre z  n a rc ia rs k ic h  w  Polsce

Sukces Bachledy
w Kanadzie
W  M IE J S C O W O Ś C I M o n t T re m ­

b la n t w  p ro w in c ji Q uebec w  K a n a ­
d z ie  ro zeg ra n o  s la lo m  .s p ec ja lny  o  
n ag ro d ę  „ K a n d a h a ru  w  Q u e b e e k u “ . 
W  zaw o da ch  w z ią ł u d z ia ł nasz n a j­
le p szy z ja zd o w ie c , A n d rz e j B ach le­
d a . W  s la lo m ie  s p e c ja ln y m  P o la k  za  
ją ł  4 m ie js ce . B ac h led a  m ia ł łą c z n y  
czas d w ó ch  p rz e ja z d ó w  1.35,79. S la ­
lo m  s p e c ja ln y  p rz y n ió s ł zw y c ię s tw o  
F ra n c u zo w i A u g e rt  -  1.33.56. Z n a n y  
fra n c u s k i n a rc ia rz  M ic h e l B ozon  b y ł  
d o p ie ro  9

Po s la lo m ie  g ig a n c ie  i  s la lo m ie  spe  
c la ln y m  p ie rw s ze  m ie js c e  z a jm u je  
N o rw e g  Lasse H a m re  -  8,60 pkt- 
przed  A n d rz e je m  B ac h led ą  — 17.13 
Dkt i  H an s em  B jo e rg e  (N o rw e g ia )  — 
20,55.

0 puchar ZW TKKF
W  U B . N IE D Z IE L Ę  o d b y t się  Vf

sa li g im n a s ty c zn e j SP-18 tu rn ie j k e -  
m e tk i. Im p re z ę  z o rg a n izo w a ło  o g n i­
sko  T K K F  S k ra  z o k a z ji  M ię d z y n a ­
ro dow ego  D n ia  K o b ie t. S ta r to w a ło  
15 za w o d n ic ze k , k tó re  w a lc z y ły  o 
p u c h a r p rze c h o d n i Z W  T K K F . Z w y ­
c ię ży ła  J . P ro c h  z T e c h n ik u m  G o ­
spodarczego  p rzed  W . N o w a k  z 
T e c h . M ec ha n ic zne g o  i  B . R yś  % 
Z S B O . ( ja -g r )
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W T O R E K  
11 M A R C A

D Z lS : Konstantyna  

JU T R O : Grzegorza

P O G O D A
W zros t zachm urzen ia , m o  

gą w y s tą p ić  opady  deszczu  
ze śn ieg iem . T e m p e ra tu ra  do  
p lus  3 st. C.

RADA DNIA
Za  10 dni kolendarzowa  
wiosna! Przyjem nie  bę­

dzie powitać ją  w  czystym  
m ieszkaniu. Radzim y więc: 
ju ż  dziś opracuj p lan gene­

ralnych porządków wiosen­
nych!

H r o n i k a

M / t / p a d k ó i ł

W Y J Ą T K O W O  p e c h o w y  dz ie ń  p rze  
4y lo  w c zo ra j- szczecińskie M P K . N a  
u lic a c h  S zczecina aż c z te ro k ro tn ie  
n as tą p iła  k o l iz ja  t ra m w a jó w  z sa­
m o ch o d a m i. B y ły  to  n a  szczęście w y  
p a d k i n ie groźn e , s k o ń czy ło  się na 
n ie w ie lk ic h  stra ta ch  m a te r ia ln y c h .

W C Z O R A J  po p o łu d n iu  p rzy  u l. 
W ro c ła w s k ie j, a  w  nocy w  W a rn o -  
lę ce  w  po  w . szezecińskin» p a liły  się 
s te rty  s ło m y. W  p ie rw s zy m  w y p a d ­
k u  og ień  zap ró s zy ły  d z ie c i, w  d ru ­
g im  -  n ie  usta lo ny  jeszcze spraw ca.

W  N O C Y  s tra ż  p o żarn a in te rw e m o  
w a ła  ta k że  w  m ie szk an iu  R eg iny W . 
p rz y  u l. A rk o ń s k ie j. Z ap ró s zen ie  og 
n ia  spow odow ało  zap a le n ie  się poś­
c ie li i  w  ko n s e k w e n c ji zaczadzen ie  
ja k ie m u  u le g ła  R eg in a  W . L e k a rz  
p o g oto w ia  o d w ió z ł ją  do  s zp ita la .

D O  S Z P IT A L A  t r a f i ł  ró w n ie ż  7-lr  
n i P io tr  W . zam . p rz y  u l. D rż y  m ai. 
zn a lez io n y  n a k la tc e  schodow ej 
w s trzą śn ien ie m  m ózgu i  ra n ą  tłu  
czoną g ło w y . O k o lic zno ś ci w y p a d ły  
dzie ck o  n ie  p am ię ta .

N A  K L A T C E  schodow ej w  o fic y  
n ie  b u d y n k u  p rz y  u l. S w ierc zew  
skiego 22 d w ó ch  n ie zn a n y c h  s p r a w ­
có w  d o tk liw ie  pob iło  21- le tm e "n  
C zes ław a B . Z  p o d e jrze n ie m  o w s trzą  
śn ien ie  m ózgu  le k a rz  p o g oto w ia  nrze  
w ió z ł po tu rb o w a n eg o  do szp ita la .

N o t a t n ik
s z c z e c i ń s k i

4  „ J A K  P O W S T A J E  ob raz  p la ­
s ty czn y? ” zad e m o n stru je  ..na  ży w o ”  
a r t. p la s ty k  Ł . N ie w is ie w ic z  p rzy  a -  
k o m p a n ia m e n rie  m u zy c zn y m  H . N a ­
rusze w ic za  dziś, U  bra . o godz. IB. 
w  K lu b ie  M a ry n is tó w  w  B ra m ie  
K ró le w s k ie j.

4  K O N C E R T  Szczecińskiego T o w a ­
rz y s tw a  M uzyczn e g o  odbędzie  się 
dziś , w  K lu b ie  S tu d en tó w  P o lite ch ­
n ik i .P in o k io “ . W  p ro g ra m ie  u tw o ­
r y  S c h u be rta , S c h um anna. L u to s ła w ­
skiego i B ac ew iczó w n y  w  w y k o n a ­
n iu  a r ty s tó w  szczecińskich . S łow o  
w ią żą c e  W a le r ia n  P a w ło w s k i. P oczą­
te k  © godz. 20.

4 E K S P O Z Y T U R A  K o m is ji P ra w a  
M o rsk ieg o  p rzy  Z a rzą d z ie  O k ręg u  
Z rzes zen ia  P ra w n ik ó w  P o ls k ich  za­
w ia d a m ia  za in te res o w an y ch  o od­
c zy c ie  p ro f. d ra  W ła d y s ła w a  G ó r­
skiego n t. „ P ro b le m a ty k a  p ra w n a  
żeg lug i ś ró d lą d o w e j” . O d c zy t odbę­
d z ie  się ju tro , 12 bm . o godz. 18, w* 
K lu b ie  P ra c o w n ik ó w  N a u k i p rzy  u l. 
W ie lk o p o ls k ie j 19.

4 D Z lS , ja k  co w to re k , k ie ro w ­
n ic tw o  k a w ia rn i „ Z a m k o w a ” o rg a n i­
zu je  „W ie c zo re k  w e w to re k ” . P oczą­
te k  im p re zy  o godz. 18.

W Y D A W C A : Szczec ińsk ie  W y ­
d a w n ic tw o  P ra so w e R S W  „ P ra  
sa‘* w  Szczec in ie . R e d a k c ja  i 
A d m in is tra c ja :  Szczecin , p i.
H o łd u  P ru s k ieg o  8; R edagu je  
K o le g iu m  w  sk ła d z ie : Z . C za­
p liń s k i (red . n a c ze ln y ), M  
C za rn ie c k i, A . K iln a r  (z-c a  
red. n aczelnego ). 1'. R ek , M . 
S zy m c zy k  (sekr. re d a k e j'» :  L. 
W ięc ko w s ka  i E W itu s zyń s k i. 
T E L E F O N Y : c e n tra la  430-21;
s e k re ta r ia t  red. naczelnego  
457-41; zastępca re d a k to ra  n a­
czelnego 478-21; s e kre ta rz  re ­
d a k c ji 467-21; s e k re ta r ia t  tech ­
n ic zny  430-21 (w e w n . 83); dzia ł 
m ie js k i 462-35: d z ia ł m orski 
427-77; d z ia ł sp o rto w y  37-950; 
d z ia ł łączności z c z y te ln ik a m i 
450-21; B iu ro  O głoszeń 428-62; 
re d a k c ja  p o ran n a  (po godzi­
n ie  6) -  240-28; dalek op isy
240-18. P re n u m e ra tę  na k ra j  
p rz y jm u ją  u rzęd y  pocztow e, 11 
stonosze o raz  od d z ia ły  i d e le ­
g a tu ry  „R u c h “  do  d n ia  10 k a ż ­
dego m iesiąca poprzedza jącego  

okres p ren u m e ra ty .

P O L S K I -  „ M ira n d o liń a ”  g. 19.30: 
W S P Ó Ł C Z E S N Y  -  „W y z w o le n ie ”  
g. 19.30; M U Z Y C Z N Y  -  „S tu d e n t że­
b ra k ”  g. 19.

D E L F IN  (te l. 468-78) „ K a n a ł“  g. 
10, 21 -  poi. od la t  14; „C en a  s tra ­
c h u ”  g. 12.15, 15.15, 18 -  f r . - w ł .  od  
la t 16 (w to re k  : ś ro d a ); K O S M O S  
<tel. 355-02) -  „ C z ło w ie k  z M -3 * ‘ — 
godz. 13.30, 16, 18.30, 21 -  poi. -  od 
la t 14; ś roda: „A n g e lik a  w śród p ira ­
tó w ”  g. », 11.15. 13.30, 16, 18.30 21 -  
f r .-w ł.-N R K  -  od la t 16; C O L O S -  
S E U M  (le i . 458-18) „ D o k tc r  K r ip -  
pen  przed  sądem “ g. 11.15, 13.30, 
16, 18.30, 21 -  ang. od la t  16 (w to re k  
i  ś r o d a ) ; B A Ł T Y K  (te l 733-35) „ Z a ­
ko c h an a  w ie d źm a ” g. B, 11.15, 13.30, 
16, 18.30. 21 -  w ł. od la t 18 (w ió re k  
i ś ro d a ); P O L O N IA  (te l. 218-34) 
„ M ię d z y  b rz e g a m i” g. 11. 13 -  poi. 
p an o ra m , od la t  14; „ J a k  u kra ść m i­
lio n  d o la ró w ” g. 15.30, 18, 20.30 -  
U S A  — od la t  14 -  p an o ra m , (w to ­
re k  i ś ro d a );  P IO N IE R  (te l. 475-02) 
„ T a je m n ic a  zło tego  r u r a ”  g. 15; 
„D u c h  zam czy sk a  S a k ra m e n to ”  g. 
17; „H a s ło  K o m “  g. 18, 20 — poi. 
od la t  16: „ N ia g a ra “  g. 22 — U S A  — 
od la t  16; środ a : „ B łę k itn y  ka czo - 
re k ”  g . 10; „ T a je m n ic a  zło tego ru ­
n a ”  g. 11. 13, 15 -  f r .  od la t  7;
*,D uch  zam czy sk a  S a k ra m e n to ”  g. 
17; „J u lia , A n n a , G e n o w e fa “ g. 18, 
20 -  poi. od la t 16; „ N ia g a ra “  g. 22; 
M A R S  — „B e c zk a  p ro ch u  ' g. 17, 
19.30 -  ja p . od la t  16 -  p a n o ra m .;  
F A L A  -  „W zg ó rze “  g. 17, 19.30 -  
ang . o d  1. 18; P R O M IE Ń  „ D w a  t y ­
g odnie  w e  w rze ś n iu “  g. 16, 18.40. 
— fra n c . — p an o ra m . — od  la t 16; 
E C H O  (K rz e k o w o ) „O s ta tn i M o h ik a ­
n in ”  g. 18 -  fr . od la t 11 -  pano­
ra m .;  „ L o la ” g 20 — f r .  od la t  16 — 
p a n o ra m .; M E W A  (Ze le ch o w o ) „B o ­
h a te ro w ie  T e le m a rk u ”  g 18 — ang. 
od la t 14 — p a n o ra m .; S Z M A R A G ­
D O W E  (Z d ro je )  „K o c h a n y  ło b u z” 
g. 17.30. 19.30 -  f r . od la t  16 -  p a­
n o ra m .; P R Z Y J A Ź Ń  (D ą b ie ) „ D z ie ­
sięc iu  m a ły c h  In d ia n ” g. 17, 19 — 
ang. od la t 16: H U T N IK  (S to łczy n ) 
..N a jw ię k s ze  w id o w isk o  ś w ia ta ”  g. 
16.30, 19.45 -  U S A  -  od la t  11; B A J ­
K A  (P o lice) „ W in n e to u ”  g. 17. 19 -  
N R F - ju g . od la t 11 — p a n o ra m . I I I  
c z .; S Y R E N K A  -  n ie c zy n n e ; B IA Ł Y  
Ż A G IE L  (T rze b ie ż ) „R o d an  — p tak  
ś m ie rc i” g. 18 -  ja p . od la t 14; D A R  
(S ta rg a rd ) „W e e k e n d  z d z ie w c zy n ą ”  
g. 16, 18, 20 -  po i. od la t 14; P A -  

O R .A M A  (S ta rg a rd ) „ D w a j z T e k -  
u ” — U S A  — od la t  11 — pan o ­

ro .; G R Y F  (G ry f in o )  „C i w s p a n ia li 
n ężc zyżn i w  sw yc h  la ta ją c y c h  m a -  
-".ynaełi”  p a n o ra m , ang. od la t  11; 
R O B O T N IK  (P y rzy c e ) „ C z ło w ie k  z 
M -3 ” g. 19 -  po i. od la t 14; W IS Ł A  
(G o len iów ) „S a m otnoś ć w e  d w o je ”  
g. 18, 20 — poi. od ła t  16.

T P P R  -  W o j. P o l. 66 -  f i lm  „ L a m ­
p a r t”  g. 18 — w ł. p an o ra m , od la t  
34: P IW N IC A  -  a l. N iep o d le g ło śc i 19 
— p re le k c ja  „O  fo to g ra fo w a n iu “  g. 
’ 9; D K F  g. 19; M Ł O D Y C H  -  R obot­
n icza 3 — p re le k c ja  „30 roczn ica a -  
g res ji N ie m ie c  h it le ro w s k ic h  n a  C ze­
ch o s łow ację”  g. 18: P A P IE R N I — 
S to łć zyń sk a 134 — O tw a rc ie  S tu d iu m  
h is to r ii n a jno w sze j g. 19.

M U Z E U M  -  S ta ro m ły ń s k a  27 -
S z tu k a  P o m o rza  Zac h o dn ieg o  X I I I — 
X V I I  w .;  X X  la t g a le r ii sz tu k i p o l­
sk ie j ; renesansow e s tro je  ks ią żą t 
szczec ińskich  g. 11-17; B W A  -  S ta ­
ro m ły ń s k a  27 — m a la rs tw o : S zy m o ­
n a S zu m ińs k ieg o  i A fa n a  R am ica  z 
Ju g o s ła w ii g. 11—17, M a la rs tw o  K . 
W ró b lo w e j i K rz y s z to fa  B u c k ie g o  — 
godz. 11-17; W A Ł Y  C H R O B R E G O  3 
— P o ls ka  nad B a łty k ie m  przed  1000 
la t;  żeg luga , b u d ow n ic tw o  o k rę to ­
w e, ry bo łów stw o , u rzą d ze n ia  i m e ­
c h a n izm y  s ta tk ó w  m o rs k ic h , p re h i­
s to ria  P o m o rza  Z achodn iego , p rz y ­
roda, k u ltu ra  A f r y k i  Z a c h o d n ie j, z 
d z ie jó w  m o n e ty , k o w a ls tw a  i rze ­
m ien i p o k re w n y c h  na P o m o rzu  Z a ­
ch o d n im : „G w in e js k ie  s a fa r i”  g. 
11-17; G A R N IZ O N O W Y  K L U B  O F I­
C E R S K I -  W a w rz y n ia k a  5 -  W y ­
s taw a m a la rs tw a  S zy m o n a  S zu m iń ­
skiego g. 16- 21.

1 -  g. » - 8 .  S P . L E K . SP E C . -  W o j. 
P o l. 42 -  g. 8-20 (te l. 86-01) ;
P R Z Y C H O D N IE  S K O B N O - W E N E R O -  
L O G IC Z N E  -  u l. H . Pobożnego 14 -  
g . 8—17, a l . M . B u c zk a  40/42 godz. 
8-17, u l. W . P o la  6 -  g. 8-15.30, ul. 
N ad  O d rą  14 -  g. 8—18, u l. K a p ita ń ­
ska -  g. 8 -1 5 , u l. A rk o ń s k a  g. 9—17, 
u l. B a ta lio n ó w  C h ło p sk ich  86 — g. 
14-18.

A P T E K I

N R  2 -  u \. M ic k ie w ic z a  101, N R  4 -  
a l. W o jsk a  Polskiego  14, N R  47 -  al. 
W y zw o le n ia  11 (d od a tk o w o  o d tru tk i 
i  t le n ).

P O G O T O W IE  P R A C Y  A P T E K

N R  10 ( G l in k i) ; N R  11 (D ą b ie ) : 
N R  12 (P o d ju c h y );  N R  62 (Z d ro je ) .

DYŻURY

P R O G R A M  P O L S K I

14.45 P ro g ra m  d n ia . 14.55 P rzysposo­
b ie n ie  ro ln ic ze . 15.30 P o lite c h n ik a  T V  
I  ro ku . 16.35 D z ie n n ik  T V . 16.45 F ilm  
k ró tk o m e tra ż o w y . 17 T e le w iz y jn y  
E k ra n  M ło d yc h . 19.20 D obranoc. 
19.30 D z ie n n ik  T V . 20.05 „S y g n et z 
s y re n ą “  -  f ilm  fab . p rod . węg.
21.35 „S a m o rzą d  m a głos“ -  p ro ­
g ra m  stu d en c k i. 22.05 D z ie n n ik  T V .  
22.20 P ro g ra m  na dzień  następny. 
22.25-23.30 P o lite c h n ik a  T V  ( ja k  w y ­
ż e j).

Ś R O D A
8.35 F ilm  ra dź. „A n to n i Iw a n o w ic z  
gn iew a  się” , 9.55 H is to ria  d la  k l .  V I I .
11.55 W y c h o w a n ie  o b y w a te ls k ie  dla 
k l .  V I I I .  14.50 P ro g ra m  d n ia . 15 M a ­
te m a ty k a  w  szkole. 15.30 i 16.05 P o ­
lite c h n ik a  T V .  16.35 D z ie n n ik  T V .
16.45 „ K lu b  pod sm ok ie m ” . 17.20 T e -  
le k ra m . 17.30 P ro g ra m  ro z ry w k o w y  
„ M y  -  69” . 17.55 P ro g ra m  film o w y .  
18.10 B a le t P. C zajk o w s k ie g o  „ F ra n -  
cesca d a R im in i” . 18.40 „D ia lo g i h i­
s to ry czn e“ , 19.20 D o b ran o c . 19.30 
D z ie n n ik  T V . 20.05 „ P e jza że “ . 20.35 
S tu d io  W spółczesne „W iec zó r poza 
d o m e m ” . 21.50 „ Ś w ia to w id ” . 22.20 
Ś p ie w a  I .  Nass. 22.35 D z ie n n ik  T V . 
22.50 P ro g ra m  na dzień  następny.
22.55 i 23.50 P o lite c h n ik a  T V .  
U W A G A : T V  zastrzega sobie z m ia ­
n y  w  p ro g ram ie .

RADIO

S Z P IT A L E

K L IN IK A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  -  U n ii  
L u b elskie? ; W E W N . i C H IR . -  G o -  
lę c in o ; P O Ł O Ż N IC T W O  -  P io tra  S k a r  
g i:  P O R A D N IE :  D Z IE C IĘ C A  -  u l. 
W o jc ie c h a  7 -  g. 12 -7 ; O G O L N A  -  
a l. Jedności N a ro d o w e j 12, g . 19—7; 
S T O M A T O L O G IC Z N A  -  a l. P ias tó w

P R O G R A M  1

W IA D O M O Ś C I:  15, 17.55, 20, 24.
15.05 „ B łę k itn a  szta fe ta” , 15.50 D la  
d zie ci „S ia d y  b ia łego  k s ię życ a” ,
16.05 R ad io s to p  w ro c ła w s k i” , 16.15 
K w a d ra n s  z d ed y ka c ją , 16.30 „R oz­
m o w a  m ie s iąc a” . 16.35 K lu b  m iło ­
ś n ik ó w  o p e ry , 16.50 „N a s zy m  zda­
n ie m ” , 17 M ag a zy n  m u z y k i m ło d z ie ­
żo w e j, 17.20 R ep o rte r p rzy  ty m  b y ł” , 
17.30 M a g a zy n  m u zy k i m ło d z ie żo w ej 
— cz. I I ,  18 N a  żo łn ie rsk ie j estradzie .
18.40 M u z y k a  i ak tua ln o śc i, 19.05 
„ P ra k ty c z n a  p an i“ . 19.10 R a d ic re -  
k la m a , 19.20 „ M ó j dom . m o je  osied­
le ” , 19.35 „ P o e ta  z m u z y k ą  na t y ” , 
20.26 K ro n ik a  sportow a. 20 40 T e a tr  
P R  „P o c zm is trz” , 21.40 „K o m p o z y to r  
i  je g o  p io se n k i -  Z b ig n ie w  B izo n ” , 
22 F e lie to n  a k tu a ln y , 22.10 „ K w a ­
d ran s  d la  p o w ażn y ch “ , 23.15 „P o  ra z  
p ie rw s zy  n a an ten ie“ .

P R O G R A M  I I

W IA D O M O Ś C I:  16, 19, 23.50; S E R W IS  
R Y B A C K I:  18.25. 24.
14.45 „ B łę k itn a  szta fe ta” , 15 „Co się 
W am  w  te j a u d y c ji n a jb a rd z ie j po­
d oba” , 15.30 P iosenk i żo łn ie rsk ie ,
15.50 „W olno ś ć i  konieczność” , 16.05 
R a d io re k la m a , 16.25 „Szczec ińsk ie  
tra m p y  n a ocean icznych  szlakach ' 
16.32 S za fa  g ra , 17 P A W , 17.15 „B ez  
m a s k i”  cz. 1, 17.25 R ad io w a lis ta  
p rze b o jó w , 17.30 M u z y k a  d la  cieb ie , 
18 H is to r ie  w  d u r i w  m o ll. 13.30 
„ M o n ito r  n a u k i p o ls k ie j”  N r  35,
18.45 L e k c ja  ję z . ang., 19.07 A lfa b e t  
o rk ie s tr  ro z ry w k o w y c h , 19.30 „ A u ­
to rk i z N ie z n a m ie ro w ic k a ” . 19.50 R a ­
d io w e  stud io  p iosenki, 20.15 C h w ila  
p o e z ji, 20.20 Z  now ych nag ra ń  o rk . 
St. R ac h on ia , 21 Z  k r a ju  i ze ś w ia ­
ta , 21.31 Z  n ag ra ń  o rk . P R  i T V  w  
K ra k o w ie . 22.20 S p o tka n ie  p rzy  p ó ł­
ce, 22.35 „ G w ia z d y  d aw ny ch  scen o- 
p e ro w y c h ” , 23 M elod je  na d o b ra ­
noc, 23.15 „P rze g lą d y  i p o g ląd y” , 
23.25 T a n e c z n y  re laks, 0.05-3.00 P ro ­
g ra m  nocny ( I  p r.).

P R O G R A M  111

17 P ro g ra m  w ieczoru . 17.05 „Q u o d li­
b et — c zy li co k to  lu b i,” , 17.30 
„ T rz e j to w a rzy s ze ” , 17.40 „ N ie  z ka ż ­
d e j m ą k i będzie  ch leb” . 18 E x p res -  
sem  p rz e z  św ia t. 18.05 T a ń c e  p o l­
sk ie , 18.25 N a g ra j i zaś p ie w a j, 18.40 
P io s e n k a rk a  zap o m n ia n a — K a y  
S ta rr . 19 M a ła  en c yk lo p ed ia  w ie lk i' 
go d ra m a tu , 19.30 K w a d ra n s  ja zzu  
now oczesnego. 19.45 P iosenka z „D z ie  
k a n k i” , 20 „Z e b ra ” , 20.20 N o w e, no­
w sze i n a jno w sze , 21 „O d zachodu do 
w s ch o d u ” , 21.20 „ P ió rk ie m  Ib is a ” ,
21.40 N a poboczu w ie lk ie j p o lity k i.
21.50 „ D a w n e  tańce i a r ie  na lu tn ię ” . 
22 F a k ty  d n ia , 22.08 G w ia zd a  7 w ie ­
czorów  — Jean  C laude P a sc al, 22.15 
„ H ra b ia  M o n te  C h risto ” , 22.45 S zeks­
p ir  śp iew a n y , 23 D e b iu ty  poetyc k ie .
23.05 K o n c e r t  ty lk o  d la  m e lo m an ó w
23.50 N a  d obranoc g ra  zespół „Sin- 
e ro o ” .

D O  15 M A R C A  1969 r.

S T U D IU M  Z A O C Z N E
W yższej Szkoły Rolniczej w  Szczecinie, 
ul. Słowackiego 17, te l. 712-71 w ew n. 18

P R Z Y J M U J E  P O D A N IA  na rok 1968/69
1. Od. k a n d y d a tó w  na 5 - le tn ie  Z a w o do w e  S tu d ia  Zaoczne 
na W y d z ia ł R o ln y  i  Z o o te chn iczn y , p ra c u ją c y c h  w  ro ln ic ­
tw ie  i p os ia d a jących  św ia d ec tw o  d o jrz a ło ś c i o raz co n a j­
m n ie j 1-ro c z n y  staż p ra cy , a także  od n a u c z y c ie li szkó ł r o l ­
n iczych  i w ie js k ic h  szkó ł p od s taw o w ych .

A B S O L W E N C I o trzym ują  ty tu ł inżyn iera  ro ln ika
(zootechnika)

2. O d k a n d y d a tó w  na s tu d ia  u zu p e łn ia ją ce  (m ag is te rsk ie ) 
nu W y d z ia ł R o ln y  — P ro d u k c ja  R o ś lin na , pos ia d a jących  t y ­
tu ł  in ż y n ie ra  i m a ją cych  co n a jm n ie j 2 - le tn i s taż p ra cy  
w  ro ln ic tw ie . S tu d ia  t rw a ją  5 sem estrów  (2 i  1/2 ro k u ). 

A B S O L W E N C I o trzym ują  t y tu ł  m agistra.
S tu d ia  p row adzone  są system em  ko re s p o n d e n c y jn o -z ja z d o - 

w y m  w  o p a rc iu  o p ła tn e  u r lo p y  szko len iow e . 
B liższych  in fo rm a c j1 u dz ie la  s e k re ta r ia t S tu d iu m  Zaocznego 
W SR S zczecin, u l.  S ło w ack ieg o  17, teL  712-71 w e w n . 18, 

co dz ie n n ie  od godz. 10 13.
976-K

N A U K A

S T U D E N T  udz ie la  k o re ­
p e ty c ji z m a te m a ty k i i 
f iz y k i.  O fe r ty :  B iu ro  
O głoszeń Szczeein pod  
1902.

P R A C A

P O T R Z E B N A  o p ie k u n k a  
do d z ie c k a  3-le tn iego . 
A l. W o js k a  Polskiego  
37/18 — w ia d o m o ść w
godz. 18-21. 1894-G

R O Ż N E

P O S Z U K U J Ę  g ara żu  w  
śródm ieściu . T e l. 268-17.

1885-G
N O G I do w s zys tk ic h  ty ­
p ów  te le w izo ró w  w y k o ­
n u ję . in s ta lu ję  u k lie n -  

T e l . 22-768. 1886-G
O K A Z J A  — w ie lk a  p rze ­
cena p a n to fli d am s k ich
1 m ło d z ie żo w yc h . P a w i­
lo n  35, u l. Ś ląska .

1889-G
T E L E W IZ Y J N E  pogoto­
w ie  „P e tk o “ , te l. 230-41.

1922-G
« K U P N O

S Z A F Ę  d w u d rzw io w ą , 
k u p ię . T e l. 368-06.

1910- G

S P R Z E D A Ż
551-G

N O W E  fu te rk o  n u tr ie , 
o k a z y jn ie  sprzedam . P ia ­
stów  60/23.
T E L E W IZ O R  17 ca li, ta ­
n io  sprzedam . Ł o k ie tk a  
28 6A . 1882-G
P S A  rasy p o in te r  ośmio  
m iesięcznego, sp rzedam . 
M a te jk i 13/16 od godz. 16.

1893-G
K O N IA  m łodego półcięż­
k ieg o , k ro w ę  d u żą w y -  
sok ocie lną , sp rzedam . 
Szczecin , K rze k o w o , u l. 
S ze ro ka  27. 1913-G

Z G U B Y

E L Ż B IE T A  C Z A R N E C K A
zg u b iła  b ile t  w o ln e j ja z ­
d y M P K . 1879-G
R Y S Z A R D  K R Y Ń S K I
zg u b ił le g ity m a c ję  Spó ł­
d z ie ln i „ B ra tn ia k “ .

1888-G
R Y S Z A R D  T O R C Z Y N S K I
zg u b ił p rzep u s tk ę  p or­
to w ą  n r  11131 w y d a n ą  
przez Z a rzą d  P o rtu  
Szczec in . 1896-G
H E N R Y K  S Z C Z Ę S N Y  
zg u b ił p rzep u s tk ę  p or­
to w ą  n r  2715 w y d an ą  
przez Z a rzą d  P o rtu  
Szczecin. 1909-G
Z G U B IO N O  le g ity m a c ję  
s łużbow ą n r  2177/66 w y ­
sta w io n ą p rzez P M R N  
w  Szczec in ie W y d z ia ł 
O ś w ia ty  na nazw isk o  
A lic ja  K rzys zczu k .

1911- G
Z G U B IO N O  le g ity m a c ję  
s łużbow ą n r  2915 w y sta ­
w io n ą  na n azw isk o  Sa­
b in a  O r l ik  p rzez P M R N  
w  Szczec in ie W yd z ia ł 
O ś w ia ty . 1912-G
B O Ż E N A  S E T A  i J a d w i­
ga zg u b iły  b ile ty  w o ln e j 
ja z d y  M P K . 1914-G

L O K A L E

2 P O K O J E , k u c h n ia  (po
k a p ita ln y m  rem onc ie ) 
c. o. e ta żow e — ła z ien k a  
D ługosza 24/25 zam ien ię  
na 2 duże po ko je , ku c h ­
n ia i  2 m a łe  po ko je , 
k u c h n ia  lu b  d w ie  k a w a ­
le rk i , n o w e b u d o w n ic ­
tw o . 2114-K
M IE S Z K A N IE  p o w . 77 m 
k w „  k o m fo rt , 3 po ko je , 
I  p ię tro  w  w il li 4 -ro ­
d z in n e j na Pogodn ie , za­
m ie n ię  na spółdzielcze  
M -4  e w e n tu a ln ie  M -4 a  
lu b  k w a te ru n k o w e  z  no  
w ego  b u d o w n ic tw a , I

v z

U N IW E R S Y T E T  

R O B O T N IC Z Y  ZM S  

w  Szczecinie

ogłasza z a p i s y

na kursy przygotowawcze do egzami­
nów wstępnych na wyższe uczelnie 

dla pracujących.

K u rs y  rozpoczną się o ko ło  20 m arca. 
Z a ję c ia  o dbyw ać się będą 3 razy w  
tyg o d n iu  w  g rupach  p rze d m io to w ych ; 
m a tem a tyka  90 godzin  koszt 300,— zł 
f iz y k a  60 „  „  „  2 0 0 , -zł
geografia  60 „  „  „  200,— zł
h is to r ia  60 „  „  „  200,— zł
jęz. obcy 30 „  „  „  150,— zł
In fo rm a c ji u dz ie la  i  zapisy p rz y jm u je  

Sekretariat U R  ZM S  
Szczecin, pl. O rla  Białego 5, pok. 43, 

tel. 457-67, 
w  godz. 10 — 18.

974-K

W  d rugą  roczn icę  tra g ic z n e j śm ie rc i 
N a jukochańszego Syna naszego

ś.p .

Wiesława Koszarskiego
odbędzie się d z is ia j t. j.  d n ia  11. I I I .  
1969 r. o godz. 20 mszą ża łobna w  

koście le  Serca Jezusowego.

Koleżance Zoiii Sikora
serdeczne w y ra z y  w spółczuc ia  

z pow odu  śm ie rc i

Ojca
sk ła da ją

dzia łacze i  p ra cow n icy  
Za rządu  O kręgu  P T T K  

w  Szczecinie

ew en t. I I  p. n a jc h ę tn ie j 
n a O sied lu  G ru n w a ld z ­
k im . O fe r ty :  B iu ro  Ogło  
szeń Szczecin pod 1875. 
W Y N A J M Ę  p o k ó j panu . 
P o n ia to w sk ieg o  36/2.

1877-G
2 P O K O JE , k u c h n ia , za ­
m ie n ię  na k a w a le rk ę  z 
now ego b u d ow n ic tw a . 
P ocztow a 11 5. 1892-G
P A N I p rac u ją ca  poszuku  
je  sk rom nego  jednooso­
bow ego p o k o ju  w zg lę d ­
n ie  w spólnego  z k u ltu ­
ra ln ą  p an ią . O fe r ty :  
B iu ro  O głoszeń Szcze­
cin , pod 1895.

W Y N A J M Ę  p o k ó j panu . 
E m ili i  P la te r  93/18.

1898-G
2 P O K O J E , k u c h n ia  -  
ła z ie n k a , o g ró d k i w  D ą ­
b iu . za m ie n ię  n a po­
dobne w  S zczecin ie . Szy  
bow cow a 3p/5. 1903-G
Ł A D N E  “2 p o k o je  z 
k u c h n ią . 30 m  k w . I I  p. 
śródm ieście  — zam ien ię  
na 3 p o ko je  — ce n trum . 
T e l. 47-538. 1904-G

W Y N A J M Ę  p o k ó j panu. 
Ł ó d zk a  10. 1905-GI
D W A  p o ko je  do w y n a ­
ję c ia  m a łżeń s tw u  bez­
d z ie tn e m u . O k rze i 41.

1906-G
D W A  p o k o je  duże, du ­
ża k u c h n ia , za m ie n ię  na  
dw a m a łe  lu b  d o m ek  
je d n o ro d z in n y . 3-go M a ­
ja  9/3. 1907-0
P A N I z 7 -le tn ią  córecz­
k ą  p o szu k u je  p o k o ju  
p rzy  k u ltu ra ln e j ro d z i­
n ie * te l. 368-48 od 9-16.

1968-0
M IE S Z K A N IE  3 -p o ko jO -  
w e. c. o ., te le fo n , now e  
b u d ow n ic tw o  w  Ż a g a n iu  
za m ie n ię  n a podobne  
lu b  m n ie jsze  w  Szczeci­
n ie . W iadom ość: Szcze­
cin . te l. 346-04 w  godz. 
9-19. 2023-G
S Z C Z E C IN  P O G O D N O  -  
3 p o ko je , p iece, zam ie ­
n ię  na m ie s zk a n ie  po ­
dobne z ogrodem  w  
d z ie ln ic y  p o d m ie js k ie j — 
D ą b ie  — Z d ro je  lu b  śród  
m ieście . S zczecin  u l. 
Ja n a S ty k i 11/2. 1908-G

Państwowy Zakład Ubezpieczeń w Szczecinie
w  1968 r. wypłacił świadczeń w  kwocie 30 249 tysięcy zł z tytułu rodzinnego ubezpieczenia 

na życie. Każdy przezorny ubezpiecza siebie i swoją rodzinę w PZU.

D r u k :  Szczec. Z a k ł. G ra t. Z - l
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Święto Kobiet

SPOTKANIA W 12 DYWIZJI 
i Klubie Spółdzielców

Z  O K A Z J I tegorocznego D n ia  
K o b ie t, ’zastępca dow ódcy 12 D y 
w iz j i  Z m echan izow ane j im . A r ­
m i i L u d o w e j p łk . m g r W . H o n - 
k isz p od e jm o w a ł w czo fa j t ra d y ­
c y jn ą  la m p ką  w in a  p rze d s ta w i­
c ie lk i K ó ł O rg a n iz a c ji Rodzin  
W o jsko w ych . W  s p o tka n iu  w z ię ­
ła  u d z ia ł ró w n ie ż  se k re ta rz  Za ­
rządu  W o jew ódzk iego  L ig i K o ­
b ie t A . Dachowa.

O R G A N IZ A C J A  R odzin  W o js k o ­
w y c h  m a za sobą ju ż  10- ie tn ią  d z ia ­
ła lność. Ż  in ic ja ty w y  zarząd ó w  K ó ł 
O J*w  c z ło n k in i“  te j o rg a n iza c ji pod

Młodym ku przestrodze

noszą sw e k w a li f ik a c je  zawodowe»! 
u z u p e łn ia ją  w y ks zta łc en ie . K o la  pro  
w a d zą  b e zp ła tn e  k o re p e ty c je  d la  k o n  
ty n u u ją c y c h  n a u k ą  żon o fice ró w  » 
po d ofic eró w . P o d e jm o w a ły  czy ny spo  
łe czn e m . in . d la  uczczen ia  iS - łe c i*  
I.u d o w e g o  W o js k a  P o lskiego  1 25 -le - 
c ia  P R L . O p ie k u ją  się  s ie ro tam i, k tó  
ry ch  o jc o w ie  s łu ży li w  w o js k u . T o  
w ła śn ie  z in ic ja ty w y  c z ło n k iń  K ó ł  
O R W  n ie k tó re  po d od d zia ły  u fu n d o ­
w a ły  ju ż  ks ią żec zk i m ie szk an io w o  
d la  s iero t z D o m ó w  D ziec ka .

O ty c h  i w ie lu  in n y c h  fo rm a c h  
d z ia ła lno ś c i m ó w iły  m . in . A lic ja  
P iń c z a k , H e le n a  Jopa , M a r ia  B a r­
tosz i  B a rb a ra  H o n k is e .

W  im ie n iu  d o w ó d ztw a  d y w iz ji, p łk . 
W . H o n k is z  z ło ży ł' p rze d s ia w ic ie l-

H Ł O D Z IE Ż  T e c h n ik u m  S a m o ch e - 
lo w e g a . Z as ad n ic ze j S z k o ły  D o sk o ­
nalen ia  Z aw od o w e g o  i L ic eu m  O -  
gó lnoksztatcącego n r  » p y ta ła  w  nic 
d zie lą  sw oich  gości: p rze w o d n ic /ą -  
ecgt* P re z y d iu m  M R N  — H e n ry k a  
Ż U K O W S K IE G O , re d a k to ra  n ac ze l­
n ego  „ K u r ie r a  Szczec ińsk iego ’* -  
Z d z is ła w a  C Z A P L IŃ S K IE G O  oraz a r  
ty s łą  p la s ty k a  -  G u id o  R E C K A  o 
in te re su ją ce  ją  za g a d n ien ia  dotyczą  
«w. m ia s ta  naszej g aze ty  o raz  sztu ­
k i  p la s tyc zn e j.

W a rto  dodać, że n ie dz ie ln e  spo t­
k a n ie  z c y k lu  „J a c y  jesteśm y...** 
cz ło nk o w ie  k ó łk a  fo tograficznego, 
p rz y  T e c h n ik u m  S am o ch o d o w y m  w y  
k o rzy s ta li do zap re zen to w a n ia  sw o­
ich  p rac . O b e jrze liś m y  w ię c  k o lo ro ­
w e zd ję c ia  z m iasta  i p o rtu , św iad- 
ozące o d o b ry m  p o z io m ie  u m ie ję tn o ­
ści fo to g ra fic z n y c h  m ło d z ie ży . ( jo l)

N a  z d ję c iu : a r ty s ta -p la s ty k  G u ido  
B eck o d p ow iad a  n a p y ta n ia . Z  p ra ­
w e j re d . Z . C za p liń s k i i p rze w o d n i­
czący p re z . M R N  H . Ż u k o w s k i.

F o t. S t. C ieś la k

Bez nauk! i pracy
me można zyc

M IM O  IŻ  N A  S A L I, w  m iarę  przybyw ania  dziew cząt było  
coraz bardzie j kolorowo ód barw nych, modnyeh strojów  —  to 
jednak atm osferę trudno byłoby nazwać wesołą. N a w ezw a­
nie M iejskiego Zespołu do spraw  M łodzieży M ora ln ie  Zagrożo­
nej przybyło  70 ze 140 dziew cząt urodzonych w  1951 roku, 
k tóre  obecnie nie uczą się i nie pracują.

W  M IA R Ę  w y s łu c h iw a n ia  ró w n ik a  W yd z ia łu  Z a tru d n ie n ia
s łó w  p od in spe k to ra  szkolnego 
m g r Józefa Kow alskiego i k ie -

.Kurier z Wami"

Andrzej Bychowski
śpiewa dla mieszkańców 

przedmieść Szczecina
J A K  JU Ż. IN F O R M O W A L IŚ M Y , w  

n a jb l iż s z ą  s o b o tą  t j .  15 b m .  u; d z ie l­
n ic y  N a d  O d rą . a w  n ie d z ie lę  16 
b m . d la  m ie s z k a ń c ó w  P o g o d n a  i 
D ą b ia  o d b ę d ą  s ię  s p e c ja ln e  k o n c e r ­
t y  e s tra d o w e  p n . „ K u r ie r  z W a m i- ’ . 
B ę d ą  to  p ie rw s z e  im p r e z y  c y k l ic z ­
ne , z k tó r y m i  d ó  m ie s z k a ń c ó w  ty c h  ' 
d z ie ln ic  w y b ie ra  s ie  w  o d w ie d z in y  
i ,K u r ie r  S z c z e c iń s k i” . i  W o je w ó d z k ie  
P rz e d s ię b io rs tw o  Im p r e z  A r ty s ty c z ­
n y c h .

Z n a n y  p io s e n k a rz  i  p a ro d y s ta  A n -  
r z e j B y c h o w s k i b e d z ie  je d n ą  z czo­
ło w y c h  p o s ta c i w  c z ę ś c i e s t ra d o w e j  
n a sze g o  k o n c e r tu .  N ie  trz e b a  c h y b a  
p rz y p o m in a ć ,  że te n  p o p u la r n y  p io ­
s e n k a rz  o d n o s i ł  i  o d n o s i n a d a l s u k ­
c e sy  na  e s t ra d a c h , a ta k ż e  w  te le ­
w iz y jn y c h  p r o g ra m a c h  r o z r y w k o ­
w y c h .  D o ty c h c z a s  — j a k  sa m  m ó w i,  
p a r o d io w a ł  p o n a d  60 p o s ta c i.

P M R N  —  m g r A . O  haka —  
b e z tro s k i n a s tró j opa da ł a na 
je go  m ie jsce  p o ja w iła  się re f le k  
sja. No, bo rzeczyw iśc ie . Jaka  
p e rs p e k ty w a  ry s u je  s ię  p rzed 
1 7 - la tk a m i, m a ją c y m i ukończo­
ną szko łę  pods taw ow ą  a lb o  i 
nie? Co czeka je  w  p rzyszłości?  
Czy zawsze rodz ice  będą da ­
wać p ien ią d ze  na c iu s z k i i  k a r ­
m ić  sw o je  pociechy, a często 
także  i  pociechy... sw o ich  po­
ciech?

K IE D Y  J E D N A K  je s t m o w a o p ra ­
cy s p rzą ta c zk i, pom ocy ku c h e n n e j, 
k o n d u k to rk i, gońea — n a s tę p u je  po ­
ruszen ie . Ja? W  k u c h n i?  A przec ież  
d z ie w c zy n y  n ie  m a ją  żadnego za w o ­
d u , n ie  p o tra f ią  zu p e łn ie  n ic  rob ić . 
M ie js c a  p ra c y  p rzy m aszy na ch , w  
b iu ra c h , za ladą sk le p ow ą za jm ą  
ich  k o le ża n k i — te, k tó re  dążą do 
zaw o du  poprzez k i lk u le tn ią  n au k ę .

, N A  posiedzenie  p rzysz ło  70 
dz iew czą t. P o łow a  ty c h  is to t, 
k tó re  u p ro gu  dorosłego życ ia  
zn a la z ły  się z w ła s n e j w in y  w  
ś le pym  zau łku . D ru g a  p o łow a  
nic* w y ka za ła  n aw e t ty le  d ob re j 
w o li,  aby p rz y jś ć  i  dow iedz ieć  
się, ja k  m ogą za radz ić  w  sw o­
je j  s y tu a c ji.  ,

R O Z M A W IA M  ? 1 
m i. O to  H a lin a  O ., n ie  i 
cze 1*  la t  je s t ju ż  
sy n a . O jc ie c  dzieci 
w o js k u . N ie  zd ąży li i

zw ią z k u  m a łżeń s k ie g o . I  ona i dziec­
k o  są na u trz y m a n iu  je j  rodzic ów  
— p ra c o w n ik ó w  f izy c zn y c h . H a lin a  
c h c ia ła b y  d z ie ck o  oddać do ż ło b ka  
i  p o d jąć  n a u k ę , z k tó re j ta k  le k k o  
m y ś ln ie  z re zy g n o w a ła , będąc o 
p ie rw s ze j k la s ie  Z as ad n ic ze j S zko ­
ły  G o s po d a rcze j. Z o fia  W . je s t w  a- 
na iog iczn e j s y tu a c ji — 9-m iesięczny  
syn , o jc iec  d z ie c k a  w  w o js k u . Ją  i 
dziecko  u trz y m u je  o jc iec  Z o fi i .  W ie ­
s ła w a  B . z re zy g n o w a ła  z n a u k i po  
p ie rw s zy m  ro k u  Z as ad n ic ze j S zk o ­
ły  O d z ie żo w ej. P o tem  poszła na p ry ­
w a tn ą  p ra k ty k ę  do  f r y z je r k i.  K o n ­
f l ik t  z „s ze fow ą” . Odeszła .

G D Z IE  JE  Z A T R U D N IĆ ?  K o ­
m is ja  p ro p o n u je  p rzeszko len ie  
w  M P K  na k o n d u k to rk i,  p ro ­
p o n u je  k u rs y  gospodarstw a do­
m ow ego w  L id z e  K o b ie t,  p ro ­
p o n u je  szko ły  w ieczo row e. Na 
ra z ie  —  to  n ie w ie le . O d w rz e ­
śn ia  w p ro w a d z o n y  zostan ie  o- 
b ow iąze k  p rz y g o to w a n ia  zaw o- 
dowepo m łod z ie ży  do la t  18.

W ychodząc z tego spo tkan ia  
m ożna w ła ś c iw ie  ty lk o  p rze ­
s trzec m łod e  dz iew czę ta  p rzed 
bezm yślnośc ią  p rz y  po rzuca n iu  
r ia u k i lu b  p ra cy . B o  szans na 
to, że „ ja k o ś  to  będzie ”  je s t co 
raz m n ie j. T a k ie  będzie ich  ży­
cie, ja k  się do n iego  p rz y g o tu ­
ją  — zd ob yw a ją c  k o n k re tn y  za­
w ód. (Jol)

Punkt konsultacyjny
w KM PZPR

W  Z W IĄ Z K U  z p rz y g o to w a ­
n ie m  zebrań  PO P  m a ją cych  na 
ce lu  w y b ó r de le g a tó w  na k o n ­
fe re n c je  m ie js k ą  i  okręgow e 
P ZP R , W y d z ia ł P ro pa ga n dy  K M  
P Z P R  u ru c h a m ia  p u n k t  k o n s u l­
ta c y jn y , czyn n y  co dz ie n n ie  w  
gm achu K M  w  dn ia ch  od 10 
do 25. I I I .  w  godz. od 14 do  17, 
p okó j 73 I I  p. ( j)

W re s z c ie  g o d z i s ię  w s p o m n ie ć , że 
b y ł  u c z e s tn ik ie m  i  la u re a te m  k i l k u  
fe s t iw a l i  w  O p o lu . W s p ó łp ra c o w a ł z 
t a k im i ,  z e s p o ła m i j a k :  N e w  O rle a n  
S to m p e rs , N ie b ie s k o -C z a rn i o ra z  ze 
S k a ld a m i.  T y m  ra z e m  w y s tę p u je  w  
n o w y m  p ro g ra m ie  p r z y g o to w a n y m  
ra z e m  z G R U P Ą  „ O ”  A n d r z e ja  N e ­
b e s k ie g o . W ła ś n ie  z ty m  zesp o łe m  
z o b a c z y m y  go  na  s p e c ja ln y c h  k o n ­
c e r ta c h  p r z y g o to w a n y c h  p rz e z  „ K u ­
r ie r ”  i W P IA  d la  m ie s z k a ń c ó w  d z ie l 
i»ic S zcze c ina .

S ą d z im y , że z a ró w n o  ta  część  e- 
t t r a d o w a  k o n c e r tu  ja k  ró w n ie ż  p o ­
z o s ta ły  p ro g ra m  k o n c e r tu  , ,K u r ie r  z 
W a m i”  p r z y p a d n ie  d o  g u s tu  u c z e s t­
n ik o m  ty c h  im p re z .

B i le t y  na  te  k o n c e r ty  r o z p ro w a ­
d z a ją  d z ie ln ic o w e  r a d y  n a ro d o w e ,  
k o m ite ty  b lo k o w e  a  ta k ż e  n ie k tó r e  
z a k ła d y  p ra c y .  W  k a ż d e j d z ie ln ic y  
o d b ę d z ie  s ię  t y lk o  je d e n  k o n c e r t .

(Z )

R e c ita l
fortepianowy
D Z lS  o godz. 19.30 odbędzie się w  

sa li F ilh a rm o n ii p rz y  p l. D z ie rż y ń ­
sk iego  1, re c ita l fo rte p ia n o w y  D e -  
s ire  N ‘K a o u a  z F ra n c ji, k tó ry  w y ­
k o n a  u tw o ry  H a e n d la , B rah m s a . R a -  
v e la  i C h o pina .

N a  ko n c e rt  w a żn e  są a b o n a m en ty  
p ią tk o w e.

In ic ja ty w a  go d n a  p c p a rc ia

Dobra robota kpr. Niedziałka
D O M Y S Ł  p o w sta ł na p o czą tk u
*  b ieżącego ro k u  szko lnego . D z ie l­

n ic ow em u  M O , k p t. H e n ry k o w i N ie -  
( iz ia łk o w i, od m iesiąca s p ra w u ją c e ­
m u sw a fu n k c ję  w  ty m  re jo n ie  Po ­
godna. n ie  d aw a ła  sp ok o ju  m y ś l o 
b łą k a ją c e j się w ie czo ra m i bez celu  
m ło d z ie ży . N ie liczn e , czy n n e  tu  k a ­
w ia rn ie  p ro b lem u  n ie  ro z w ią z y w a ły  
— w  in n e  p la c ó w k i Pogodno, ja k  
w ia d o m o , n ie  o b fitu je . N ie d z ia le k  za 
p rosił k ie d y ś  na ro zm o w ę g ru p ę  n a ­
s to la tk ó w ; ta k  z ro d z ił się p o m ys ł a -  

, tw o rze n ia  k lu b u  m łodzieżow ego .
P ro je k t -  p ro je k te m , a le  skąd  

w zią ć  lo k a l?
M ło d z i za p a le ń c y  w s p ó ln i“  z d z ie l­

n ic o w y m  zaczęli się ro zg lą da ć. I  
zn a leź li. M ie js c e m  ja k b y  w y m a rz o ­
n y m  n a lo k a liz a c ję  k lu b u  o ka za ła  
się p ó łsu teren a  p rz y  u l L e le w e la  6-a. 
G n ie źd z iła  się tu  g ro m ad a  „ n ie b ie ­
skich  p ta k ó w “ , w  w iększośc i n ie  m e l 
d o w a n y c h ; m ie js ce  s łyn ę ło  ja k o  m e­
lin a  p ija c k a , cieszyło  się z łą  staw ą  
w śród  o ko liczn y ch  m ie szk ań c ó w .

N ie d z ia le k  w z ią ł się e n e rg ic zn ie  do 
d zie ła  — sp ra w a  k lu b u  sta ła  się n ie ­
ja k o  jego  osob is tym  h obby . Z  po­
m ocą p rzys z ło  P re zy d iu m  D R N  — 
Pogodno, p rz y d z ie la ją c  n ie k tó ry m  lo  
ka to ro m  m !es zka n ;a zastępcze. U z y ­
skane w  te n  sposób t r z y  iz b y  p rzed ­

s ta w ia ły  w id o k  o p ła k a n y : b ra k  
d rz w i i  o k ie n , odrapane śc ia n y , zde­
w a s to w a n a  in s ta la c ja  e le k try c zn a .

A le  od czego zapa ł m łodych?  N a
zw o ła n e  p ie rw sze  zeb ra n ie  o rg an iza ­
c y jn e  s ta w iło  się 87 n as to la tkó w . P o ­
s ta w io n o  im  w a ru n e k : będziecie  
m ie li sw ój k lu b  — a le  trze b a  so lid ­
n ie  po p rac o w ać p rzy  jego  re m onc ie . 
M a te r ia ły  zobow iązała  się dostarczyć  
A D M -6 . C z ło n ko w ie  przyszłego  k lu ­
bu  p rz y ję li nazw ę  „ P O G O D N I” .

R em o n t rozpoczęto  w  lis topadzie . 
Z a rzą d  k lu b u  tw a rd o  eg ze kw ow ał 
prac ę  od sw o ich  ko legów . N ic  d z iw ­
nego, że w k ró tc e  o d p ad li n a jb a r­
d z ie j c h w ie jn i czy w rę cz  n ie ro by . 
O becny stan  osobowy w y n os i w ięc  
co p ra w d a  ty lk o  45 osób, a le  k a d ra  
to  d o b orow a: n p . Janusz P rz y b y ls k i, 
M a r ia n  K s ią żk ie w ic z , W ło d z im ie rz , 
K o w a ls k i czy  R om an  S e w ie ls k i.

Z  trzec h  pom ieszczeń k lu b o w y c h  
— je d n o  p rzeznaczono n a p la có w k ę  
O R M O , d ru g ie  — na u rząd ze n ie  k lu -  
b o -k a w ia rn i i  sa li g ie r, w  trzec im  
p ro je k tu je  się zaplecze — k u c h n ię  i 
p o d ręc zn y  m a ga zyn . Jest jeszcze  
c zw a rte  pom ieszczenie , a le ...

W łaś n ie . T o  n a jw ię k s zy  k ło po t, 
n ie  do ro zw ią zan ia  p rzez  sam ych  
„ P o g o d n y c h ” . W  ty m  c z w a rty m , in ­

te g ra ln ie  p rzy n a le żn y m  do pozosta­
ły c h  pom ieszczeń  m ie szk a ją  ludzie
— w  ty m  d w o je  „ d z ik ic h ”  lo k a to ­
ró w . N a le ż a ło b y  ic h  n ie zw ło czn ie  
w y k w a te ro w a ć .

J a k  n am  o św iad c zy ła  p rze w o d n i­
cząca P ręż. D R N , K ry s ty n a  S a w ic ka , 
P re zy d iu m  s ta ra  się u s iln ie  o zn a le ­
z ie n ie  ja k ie g o ś  locum  zastępczego. 
B y ć  m oże, sp ra w a  stan ie  się  a k tu a l­
na ju ż  w  p o ło w ie  m arca

A  m łodzi cze k a ją . O p ra c o w a li re ­
g u la m in , d z ia ła  zarząd , sąd ko leże ń ­
sk i. P la n y  m a ją  a m b itn e : zo rg an i­
zo w a n ie  k o m p le tó w  d o ks zta łc a ją cy ch  
(po le  do popisu d la  n a u c zy c ie li-  
s p o łe c zn ik ó w !), zo rg an izo w an ie  kó ł 
L O K , P T T K , ra d io a m a to ró w , zespo­
łu  m u zycznego  i recy ta to rs k ieg o .

S ze ro k i je s t  k rą g  łu d z i, ży c z liw y m  
o k ie m  p atrzą c y c h  n a p o czy n an ia  n a­
s to la tk ó w  z P ogodna, p om aga jąc yc h  
im  w  m ia rę  sw o ich  m o żliw o śc i: k ie ­
ro w n ic zk a  A D M -6 , W . M a u re r , p rz e ­
w o d n ic zą c y  k o m ite tu  b lo ko w eg o  M . 
P o s ta re m c za k ; d y re k c ja  S P B M -1  o- 
b ię ca la  s to lik i, część w y p os aże n ia  
m ło d z i o trz y m a ją  z P re z y d iu m  D R N
— resztę będą o rg an izo w ać  w ła sn y m  
przem ys łem .

K lu b  m ło d z ie żo w y  „P o g o d n i”  m a  
w ię c  szanse stać się k lu b e m  z  p ra w ­
d z iw ego  zd arze n ia , (ap)

•kom  K ó ł O R W  serdeczne podzięko ­
w a n ie  za d o tychczasow ą d z ia ła lno ś ć  
i ży c zy ł im  d alszy ch  sukcesów .

<*»«*

W  U B . N IE D Z IE L Ę  w  K lu b ie  Spó ł­
dz ie lcó w  o d b y ła  się w ie czo rn ica  po ­
św ięcona M ię d zy n a ro d o w e m u  D n iu  
K o b ie t. W  uroczystośc i, zo rg an izo ­
w a n e j p rzez  W y d z ia ł S a m o rząd u  I  
O rg a n iza c ji W Ź S P  w z ię ło  u d z ia ł k i l ­
k a d z ie s ią t n a jb a rd z ie j a k ty w ń y c h  w  
prac y  spo łeczne j i  zaw o do w ej spó ł­
d z ie lczy m  Prezes W ojew ó d zk ieg o  
Z w ią z k u  S p ó łd z ie ln i P ra c y  m g r K o n ­
ra d  R o n ow sk i z ło ży ł n a ic h  ręce ser­
deczne p o d z ięk o w an ie  za  do ty ch c za­
sow e osiągn ięcia  i ży c zy ł ko b ie to m -  
s p ó łd z ie lc zyo io m  d alszy ch  sukcesów .

Z e b ra n y m  n a  w ie czo rn icy  p a n io m  
czas u m ila ły  a m a to rs k ie  zespoły  
spółdzielcze p rac u ją ce  pod k ie ro w ­
n ic tw e m  Id z ie g o  Iz y d o r k a :  „ P la n e t -  
k i“ , g ru p a  in s tru m e n ta ln a  „ O n i“  i  
m ę sk i k a b a re t „B e z  p ią te j k le p k i” . 
Ś p ie w a ła  ró w n ie ż  E lżb ie ta  M ęd ry s . 
P ro g ra m  p ro w a d z ił J a c e k  B u k o w ­
sk i. (zdań)

KURIEREM 
PO MIEŚCIE

D O  W IO S N Y  C O R A Z  B L IŻ E J

J a k k o lw ie k  do ko ń c a  ka le n d a  
rzo w e j z im y  jeszcze d a le k o  w ęzo  
ra jsze  pogodne p o p o łu dn ie  p rzy  
p o m in a ło  ju ż  o z b liża ją c e j się  
w io ś n ie . G łó w n e  u lic e  ś ró d m le  
śc ia z a p e łn iły  się też  tłu m a m i  
p rze c h o d n ió w  —  d o k o n u ją c y c h  
z a k u p y  i  s p a c e ru ją c y c h .
Z  „ W IE L O K R O P K IE M ”

P O  R A Z  D R U G I

A  w ie czo re m  m ło d s i i sta rs i 
szc zec in ia n ie  p o d ą ża li do  ka ­
w ia r n i „ Z a m k o w e j”  na po raz  
d ru g i ju ż  w  ciągu  osta tn ic h  tvgo  
d n i o rg a n izo w a n e  w  n as zym  
m ieśc ie , sp o tka n ie  z a k to r a m i  
w a rs z a w s k im i:  J a n em  K o b u -  
s ze w s k im  i  J a n em  K o c in ia -  
k ie m , tw ó rc a m i p o p u la rn e j 
a u d y c ji  te le w iz y jn e j „ W ie lo ­
k r o p e k ” . Z a in te re s o w a n ie  im ­
p re zą  b y ło  d u że . w ie le  osób  
odeszło  od kasy bez b ile tó w . 
L IS T  N IE  M O Z Ę  Z G IN Ą Ć

P odczas w ę d ró w k i po m ie ­
ście re p o r te r  b y ł ś w ia d k ie m , 
ja k  trą c o n a  p rze z  w rz u c a ją c e ­
go lis t, je d n a  ze s k rz y ­
n e k  p o czto w yc h  (ró g  M a ­
z u rs k ie j i  Jedności N a ro ­
d o w e j)  o tw o rz y ła  się z trza s ­
k ie m , w y rz u c a ją c  n a  c h o d n ik  
k i lk a d z ie s ią t  lis tó w . P rze c h o ­
d n ie , k tó rz y  p rz y s ta n ę li, ab y  
p o zb iera ć  ro zsy p an e  lis ty , 
s tw ie rd z il i że  s k rz y n k a  zos ta ła  
po p ro s tu  n ie d o m k n ię ta  p o d ­
czas w y b ie ra n ia  zeń  lis tó w  
p rze z  p ra c o w n ik a  p o czty . Z w ra  
ca m y  w ię c  na p o w yżs ze  uw a­
g ę p ers o n e lu  p o cztow ego , a l­
b o w ie m  p o czta  jest o d p o w ie ­
dzią Lua za k a ż d y  List, z chw iilą  
w rz u c e n ia  go  do  c ze rw o n e j 
s k rzy n e c zk i.
W Y J Ą T K O W Y M

P O W O D Z E N IE M ...  -

...c ie s zy ł się w c z o ra j d y ż u r ­
n y  re d a k c y jn y  te le fo n . C zy te l­
n ic y  d o n ie ś li n a m  m . in .:

— o b ru d n y c h  sztućcach , z im  
n yc h  p o tra w a c h  i w y ją tk o w o  
n ie g rze c zn e j o b s łudze w  z a k ła  
dzie  g a s tro n o m ic z n y m  „ W ita ­
m in k a ”  p rz y  u l.  O b r . S ta l in ­
g ra d u :

— o p ra k ty k a c h  p a n u ją c y c h  
w  d ro g e r i i p rz y  a l .  W y z w o le ­
n ia , n ie  o poda l s k rzy żo w a n ia  
z a l .  M . B u c zk a , a p o le g a ją ­
c y c h  na s p rze d a w a n iu  k l ie n t ­
k o m  k re m u  z  d a tą  w a żności, 
k t ó r e j  te rm in  m in ą ł p rze d  
d w o m a m ie s iąc am i;

— o  k ło p o ta c h  m ie szk ań c ó w  
b lo k u  p rz y  u l. U n is ła w y  1—6, 
k tó rz y  a b y  dostać się do  t ra m  
w a ju  p r z y  a l .  W y z w o le n ia  m u  
szą b rn ą ć  p o  k o s tk i w  b ło c ie , 
ch y b a  że w y b r a lib y  o k rę ż n ą  
d rogę p rz e z  u l .  P o d h a la ń s k ą .


